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Wychodzi codziennie o godzinie 5. po południu | 


4 wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biuru Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego l. 12, — Kkspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St, Sokolowskiego, Pasaż 
Hausmaana L 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. | 


Telefon Redakcyi nr. 88. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 38K. półrocznie16K. kwartalnieśk,, 


miesięcznie 2 K. 70 
miesięcznie 2K. 


h. — W miejscu: 


rocznie 24 K., półrocznie 12 K. kwartalnie 6K,, 
— Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 8 K. 20 h. miesięcznie. We 


wszystkich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie. 


„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają eało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, krórzy prenamerują pd 1. stycznia do końca czerwca 
lub od 1. lipca do końca grudnia, ćwiereroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K. 50 h., drudzy 60 h. 


„Przewodnikć prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Edykt. 


C. k. Namiestnietwo podaje niniejszem 
do powszechnej wiadomości, że dła projekto- 
wanej regulacyi rzeki Stryja od klm. 41:300 
do klm, 35:67 odbędzie się wodno- -prawne 


dnia 22 i 28 maja 1905, a w Bratkowcach 
i Wierczanach dnia 24 maja 1905, w osta- 
tniej z wyżwymienionych gmin katastral- 
nych w połączeniu z rozprawą eksproprya- 
cyjną i rozpocznie się w każdym z powjż- 
szych dni o godzinie 9 przed południem. 
Komisya zbierze się w pierwszym dniu 
komisyjnym w biurze c.k. kierownictwa bu- 
dowy dla regulacyi Stryja w Stryju. 

Wykazy gruntów, które mają być wy- 
właszczone w Wierczanach, wraz z planami 
wyłożone będą stosownie do przepisu $. 14 
ustawy z 18 lutego 1878 Dz. pr. p. nr. 80 
w kaneelaryj obszaru dworskiego w Wier- 
czanach a jeden egzeinplarz projektu bndo- 
wy w c.k. starostwie stryjskiem, począwszy 
od dnia 1 maja 1905 przez 14 dni do przej- 
rzenia dla ogółn. 

Zarzuty przeciw projektowi, względnie 
zainierzonemy ~ y właszczenin. można wnieść 
w ciągu powy: wych 14 
starostwa w Stryju 
miejsen. 


Ẹni la ręce e. k. 
lub przy komisyi na 


Obwieszczenie 


c. k. Namięstnictwa we Lwowie z dnia 22 
kwietnia b. r, do 1.59.426 o rozporządzeniu 
c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 
20 kwietnia 1905 l. 16.986, normującem aż 
do odwołania przywóz zwierząt i mięsa Z 
krajów korony węgierskiej do królestw i 
krajów, reprezentowanych w Radzie pań- 


stwa, — zamieszczone jest w „dzienniku 
urzędowym“ dzisiejszego numeru Gazcty 
Lwowskiej, 


CZĘŚĆ FIEURZĘDOWA OWA 


Lwów, 26 "a 


Jakkolwiek dzieli nas jeszcze wcale 
znaczna przestrzeń czasu od terminu wyzna- 


dochodzenie w Dulibach i Stryju 


czonego Sejmowi czeskiemu, w prasie sta- 
nowi on przedmiot codziennej niemal dysku- 
syi. I nie dziw — po przebiegu bowiem, jaki 
mieć będą obrady w tym Sejmie; od cech, 


jakie tam przybierze wzajemny stosunek Cze- 


chów i Niemców — zawisł stan rzeczy w par- 
lamencie, jego trwałe uzdrowienie, lub też 
dalsze borykanie się trudnościami. 

Jak Bohemia donosi, odbędzie się w Pra- 
dze w przeddzień zagajenia wspomnianego 
Sejmu. a więc d. 17 maja, zebranie posłów 
wszystkich stronnietw niemieckich. Przedmio- 
tem obrad będzie sprawa zaniechania, lub dal- 
szego uprawiania obstrakcyi. Na tem zabraniu 
przywódcy poszczególnych stronnietw zdadzą 
sprawę z konferencyj z P. Prezydentem Mi- 
nistrów, a zarazem nakreślą ogólny obraz po- 
lożeni«. Zgromadzeniu zdana będzie również 
sprawa z l.onferencyj pomiędzy przywódca- 
mi czeskich i niemieckich stronnictw w cza- 
sie ubiegłej sesyi parlamentu. Od wrażenia, 
jakie odniosą zebrania z tych sprawozdań. 
zależeć będą uchwały co do dalszego postę- 
powania w Sejmie. 

Sesya Sejmu — pisze w dalszym cią- 
gą Bohemia — trwać będzie krótko nawet 
w razie, gdyby zaniechano obstrukcyi. Po- 
rządek dzienny poszczególnych posiedzeń u- 
kładać się będzie na podstawie porozumie- 
nia RS > stronnictw z Marszałkiem. 
Prowi bugżetowa, ustawa zapomną” 
wz Rma ad orćynacyi wyborczej łącznie z 
ustawą o'kurzach, oto cztery węgły progra- 
mu przyszłej sesyi. 

Najwiecej oczywiście zajęcia budzą dwa 
punkty końcowe. w nich bowiem tkwi spo- 
ra część całej kwestyi czesko - niemieckiej. 
O szczegółach zaś projektu ordynacji wy- 
borczej dowiadujemy się z Narodnich Li- 
stów, które podają dokładny jego zarys. 

Liczba posłów wedle nowej ordynacyi 
nie ma przekraczać 280, a to dlatego, aby 
kuryi wielkiej własności zachować prawo 
kwalifikowanej mniejszości (jednej czwartej 
części). Postanowienia o grupie fideikomisów 
nie ulegną zmianie. Natomiast grupa wiel- 
kiej własności allodyalnej ma być rozłożona 
na sześć lub 7 okręgów wyborczych, wedle 
czego z 54 mandatów tej grupy przypaść 
ma 81 mandatów konserwatywnej wielkiej 
własności, dwa Czechom narodowym, a 21 
Niemcom. 

Kurya miast obierać będzie 90 posłów, 
a mię o 18 więcej, niż dotychczas. Do ku- 
ryi tej należeć będa wszystkie miasta i mia- 
steczka, których ludność wynosi ponad 
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Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą 
petirową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe 
po 20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanua l. 9. i w biurze 
Ludwika Plohna ulica Karola Ludwika l. 9; we 
Francyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Rue de Varenne. 


2000 głów. Z kuryi tej przypadnie Niemcom 
37 mandatów, reszta zaś dostać się ma Cze- 
chom. 

Liczba posłów z gmin wiejskich ma 
być również pomnożona, w ten sposób, że 
na przyszłość wybierać będzie 58 czeskich, 
a 81 niemieckich posłów. 


Kurya powszechna liczyć będzie tak, | 
jak w ordynacyi wyborczej do Rady pań- 
stwa, 18 mandatów, z czego Czechom przy- 
padnie 11, a Niemcom 7 mandatów. 


Oprócz 280 wybranych członków zasia- 
dać będzie w Sejmie sześciu wirylistów (ar- 
cybiskup, trzech biskupów, dwóch rektorów 
Uniwersytetu) ewentualnie ośmiu, jeżeli głos 
wirylny przyznany zostanie także rekiorom 
Politechnik. 


Stosunki narodowe będą wskutek tego 
przedstawiać się, po przeprowadzeniu refor- 
my, w następujący sposób: z pośród wiryli- 
stów (bez biskupów) czeskich głosów będzie 
dwa, niemieckich dwa; w wielkiej własno- 
ści konserwatywnych-czeskich 49, niemie- 
ekich 21; wśród posłów ludowych wroszcie 
Czesi mieć będą 127, Niemey zaś 82 głosów. 

Równocześnie zmieniony ma być i 
statut krajowy w ten sposób, że zamiast je- 
dnego w prezydyum Sejmu zasiadać będzie 
dwóch zastępców Marszałka krajowego, tu- 
dzież, że liczka członków Wydziiin hraj 
wego ++ sposób žeh. wyboru będąŃ zrei rad 
wane. W ydział krajowy ma bowiem liczyć 
na przysziość 5 Czechów, 8 Niejnców i 2 
członków wielkiej własności. Wybór człon- 
ków Wydziału krajowego z pośród posłów 
ludowych nie jest jeszcze zdecydowany. We- 
dle jednego projektu, każdy poseł ma się 
sam zapisać na jedną z list, czeską lub nie- 
miecką, z której chce głosować, wedle dru- 
giego Zaś projektu, już z góry w drodze 
ustawy ma być wedle okręgów wyznaczo- 
ne, w jakiej narodowej kuryi mają posło- 
wie głosować. 

Wreszcie wybory do komisyj odbywać 
się będą wedle klucza 6 : 4 : 8, to jest 6 
Czechów, 4 Niemców i 8 posłów z wielkiej 
własności. 


Wspomnienia parlamentarne. 


Q.) Fremdenblatt odniósł się do człon- 
ków Izby poselskiej parlamentu z prośbą 0 
dostarczenie mu oak wspomnień z ży- 


; 


cia parlamentarnego. a (cha pal a tartego. Wird odpowiedzi odpowiedzi, ja- 
kie przyniosła ta ankieta, znajdujemy także 
głosy posłów polskich. Przytaczamy je tu w 
przekładzie. 


r. Wojciech Dzieduszycki. 


a, najosobliwsze wspomnienia z ży- 
(cia parlamentarnego przypadają na r. 1881. 
Miacem wygłosić pierwszą moją mowę w 
Izbie. Prezydent udzielił głos sprawozdaw- 
cy komisyi podatkowej hr. Dzieduszyckie- 
mu. Ostrożnie, ale z pewnem poczuciem du- 
my — jak przystało nowowybranemu posło- 
wi — udałem się na moje miejsce. 


„Teraz pokażę światu — tłukło mi się po 
głowie co to można zrobić z refe- 
ratu komisyi podatkowej*. Gdy jednak zają- 
łem miejsce referenta; gdy obaczyłem roz- 
tropnych i znamienitych panów, którzy 
przenikliwe, surowe spojrzenie we mnie u- 
tkwiwszy, czekali, jak wypadnie debiut mło- 
dego parlamentarzysty ; gdy uświadomiłem 
sobie, iż otacza imnie koło słuchaczy, pobo- 
żnie i ze skupieniem nastawiających uszy, — 
rozpłynęła się we mgle komisya podatkowa 
i wszystkie noje ambitne plany. Zająknąlem 
się, wypadłem z kontenansu i zaledwie z 
trudem udało imi się uratować parlamentar- 
ną powagę domu Dzieduszyckich. W obję- 
ciach moich referat komisyi podatkowej za- 
marł... 


Pozostał ini takze w pamięci ÓW CZAS, 
gdy jako młody poseł, dręczony i biezowa- 
ny straszliwą nudą, błąkałem się po kury- 
tarzach Izby; ów czas, gdy członkom Koła 
polskiego jak najsurowiej zakazane było my- 
śleć samodzielnie; ów czas, gdy też nie do- 
puszczano mnie do samodzielnego myślenia. 
Wiadomo zaś, że ów czas trwał pod rząda- 
mi Grocholskiego bardzo długo. 


Dr. Stanisław Starzyński. 


Na zapytanie, eo z życia parlamentar- 
nego najsilniej utkwiło mi w pamięci, od- 
powiadam bardzo krótko: obrady komisyi 
budżetowej w latach 1884—1888, gdy wsze- 
dłem po raz pierwszy w skład Izby — iol- 
brzymia różnica pomiędzy teraźniejszością a 
przeszłością pod względem obyczajów parla- 
mentarnych jako też w sposobie pojmowa- 
nia powagi Izby. 

Wybrany w r. 1884 posłem do parla- 
mentu, a niebawem potem wydelegowany do 
komisyi budżetowej, znalazłem tam pod prze- 
wodnietwem Hohenwartha mężów, jak Henryk 
Clam, Ryszard Clam, Sturm, Herbst, Zeit- 


POWIEŚĆ. HISTORYCZNA 


z Czasów króla Jana Sobieskiego 


przez 


denryka Sienkiewicza. 


dB: 


CZESC C PIERWSZA. 


(Ciąg Ton. 


amann 


XX. 

Stary Krzepecki zgodnie z przewidywa- 
niem piwniezego przyjechał do Jedlinki za- 
raz następnego dnia po południu, ale nad 
wszelkie spodziewanie przyjechał z tak we- 
sołem i dobrodusznem obliczem, że pan Cy- 
pryanowicz, który mając zwyczaj drzemać po 
obiedzie, był trochę senny, aż roztrzeźwił się 
ze zdziwienia na ów 
też od samego niem: 


widok. Stary lis począł 
progu mówić o są- 


M POLU CHWAŁY. 


siedzkiej przyjażni i o tem, jaką pociechą 
byłyby dla jego starości częstsze odwie- 
dziny wzajemne — dziękował za gościnne 
przyjęcie i dopiero po skończonej wymianie 
grzeczności przystąpił do samej sprawy. 

— Sąsiedzie dobrodzieju, — rzekł — 
przyjechałem z powinnym pokłonem, ale za- 
razem, jak to musieliście się już domyślić — 
i z prośbą, której ze względu na mój wiek, 
tuszę, że zechcecie łaskawie wysłuchać. 

— Rad uczynię zadość każdemu słusz- 
nemu żądaniu waszmości — odpowiedział pan 
Serafin. 

A stary począł zacierać ręce: 

— Wiedziałem |... z góry wiedziałem !— 
rzekł. — Bodaj to mieć z kimś rzetelnie mą- 
drym do czynienia! Odrazu człek trafi do 
ładu. Powiedziałem też mojemu synowi tak: 
„zdaj to na mnie! Jaż (powiadam) jak z pa- 
neni Cypryanowiczem sprawa, to wszystko pój- 
dzie dobrze, bo nietylko tak rozumnego, ale 
i tak zacnego obywatela niemasz drugiego 
w całej okolicy“. 

— Zbyt mi waszmość pochlebiasz. 

— Nie, nie! — za mało jeszcze mó- 
wię!.. Ale przystąpmy do sprawy. 

— Przystąpmy. 


<<oCLQGMG„mD NAZZA TAI Z Te e o a 


Stary Krzepecki przez chwilę milczał, 
jakby szukając słów — i tylko poruszał SZCZĘ- 
kami, tak, że broda schodziła mu się z no- 
sem — wreszcie uśmiechnął się wesoło, przy- 
łożył dłoń do kolana pana Serafina ı rzekł: 


— Dobrodzieju.... oto wiecie, że uciekł 
nam szezygieł z klatki. 

— Wiem. Pono się kota przeląkł. 

— Nie miłoż to z takimi rozmawiać ?! — 
zawołał zacierając ręce stary — o to dowcip! 
Ksiądz Tworkowski pęknie z inwidyi — jak 
mi Bóg miły! 1 

— Słucham wasziności... 

— Owóż, ad rem i GR z mostu: 
chcielibyśmy onego szezygiełka wziąć z po- 
wrotem. 

— (zemuby nie! 

Pan Krzepecki poruszył raz i drugi brodą 
w stronę nosa, bo zaniepokoiło go to, że 
sprawa idzie zbyt gładko. Jednakże kłasnął 
w dłonie i zawołał z udaną radością: 

— Mo, toi rzecz skończona! Bodaj się 
pa: ludzie na kamieniu rodzili! 


— Że mną, skończona — odrzekł pan 
Serafin. Trzebaby się tylko tej ptaszyny spy- 
tać, czy zechce wrócić, a to dziś jest niepo- 


| 


dobna, bo ją waszmościn syn tak przydusił, 
że ledwo tchnie... 

— (hora jest? 

— (hora, leży w łóżku. 

— A nie udaje? 

Oblicze pana Serafina zasępiło się na- 
gle — i rzekł: 

— Mój mości panie, mówmy poważnie. 
Niegodnie, nie po ludzku, nie po szlachecku 
i zgoła haniebnie sobie waścin Marcyan z 
panną Sienińską postąpił — a i waszmość 
ciężko zawiniłes przed Bogiem i ludźmi, żeś 
sierotę w takie ręce oddał i takiemu bez- 
wstydnemu okrutnikowi ją powierzył. 

— Niema i ćwierci prawdy, w tem co 
ona mówi! — zawołał stary. 

— Jakto? przecie waść nie wiesz, ©0 
ona mówi, a już przeczysz. Nie ona mówi, 
jeno sińce i ślady razów za nią mówią, które 
moja klucznica na jej młodem ciele wi- 
działa — a co do Marcyana widziała cała służba 
w Bełezączce jego zaloty, a potem jego okru- 
cieństwo — i świadczyć w razie potrzeby go- 
towa. Jest u mnie Wilczopolski, który dziś 
jeszcze wyjedzie do Radomia opowiedzieć 
księdzu Tworkowskiemu, co się stało. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Łatwo pojąć wrażenie, jakie sprawić mu- 
siała wiadomość, iż ma się prawo przema- 
wiać w tak świetnem zebraniu, na młodym 
pośle, w latach, które zaledwie wystarczały, 
by nadać mu warunki wybieralności. I jak 
wysokim też był poziom dyskusyi! Jak rze- 
czowe, z jakiem znawstwem zawodowem pro- 
wadzono obrady pomimo tak silnych poli- 
tycznych przeciwieństw! Jak świetne i pod- 
niosłe były rozprawy budżetowe w Izbie, — 
rozprawy, w których, oprócz wymienionych 
już koryfeuszów, brali udział tacy parlamen- 
tarzyści, jak Edward Süss, Otton Hausner, 
Rieger, Leon Biliński, Lienbacher i i. 

Dla oceny zaś parłametarnych obycza- 
jów i dyscypliny przytoczę jeden tylko przy- 
kład: Gdy w r. 1886, jeśli się nie mylę w 
ferworze krasomowczym padły pod adresem 
ministerstwa hr. Taaffego słowa: „Precz ze 
szkodnikami państwa!*, okrzyk ów wywołał 
niesłychane wrażenie w całej Izbie, w pre- 
zydyum i na ławie rządowej, jako coś nie- 
słychanego! Nietrudno więe zrozumieć, co 
dzieje się w duszy takiego posła, który nie- 
bawem potem, w r. 1888 wyszedł ze skła- 
du Izby, który nie był jej członkiem w r. 
1897 i który z dawnemi wspomnieniami nie 
przystosowany jeszcze do ducha nowej ery, 
wraca do Izby w r. 1901 i musi słuchać te- 
go wszystkiego i patrzeć na to wszystko, 
czem obecnie częstują regularnie co dnia 
nietylko posłowie, lecz nawet osoby z poza 
Izby, w formie okrzyków, mów, interpela- 
cyj i t. p. Przykładów nie przytaczam; za 
wiele jest ich, niestety. 


Polacy pod berłem carskiem. 


NNP 


(Uchwały wspólnej konferencyi polskich i ros- 

syjskich działaczy. — Swięta w Warszawie i 

w Łodzi. — Powrót Maksymowicza. — Nowy 

oberpolicmajster. — Uwięzienie A. Niemirow- 
skiego). 


Russkija Wiedomosti donoszą, że w Mo 
skwie odbywała się w ciągu dwóch dni na- 
rada rossyjskich i polskich społecznych dzia- 
łaczy w kwestyi potrzeb Polski, i polsko- 
rossyjskiah stosunków. W naradzie wzięło u- 
dział około 100 osób, w tem 30 Polaków, 
przedstawicieli politycznych partyj, pisarzy 
i dziennikarzy. Ze strony rossyjskiej stawili 
się: miejscy? ziemsey społeczni działacze, 
profesorzy, pisarze i adwokaci. Wygłoszono 
wiele mów; w szczególności drobiazgowo roz- 
pairywano memozyały o potrzebach Pol- 
ski, wygotowane przez najrozmaitsze par- 
tye polityczne. W konkluzyi przyjęto nastę- 
pującą rezolucję : 

1. Uznając niezbędność autonomicznego 
ustroju Królestwa Polskiego, przy zachowa- 
niu łączności państwowej i udziału w ogólno- 
rossyjskiem przedstawicielstwie, ale z od- 
dzielnym sejmem, — wybranym przez po- 
wszechne, równe, bezpośrednie i tajne gło- 
sowanie, bez względu na narodowość i wy- 
znanie, — zebranie uważa za potrzebne od- 
łożyć więcej drobiazgowe określenie granie i 
treści tej autonomii do wszechstronniejszego 
opracowania zagadnienia. 

2. W tych miejscach, w których Po- 
lacy tworzą jedną tylko z narodowości, a 
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A LITERATURY ZAGRANICZNEJ. 


BEZ MIŁOSIERDZIA. 


ew 


(Z francuskiego). 


annan 


VI. 
(Ciąg dalszy). 


Trudno było Maryi to opowiadać, dość 
już upokorzenia, że się pani- de Mesneville 
przed samą sobą oskarżała. 

— Stan zdrowia, w którym ciebie wi- 
dzę, ta cera, ta chudość, ta... ach! do rozpa- 
czy mnie to doprowadza. Zrobimy z tem 
prędko porządek, co? pamiętaj sobie! muszę 
ze zdwojoną siłą wziąć się do dzieła, chu- 
chać na ciebie, pielęgnować, będę wymaga- 
jąca, cała poświęcę się dla ciebie. 

W sereu jej ożywiało się dawne uczu- 
cie dla sieroty, a pod tym dobroczynnym 
wpływem panna de Giverny doznawała u- 
kojenia. 

— Jaka pani dobra! 

— Jak ciebie taką widzę, nie wiem już 
sama, czem jestem. 

— Och! ja wiem dobrze. Zresztą, on 
mi to tyle razy powtarzał dziś, od rana! 

— Twój opiekun? 

Spochmurniało czoło młodej dziewczy- 
ny, lecz wnet się wypogodziło. 


2 


hammer, Mattusch, Plener, Neuwirth i. i. | mianowicie na Litwie i Ukrainie, przyznane | z kancelaryi najokazalsze krzesło, zrobili ro- 


im byé mają w całej pełni ich prawa oby- 
watelskie i narodowe bez wszelkich admini- 
stracyjnych i prawnych ograniczeń, a nato- 
miast — z prawno - państwowem zabezpiecze- 
niem ich wolności i narodowo - kulturalnego 


postępu. x 

W Warszawie święta minęły bardzo 
spokojnie, bez jakichkolwiek zajść i wy- 
padków. Dowodem wyjątkowego stanu mia- 
sta były tylko patrole wojskowe piesze i 
konne, które krążyły po wszystkich ulicach 
i dzielnicach, liczniej w pierwsze niż w dru- 
gie święto. 

Także w Łodzi minęły święta bez ża- 
dnych zajść, jakich obawiano się powsze- 
chnie. (iszę świąteczną zakłócały jedynie 
petardy wybuchające w różnych punktach 
miasta. Strzelanie z petard podczas świąt 
jest zresztą tradycyjnym zwyczajem wszyst- 
kich miast fabrycznych. 

= 


Piszą z Warszawy: Generał - guberna- 
tor Maksymowicz powrócił do naszego 
miasta w sobotę o godzinie 8 minut 55 wie- 
czorem z takiemi samemi ostrożnościa:ni, ja- 
kie zarządzono przy wyjeżdzie. Na ulicach 
od dworca do Zamku rozstawiono silne od- 
działy wojska, kozaków, żandarmów i poli- 
cyi. Kareta generał - gubernatora otoczona 
była konwojem Kubańców. 

Pierwszym krokiem generała Maksy- 
mowicza po powrocie było odwołanie zarzą- 
dzonego przez. kuratora okręgu naukowego, 
Szwarca, zwracania papierów i dokumentów 
studentom Uniwersytetu i odroczenie tego 
zarządzenia do 14 września, ezyli do po- 
czątku nowego roku szkolnego. Równa się 
to pozostawieniu w Warszawie studentów 
zagrożonych wydaleniem. 


x 


Warszawski Goniec donosi: Rany, od- 
niesione przez oberpolicmajstra miasta War- 
szawy br. Nolkena, podezas wybuchu bom- 
by na Zjeżdzie, nie grożą jego życiu, je- 
dnakże wymagać będą dłuższego leczenia, 
któremu poddać się będzie musiał za granicą, 
co skłania go do ustąpienia z urzędu. Jako 
następca wybrany został przez władzę 
wyższą pułkownik Mejer, obecnie polic- 
majster wileński. Pułkownik Mejer służył w 
Warszawie jako sztabs-oficer do szczególnych 

polecen Jerzy gubernatorzeć warszawskim, X 
uas'ępnie przy pomocniku generał-guberna- 
tura w dziale policyjnym, gen. Fułłonie. Put- 
kownikowi Mejerowi uczyniono już propo- 
zyeyę co do przyjęcia urzędu po bs. Nol- 


kenie. 
* 


Pewną sensacyę wywołało w całym 
kraju aresztowanie p. Adama Niemirow- 
skiego, znanego literata i archeologa, o- 
siadłego w okolicy Płońska (w gub. pło- 
ckiej). Osadzono go w więzieniu płońskiem, 
razem z włościanami w zwykłym areszcie. 
P. Niemirowski jest ezłowiekiem już niemło- 
dym, nigdy do życia społecznego się nie za- 
pałał, na zebraniach gminnych nie bywał. 
Zaciekawiony, co też jego sąsiedzi-włościa- 
nie teraz poczynają, przybył na zebranie 
gminne po raz pierwszy w 60 roku swego 
życia, cotak ucieszyło chłopów, że wynieśli 


dzaj wzniesienia i usadowili tam, niby na 
tronie, p. Niemirowskiego. 

Ale to właśnie doprowadziło miejsco- 
wego naczelnika do pasyi, który też, korzy- 
stając z pełnomocnictwa ex-re okólnika Pod- 
gorodnikowa kazał p. N. aresztować i wprost 
z zebrania gminy odprowadzić do więzienia. 


Położenie w Rossyi. 


(Witte ustępuje, Latnsdorff pozostaje. — W obro- 

nie ziemian. — Obawa nowych rozruchów. — 

Ukaranie metropolity petersburskiego. — Z Fin- 
landyi). 


Korespondent petersburski Warsz. Dnie- 
wnika donosi, iż w Petersburgu nietylko 
stanowczo mówią o ustąpieniu prezesa ko- 
mitetu ministrów Wittego, lecz nawet 
wskazują jego następcę w osobie hr. Sol- 
skiego. Podanie się Wittego- do dymisyi 
wiążą z jednej strony z utworzeniem spe- 
cyalnej rady pod przewodnictwem Goremy- 
kina, z drugiej zaś z osobistą chęcią Wittego 
usunięcia się od spraw państwowych sku- 
tkiem nadmiernego wyczerpania sił. Jednego 
z korespondentów zagranicznych Witte za- 
pewniał, że dymisya jego, jeśli zostanie przy- 
jęta, nie będzie następstwem jakichkolwiek 
wpływów ubocznych, 

Ten sam korespondent zaprzecza po- 
głoskom o ustąpieniu hr. Lamsdorfa i sądzi, 
że wogóle przed ukończeniem wojny nie 
może być o tem mowy. 


+ 


Pet. Ag. Tel. ogłasza: Aby przeciw- 
działać przekonaniu chłopów, że wolno im 
zabierać prywatne mienie obywateli ziem- 
skich i aby tych, którzy się tego dopuścili, 
ukarać, ukaz carski z dnia 23 b. m. poleca 
ministrowi spraw wewnętrznych Bułyginowi 
utworzyć osobne komisye. Komisye te zebrać 
się mają w okręgach, w których wydarzyły 
się chłopskie rozruchy, pod przewodnietwem 
powiatowych marszałków szlachty z udzia- 
łem jednego lub dwóch przedstawicieli 
zieinstw. Zadaniem komisyj będzie winnych 
naruszenia eudzej własności wyszukać, wy- 
sokość szkody stwierdzić, poszkodowanym 
właścicielom dóbr udzielić zapomogi pań- 
stwowej i ogółem pomódz im do odbudowa- 
ia zburzonych dworów i zaprowadzenia no- 
vego gospodarstwa. N X 


= 


Do pism berlińskich donoszż; z Peters- 
burga, że rząd rossyjski otrzymał wiadomość, 
jakoby w dniu 1 maja st. st. mialy w całej 
Rossyi wybuchnąć wielkie rozruchy socyali- 
styczne. Rząd jest przekonany, że uda mu 
się zmobilizowaniem policyi, żandarimeryi i 
batalionów rezerwowych przeszkodzić wszel- 
kim zarnieszkom. Mimo to niemal wszyscy 
ludzie bogatsi w Petersburgu, Moskwie 1 in- 
nych miastach rossyjskieh wyjeżdżają tłumnie 
zagranicę. 

= 

Metropolita petersburski Anto- 
niusz, który na posiedzeniu synodu przepro- 
wadził zwycięsko uchwałę zwołania soboru 
wszechrossyjskiego i wskrzeszenia patryar- 
chatu, a sam powszechnie był uważany za 
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kandydata do godności patryarszej ma być — 
według pogłosek, notowanych "rzez dzien- 
niki rossyjskie — przeniesiony w ym samym 
charakterze do Gruzyi, do kraj: Zakauka- 
skiego, na pograniczu Azyi. Jeg» miejsce w 
Petersburgu zajmie podobno Flawian, metro- 
polita kijowski, który niewątpliwie z Po-| 
biedonoscewem walki nie rozpocznie. 
LJ 


Z Wyborga telegrafują: Partya kon- 
styłucyjna w całym kraju jest bardzo ruch- 
liwa i silna, i prowadzi żywą agitacyę w spra- 
wie przeprowadzenia konstytucyi fin- 
landzkiej. Zgromadzenie ludowe, w któ. 
rem wzięły udział wszystkie warstwy ludno- 
ści całej gubernii wyborskiej uchwaliło do- 
magać się usunięcia wszystkich tych urzęd- | 
ników finlandzkich i rossyjskich, którzy nie 
szanują zasadniczych ustaw konstytucyi fin- 
landzkiej, Poruszono także żądanie. aby ustą- 
pił obecny gubernator wyborski. 


WOJNA 


rossyjsko-japońska. 


Na widowni lądowej. 


Wedle informacyi, jakie otrzymały pi- 
sma angielskie, uchodzi za rzecz pewną w 
kołach politycznych i wojskowych w Tokio, 
że armia japońska w Mandżuryi przygoto- 
wuje atak na całej linii przy równoczesnem 
oskrzydleniu pozycyj rossyjskich. 

Kiryn jest, zdaje się, najbliższym pun- 
ktem wielkiego starcia stron walczących. — 
Obie one zajęte są przygotowaniami, wśród 
których ważną rolę odgrywa między innemi 
budowa pomocniczych lin J kole- 
jowych. Japończycy budują :tianowicie 
linię z Tielinu w kierunku na Kiryn, Ros- 
syanie zaś kończą linię Czang-Czu-Kiryn. 

Rossyanie zamierzają prawdopodobnie 
dywersyą w Korei pomieszać szyki Japoń- 
czykom. Dowodzić tego zdaje się wiadomość 
Daily Telegraphu u Tokio, że 6000 Rossyan 
przeszedlszy przez rzekę Tumeń, wtargnęło 
do północnej Korei. 


Na morzu. 
Z Korei donoszą 25 b. m., że dnia 20 
b. m. admirął Togo à większą częścią 
swej iłoty bawił w zatoce Mazampo. Jest to 
pierwsza od dłuższego czasu wiadomość o 
admirale Togo, któremu dotąd udawało się 
stałe uchodzić oczom ciekawych. 


Korespondent Agencyż Havasa donosi: 
Jak widziałem d. 20 bm., około 20 okr ę- 
tów japońskieh krążyło w pobliżu za- 
toki Camranh. Rossyanie przyaresztowali dwa 
okręty francuskie, naładowane ryżem, a pły- 
nące z Saigon do Japonii. Oficerowie ros- 
syjscy oświadczają , że eskadra admirała 
Rożdżestwieńskiego zdecydowaną jest na wal- 
kę i będzie się starała nieprzyjaciela zwy- 
ciężyć, choćby została zupełnie zniesiona. 
Każdy okręt otrzymał osobne przeznaczenie, 
a zupełnie specyalna taktyka przedsięwziętą 
zostanie przeciw japońskiemu okrętowi ad- 
miralskiemu. 
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— Nie, jego syn... — odrzekła. 

— Doprawdy, zapomniałam na chwilę, 
że istnieje. 

I znowu wątpliwości poczęły trapić 
panią de Mesneville. Co sądzić o jego po- 
stępowaniu? Czy zasługiwał na obelżywe po- 
dejrzenia, wywołane projektem małżeństwa? 

Czyż nie było możebne, że zakochał 
się nagle, miłością wzbudzoną przez litość ? 
Opinia świata, a tembardziej opinia Basse- 
Terre mało go obchodziła. A więc czemuż 
tak się upierał przy tej odwłoce? Czemu się 
zaraz nie żenił, nie czekając dłużej? Nie ła- 
twiejszego. Pocóż gmatwać sprawę tem opó- 
Źnieniem ? Słuchając słów Maryi, pani de 
Mesnevilla starała się rozwikłać wątek my- 
śli, które coraz bardziej się plątały; szukała 
na prawo i na lewo, nie mogąc znaleźć roz- 
wiązania zagadki. Ożywienie chrzestnej córki 
jeszcze bardziej w błąd ją wprowadzało. Co 
za potężna zmiana? Jak ona mówiła! Jak 
podkreslała wyrazy pieszczotami i pocałun- 
kami, tak zupełnie inna, niż dotychczas! 
W istocie, Maryi usta się nie zamykały. O 


wielu rzeczach, jak łatwo się domyśleć, za~ 


milczała, mianowicie o spisku przeciw panu 
Durfort; nie wspominała także ani o swoich 
zwykłych bojaźniach w obec opiekuna, ani o 
rozpaczy istoty opuszczonej przez wszystkich 
a wreszcie teraz o upojeniu, jakiego dozna- 
wała ua myśl, że jest jakby dzieckiem Ar- 
manda. Gdy imię to wymawiała, głos jej 
brzmiał zachwytem. Pani de Mesneville, je- 
żeli była niepewna eo do uezuć doktora, za- 
czynała nie mieć wątpliwości co do uczuć 
Maryi. 

Całe popołudnie upłynęło więc jak 


wodu żałować, że chwilowo zastąpiło Falai- 
ses. Panna de Giverny nie uczymła ani je- 
dnego ruchu niewłaściwego, nie coby zasłużyć 
mogło nawet na zarzut surowej dla „niewi- 
niątka* Maturyny. „Niewiniątko* stało się 
nienaganneni. 

Noc była cięższa, ale tylko dla samej 
Maryi. Sama jedna w swoim pokoju, dała 
swobodny bieg myślom i ani na chwilę oka 
nie zmrużyła. Bliski wyjazd Armanda ją 
przygnębiał. Kochał ją jak ojciec, a jednak 
odjeżdżał! Czy zobaczy go kiedy jeszcze, gdy 
wróciwszy do Paryża, zagłębi się w swoich 
pracach, o których jej opowiadał, że go cał- 
kowicie pochłaniają? Dobroć pani de Me- 
sneville, spokój, panujący w Basse-Terre, 
zdrowie nawet, cóż znaczyło to wszystko, 
czem było dalsze całe życie bez Armanda! 
Wstała o świcie. Powietrza jej brakowało, 
powietrza Falaises. Przyszła jej pokusa ucie- 
kać. Gorączka ją pożerała. (oś ją ciągnęło 
na zewnątrz; już nie owa niezwalezona siła, 
brutalna, bezradna, druzgocąca, niepodobna 
do zwyciężenia, ale coś słodkiego i okrutne- 
go zarazem, pociąg jakiś dziwny, zależny 
jednakże od woli. 

— Nie — rzekła sama do siebie — 
zabronił mi, nie wyjdę nigdzie. 

Ten przymus potęgował jej zmęczenie. 
Godziny upływały denerwująeco powolnie. 
Czyż nie wybije ta godzina w której on ma 
się pojawić w Basse-Terre? W Falaises, 
gdy się zbudziła, widziała, go natychmiast u 
stóp łóżka; każdego poranku zjawiał się, py- 
tając o zdrowie, regulujące dzień cały. Teraz 
był daleko.... 

W bardzo stosownej chwili pani de 


można najlepiej i Basse-Terre nie miało po- | Mesneville przyszła ją od tych myśli tra- 


piących uwolnić. Zeszły do salonu, gdzi- 
panna de Giverny umieściła się we framue 
dze okna, aby dobrze widzieć drogę. Ocze- 
kiwanie nie trwało długo: wkrótce piasek 
zaskrzypiał pod kołami powozu, który za- 
trzymał się przed peronem. W mgnieniu 
oka Armand przebył przestrzeń dzielącą go 
od młodej dziewczyny. Wyciągnęła do niego 
swoje przezroczyste ręce. : 

— Nareszcie! nareszcie! 

— To chyba zupełnie jasne! — zawo- 
łała pani de Mesneville. — Marya nie umie 
ukryć swoich uczuć; nie ma pan pola do 
domysłów. Ale ja nie jestem zazdrosna. 

— Och! chrzestna matko.... 

— (o? Jasnem jest przecie, że moje 
towarzystwo jest niewystarczające. 

— Nie... tylko obawiałam się, żeby 
nie być zapomnianą. 

Armand zatrzymał w dłoniach małe, 

gorące rączki, z wyrazem niezadowolenia. 
Nie byłaś rozsądną! 
„.  Ohrzestna matka zaprzeczyła: jakto? 
jej wychowanka nie była rozsądną? Przeci- 
wnie, chyba możnaby jej zarzucić, że była 
nią za nadto! 

— Po prostu wzorowa, kochany panie, 
proszę mi wierzyć. 

Powinna była spać. 

— Któż panu powiedział, żeśmy nie 

spały? Ty nie spałaś, kochanie? 


— Nie mogłam. 
— Trzeba módz — rzekł doktor z na- 
ciskiem. — Mam ochotę wyłajać ciebie za 


podniecenie, które jest w tobie widoczne. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


W niedzielę ponownie słyszano strza- 
ły armatqie w okolicy zatoki Cam- 
ranh. i i 

Do Axęncyi Havasa donoszą z Saigonu: 
Wiadomość, że załogę rossyjkiego 
okrętu „Ðyana“ przewieziono na po- 
kład okrętów floty bałtyekiej, jest niepraw- 
dziwa. Wydano ścisłe rozkazy, gwarantujące 
neutralność. Komendant „Dyany* codzień 
zdaje raport komendantowi portu w Saigo- 
nie. Z wyjątkiem jednego marynarza, który 
zmarł, i pizciu chorych, załoga jest w kom- 
plecie. Ponieważ komendant „Dyany* obja- 
wił zamiar zamiany miejsca, w którem okręt 
ten stoi na kotwicy, na inne w obrębie 
portu, przeto minister kolonii, dla uniknię- 
cia wszelkiego możliwego naruszenia neu- 
tralności, kazał usunąć z „Dyany* i przetrans- 
portować na pokład okrętów francuskich ma- 
szyny, konieczne do wyjazdu itp. 


Lużne wiadomości. 


Standard dowiaduje się, że rządy Fran- 
cyi i Ameryki północnej znów podjęły ini- 
cyatywę w sprawie nawiązania rokowań 
pokojowych. 

W Petersburgu krążą znów wieści, że 
generał Kuropatkin został zupełnie od- 
wołany z pola walki. Dowództwo pierwszej 
armii ma objąć po nim gen. Kaulbars. 

Generał Stoessel, który wkrótce sta- 
nie przed sądem wojennym, oskarżony jest 
głównie o przekroczenie swego pełnomoc- 
nictwa. Jako dowódca wojsk półwyspu Kwan- 
tuńskiego, nie był on uprawniony do pod- 
pisania kapitulacyi, gdyż prawo to przysłu- 
giwało wyłącznie komendantowi twierdzy, ge- 
nerałowi Smirnowowi. 

Z Singapore telegrafują: W sobotę 
po południu aresztowano na ufortyfikowanej 
wyspie Pulo-Bani, pewnego Rossyanina. który 
podał, iż się nazywa Antonowicz-Arwicz, ale 
pasport jego opiewał na inne nazwisko 
Aresztowiny został z tego powodu, iż prze- 
bywał ng wyspie bez zezwolenia władzy. 
Uważają go za szpiega. 


KRONIKA 


Lwów, 26 kwietnia. 


— Kalendarz. 
Czwart,k (27 kwi:tnia): 
Peregryna w. — Bogufała. — Czetwer 


wełyki. 

Wschód słońca o godzinie 4'46 rano, za- 
chód słońca o godzinie 7:08 po południu. 

W Czytelni katolickiej o godzinie 7 
wieczorem przedstawienie amatorskie. 

Wspólne zebranie prezydyów wszystkich 
Kół lwowskich Tow. Szkoły ludowej, oraz dele- 
gatów i ich zastępców, wybranych przez Koła 
na ogólny Zjazd Towarzystwa w Stanisławowie, 
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TORS BELWEDERSKI 


(Ustęp z podróży do Włoch). 


Rzym. 

Może to porównanie kuleje bardziej, 
niż inne, ale zachwyty estetyków, archeo- 
logów i artystów nad „torsem belwederskim* 
przypominają mi trochę małą dziewczynkę, 
co idąc na spacer, pozostawia w domu wspa- 
niałe duże lalki „z prawdziwymi włosami”, 
w sukienkach z koronki i jedwabiu, a za- 
biera z sobą „najukochańszą laleczkę*, ku- 
pioną gdzieś kiedyś za cztery grosze dre- 
wnianą pałubkę, której lakier z twarzy od- 
dawna zcałowany, a ręce i nogi poukręca- 
ne — naturalnie: z nadmiaru miłości. 

„Najukochańsza laleczka*  estetyków 
mieści się w watykańskich zbiorach rzeżb 
starożytnych, które ogólnym doborem i li- 
czbą stoją może poza zbiorami neapolitań- 
skimi, ale stanowczo je przewyższają w naj- 
wybitniejszych swych arcydziełach. 

Co prawda, dostać się do tych arcy- 
dzieł nie zawsze łatwo i nie zawsze przyje- 
mnie. 

Jeżeli się jednak wybrało dzień odpo- 
wiedni i wedle „Baedeckera* i wedle miej- 
seowych dzienników, a od gwardyi szwaj- 
carskiej u wejścia nie usłyszało się, że „mu- 
seo fermato“, to można sobie pozwolić na do- 
tarcie aż do sławnego i przesławnego „torsu 
belwederskiego* i dalej. 

Aż do niego, aż do „atrio quadrato“, 
idzie się stosunkowo nieznacznie, ale prawie 
ciągle pod górę. W ten sposób tors ten za- 
siadł jakby u szezytu watykańskiego zbioru 
rzeżb, niby jakiś potworny kaleka, którego- 
by nagle obrano królem. U nóg jego, a wła- 
ściwie u obtrąconych powyżej kolan kiku- 


o godzinie 6 wieczorem w lokalu Kola pań przy 
ul. Zielonej 4. Na porządku dziennym omówie- 
nie wniosków zgłoszonych na Zjazd. 

— Przepowiednia pogody. Wiedeń- 
ska stacya meteorologiczna zapowiada na dziś, 
środę: w Galicyi wschodniej, na Bukowinie i 
w Galicyi zachodniej: Pogoda zmienna, wiatry, 
cieplej. 


— Rekonwalescencya JE. P. Pre- 
zydenta Ministrów br. Gautscha postępuje w 
sposób zadowalający. Jednakże pacyent musi je- 
szcze przez pewien czas nosić przepaskę na le- 
wem oku i poddawać się opiece lekarskiej. — 
Prawdopodobnie z końcem tego tygodnia rozpo- 
cznie br. Gautsch znowu swe czynności urzędo- 
we, ale będzie je załatwiał w swojem. mieszka- 
niu. Niewiadomo tylko, kiedy będzie mógł wy- 
chodzić z domu. 

— Kardynał książę biskup krakowski, 
ks. Puzyna, wyjechał wczoraj z Rzymu z po- 
wrotem do Krakowa. 

Z c. k. kolei państwowych. 
P. Minister kolei żelaznych przeniósł asystenta 
Wilhelma Rothego z dyrekeyi stanisławowskiej 
do okręgu dyrekcyi w Villach, oraz asystentów: 
Rudolfa Kochlóffela, Henryka Słoniowskiego, 
Oskara Kellnera i Włodzimierza Katerlę z dy- 
rekeyi krakowskiej do okręgu dyrekcyi lwowskiej. 

— Zc.ik armii. Kadetami zastęp- 
cami oficerów zamianowani zostali kadeci: Sta- 
nisław Borowiec z 56 p. p., Karol Schenk z 1 
p. p. i Ludwik Hirsch z 8 p. art. fort. 

Przeniesieni zostali: kapitan I kl. Walenty 
Mataje z 6 do 8 p. art. fort.; kapitan II kl. 
Seifried Lang z 1 p. art. fort. do 2 bat. art, 
fort.; poruczniey: Franciszek Weber z 9 do 28 
p. p., Erncst Krolop z 18 do 8 p. p., Teodor 
Hora z 15 do 54 p. p., Jarosław Chotovinsky 
z 24 do 94 p. p, Karol Ruzićka z 40 do 11 
p. p, Otton Petrik z 40 do 28 p. p., Otton 
Lorenz z 45 do 98 p. p., Artur [lling z 45 do 
94 p. p, Napoleon Lorsch z 54 do 22 p. p,, 
Wilhelm Habieh z 55 do 97 p. p., Ignacy Kro- 
pek z 55 do 78 p. p., Franciszek Ladek z 55 
do 96 p. p., Ignacy Skopek z 7% do 28 p. p., 
Edward Frolik z 89 do 85 p. p., Ludwik Va- 
czek z 90 do 82 p. p., Emanuel Porth z 95 
do 81 p. p., Fryderyk Eisner z 8 bat. art. fort. 
do 2 p. art. fort.; podporueznicy: Jerzy Radke 
z 10 do 24 p. p., Franciszek Schreyer z 15 do 
59 p. p, Gottfryd Naber z 23 do 98 p. p., 
Adolf Pokorny z 45 do 84 p. p., Bruno Brelie 
z 41 p. p. do 1 p. p. bośniacko -hercegowiń- 
skiego, Franciszek Geyer z 8 do 6 p.art. fort. 
i Francisza Werner z 2 do 5 p. art. fort.: 
oraz kaccb zastępca oficera Artur Hebling z 56 
do 18 p p. 

— Waluta koronowa. Jakkolwiek əd 
d. 1 stycznia 1900 liczenie na korony jest obo- 
wiązkowe, szerokie warstwy ludności liczą je- 
szcze ciągle wedle waluty austryackiej. Pomimo 
licznych usiłowań ze strony kompetentnej, przed- 
siębranych dla poprawienia stosunków pod tym 
względem, dają się dotąd słyszeć ciągłe skargi 
na niedogodności, wynikające z dowolnego wy- 


tów, spoczywa słynny podwórzec belweder- 
ski z „Laokoonem* i „Apollinem belweder- 
skim“, nie mówiącjuż o „Zapaśnikach* Ca- 
nowy i 0 praksytelesowskim „Hermesie*; 
dalej i niżej „Jowisz z Otricoli“, „Jowisz z 
Verospi*, „Wenus knidyjska* i cały tłum 
bogów, ludzi i zwierząt, bo rzeźby zwierzęce 
stanowią jeden z najciekawszych i najbogat- 
szych zakątków wśród zbiorów watykań- 
skich. Zwiedzając inne muzea rzeźb gre- 
ckich i rzymskich, niema się po prostu po- 
jęcia, że starożytni umieli z taką prawdą i 
z takiem życiem, a nawet nieraz z takim 
humorem rzeźbić świat zwierzęcy. 

Po prawej stronie, do królewskiego or- 
szaku „torsu belwederskiego* przyłącza się 
„Meleager“, poza którym kamerdyner wa- 
tykański, z tembardziej tajemniczą miną im 
większego spodziewa się napiwku, pozwala 
spojrzeć zwiedzającym na „słynne* płaskie 
schody Bramantego, w rzeczywistości niema- 
jącą w sobie nie nadzwyczajnego, ani nic 
pięknego śrubowatą równię pochyłą bez 
stopni, zbudowaną na to, aby można było 
konno wyjechać na piętro. Jakby pogardli- 
wie, plecami, odwrócił się król-tors do 
„Museo Chiaramonti“, mieszczącego w sobie 
pół kilometra (bez żartów i bez przesady) 
śmiećka archeologicznego. 

Sama jego królewska mość składa się 
z bardzo niewielu części ciała. Nogi i ręce 
poutrącane, z głowy i szyi niema ani śladu, 
nawet piersi są niemal zupełnie wyłupane, 
tak, że pozostał tylko kawałek brzucha i 
prawie całe plecy. Prawda, że to, co pozo- 
stało, rzezbione jest przepysznie, że sfałdo- 
wanie się ciała, siedzącego w spoczynku, a 
zarazem piękność i gibkość młodzieńczych 
muszkułów, oddane są przedziwnie, a nie- 
którzy z krytyków mówią jeszcze o „uczu- 
ciu“, a nawet o doskonałości „wyrazu“ tej 
rzeźby, jednakże trudno nie uznać, że n. p. 
tors Laokoona lub której innej ze sławnych 
rzeźb starożytnych, niepozbawionej głowy, 
nóg i rąk równocześnie, jest rzeźbiony z nie- 
mniejszą skończonością. 

Dlaczegoż więc na jego rachunek stwo- 
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boru jednej lub drugiej waluty, jako też na po- 
chodzace ztąd błędy i nadużycia w interesach 
zwłaszcza z obeokrajoweami. 

Aby zapobiedz temu, wydał świeżo magi- 
strat wiedeński, jako władza przemysłowa, ob- 
wieszezenie, które ustanawia, że w handlu z 
niezbędnymi środkami życia, jako też w restau- 
racyach i szynkowniach mają być podawane ceny 
tylko wedle waluty koronowej, do czego właści- 
ciele zakładów wymienionej kategoryi formalnie 
zobowiązać się muszą. Równocześnie, cheąe temu 
zarządzeniu zapewnić skuteczność, zażądał ma- 
gistrat wiedeński współdziałania stowarzyszeń 
przemysłowych, wzywając je, by starali się od- 
działywać w tym duchu na swych ezłonków. 

Ponieważ w ogólnym interesie byłoby bar- 
dzo pożądane, by wspomnianym niedogodnościom 
położono raz koniec i ponieważ przedsięwzięte 
przez wiedeński magistrat kroki okazały się 
skuteczne, poleciło Ministerstwo spraw wewnętrz- 
nych wszystkim władzom krajowym, by skłoniły 
władze przemysłowe do podobnego postąpienia, 
zwłaszcza w miejscach o silnej frekwencyi (mię- 
dzy innemi także w uzdrowiskach). Ministerstwo 
wezwało iakże władze krajowe, by jak najry- 
chlej z uwzględnieniem stosunków miejseowych 
przedsięwzięły środki zdążające do wyłącznego 
stosowania waluty koronowej w liczeniu. 

+: Wybory do Rady miejskiej. 
Sala IIT ukończyła już swoją czynność skruta- 
cyjną, wobec czego sala I przystępuje tymi dnia- 
mi do zestawienia sumaryusza wyniku głosowa- 
nia we wszystkich sześciu salach. 


— Komitet budowy pomnika Mi- 
cekiewicza przesyła nam następujące pismo: 

„W porannym numerze Słowa Polskiego 
ukazała się notatka, która wymaga kilku słów 
wyjaśnienia. W pierwszych dniach grudnia 1904 
odbyło się w ratuszu posiedzenie, w którem — 
obok prezydyum Komitetu i twórcy pomnika, 
p. Antoniego Popiela — wzięli udział zapro- 
szeni pp.: Jan Franke, Hochberger, Wincenty 
Rawski, Zacharyewicz, Talowski, Hendel, Sa- 
dłowski, Tomieki i Teodorowicz. Uchwalono na 
niem w głównych zarysach plan podstawy i ba- 
lustrady, powierzając wykonanie projektu i ze- 
stawienie kosztorysu zamierzonych robót dyre- 
ktorowi Szkoły przemysłowej, p. Zygmuntowi 
Hendlowi. Projekt do dwóch tygodni miał być 
przedstawiony Komitetowi. 

Pan Hendel jednak dopiero w pierwszych 
dniach kwietnia nadesłał prezydyum Komitetu 
swój projekt, który wszakże wymaga licznych 
zmian. Nad przeprowadzeniem tychże pracuje 
obeenie architekt prof. Sadłowski i skoro one 
tylko ukończone zostaną, Komitet przystąpi bez- 
zwłocznie do opóźnionych nie z jego Win; rovot 
na placu Maryackim. 

- Ogłoszenie zamknięcia rachunkowego zwią- 
zane jest Ściśle z kosztami budowy podst: wy i 
balustrady pomnika; dopóki zatem kosztorys 
tych ostatnich ustalony nie będzie, mowy być 
nie może o zwołaniu ostatniego posiedzenia peł- 
nego Komitetu i podaniu do publicznej wiado- 
mości rachunków kosztów budowy pomnika. 
Przy tej sposobności zwracamy uwagę, iż po- 
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została kwota nie jest bynajmniej tak bardzo 
wielka; wraz z niewypłaconą dotąd ostatnią ra- 
tą subweneyi sejmowej, wynosi ona zaledwie 
8000 koron i stanowczo nie wystarczy na po- 
krycie kosztów budowy podstawy i balustrady 
pomnika, oraz uporządkowania placu Marya- 
ckiego*. 

— Prowincyałem 00. Jezuitów wy- 
brany został ponownie na trzy lata ks. Ledó- 
chowski. 


— Wystawa reprodukcyj fotome- 
chanicznych i litograficznych, przedstawia- 
jaca różne procedery robót ilustracyjnych, opar- 
tych na fotografii i litografii, urządzona stara- 
niem Towarzystwa „Ziarno“ otwartą została w 
dniu dzisiejszym w Muzeum przemysłowem. Ro- 
zmaite techniki reprodukcyjne cynkografii, dru- 
ków trójbarwnych, heliograwury, autotypii, świa- 
tłodruku i t. p., które w przeważnej części skła- 
dają się na współczesną ilustracyę, stanowiąc 
dziś potężny czynnik popularyzacyi dzieł sztuki, 
uwidocznione są na wystawie w kolejnych fa- 
zach roboty, dając w ten sposób dokładne o 
niej wyobrażenie. Materyału do tej wystawy do- 
starczyły słynne firmy czeskie Husnika i Hau- 
slera, oraz Neuberta w Pradze. Uzupełniają i 
dekorują wystawę artystyczne afisze przeważnie 
polskich i czeskich artystów. 


— Walne zgromadzenie Towarzy- 
stwa samopomocy lekarzy odbędzie się w Kra- 
kowie dnia 29 b. m. o godz. 5 po południu 
w „Domu lekarskim“ przy ulicy Radziwiłłow- 
skiej. 

— Obywatelstwo honorowe. Rada 
gminna m. Budzanowa nadała obywatelstwo ho- 
norowe staroście w Trembowli, p. Leonowi Kru- 
szyńskiemu. 


— W zakładzie ubezpieczenia robo- 
tników od wypadków dla Galicyi i Bukowiny 
we Lwowie zgłoszono w I. kwartale 1905 roku 
ogółem 758 wypadków. Zakład załatwił w tym 
czasie 1495 spraw wypadkowych, a tytułem rent 
wypłacił w I. kwartale 1905: Ascendentom K. 
1818 h. 18 przemijająco niezdolnym do zarob- 
kowania 28.034 K. 56 h., stale niezdolnym do 
zarobkowania 162.847 K. 41 h., wdowom K. 
18.017 h. 15, sierotom 26.126 K. 51 h. 
Tytułem odprawy wypłacił wdowom 1961 
K. 76 b., tytułem kosztów pogrzebu 2008 K. 04 
h., a tytułem kosztów dochodzenia wypadków 
18.776 K. 49 h. Wypłacono nadto wartość ka- 
pitałową rent 9375 K. 48 h. Ogółem wypłacił 
Zakład tytułem wynagrodzeń w ciągu I. kwar- 
tała 1905 r. 268.965 K. 58 h. Na częściowe 
pokrycie wynagrodzenia rent powyższych dekla- 
rowano lab nałożone z urzędu od 1 stycznia 
1005 a 31 marca 1305 tytułuma opłat 556 860 
K. h. 


— Międzyzarodowy turniej szachi- 
stów rozpocznie się w Ostendzie dnia 10 czerw- 
ca b. r. Dla zwycięzców wyznaczono sześć na- 
gród: 5000, 8000, 2000, 1200, 900 i 700 


franków. 


— Ślub. W Zaborowiu odbył się wczo- 
raj 


ę ślub dr. Michała Siedleckiego, profesora 


rzono najwięcej zachwytów, dlaczego jego | lesem. Tymczasem prosta logika wskazuje, 
właśnie wizerunek bierze się za winietę ksią- | że to, co byłoby arcydziełem jako przedsta- 


żek, mieszczących teoretyczne rozprawy 0 
sztuce, dlaczego około niego właśnie potwo- 
rzono całe legendy n. p. o ludziach z wiel- 
kiemi imionami, którzy straciwszy wzrok, 
przychodzili do tego kadłuba, aby przynaj- 
mniej przez dotykanie napawać się piękno- 
ścią jego kształtów ? 

Odpowiedź na tę — tylko pozornie 
trudną do rozwiązania — zagadkę, jest za- 
razem stwierdzeniem jednego z najcieka- 
wszych objawów w dziedzinie wzruszeń este- 
tycznych; oto mianowicie, że ludzie najczę- 
ściej w dziele sztuki kochają nie dzieło sztuki, 
ale siebie samych, nie piękno, które nam 
artysta chciał przedstawić, lecz swoje własne 
uczucia i myśli. Gdyby ten tors miał głowę, 
ręce i nogi, kto wie czyby nie spadł ze swego 
piedestału arcydzieła, kto wie, czyby o nim 
nie powiedziano tego samego, co się mówi 
o pomieszczonej w innem z muzeów rzym- 
skich, przy „Termach Diokleciana*, rzeźbie, 
przedstawiającej „boksera“ starożytnego, któ- 
ry odpoczywa w podobnej pozie siedzącej, 
jak „tors belwederski*, mianowicie, że ana- 
tomicznie i technicznie jest robotą prawie do- 
skonałą, ale ordynarną w naturalizmie swoim! 

Można uzyskać nawet pewien niezbity 
dowód, jak w zachwytach nad torsem belwe- 
derskum brak nieraz podstaw realnych. Oto 
dawniej wyobrażano sobie, że przedstawiał 
Herkulesa i naturalnie temu ułamkowi rzeź- 
by przypisywano moc wywoływania uczuć 
i myśli, jakie powinnoby w widzu wywoły- 
wać doskonałe swą potęgą muszkułów ciało 
Herkulesa. W nowszych jednak czasach przy- 
szło komuś na myśl przypatrzeć się bliżej 
skórze z dzikiego zwierzęcia, z której widać 
jeszcze kawałek na ramionach i odkrył, że 
to... nie jest skóra lwa, czyli, że rzeżba nie 
przedstawia Herkulesa. Z kolei więc poczęto 
przypuszczać, że Apolonius z Aten, rzekomy 
czy istotny autor tej rzeźby, chciał w niej 
przedstawić Hermesa, mimoto jednakże za- 
chwyty nad torsem - Hermesem trwają dalej 
takie same, jakie były nad torsem - Herku- 


wienie ciała Herkulesa, nie może być taką 
samą doskonałością jako ciało Merkurego lub 
na odwrót, a mianowicie choćby tylko dla 
tego, że dwaj ci bogowie przedstawiają dwa 
wprost przeciwne sobie typy, zarówno fizy- 
czne jak duchowe. 

Jeżeli więc eo pociągało ludzi ku temu 
tworowi, to prócz doskonałej niezaprzeczenie 
pod względem technicznym roboty, przede- 
wszystkiem zupełnie przypadkowa jego taje- 
mniczość, dająca obszerne pole fantazyi, za- 
równo tej lotnej, która odgaduje artystyczną 
intuicyą, jak drugiej, cięższej, lecz wytrwal- 
szej, która porównuje, mierzy i liczy. Tę 
pracę swojego własnego ducha kochali owi 
ludzie, a zdawało iin się, że kochają — tors 
belwederski ! 

Ale stwierdzić coś, nie znaczy wcale 
ganić. Tak było, tak jest i tak być musi 
zawsze w świecie estetycznych zachwytów 
ludzkich i jak każde prawo natury, tak i to, 
może być zarówno dobrem, jak złem, stoso- 
wnie do warunków i okoliczności. 

Że dzieło sztuki, mniej może doskona- 
łe, ale pozostawiające więcej pola twórczej 
pracy myślowej i uczuciowej, widza czy czy- 
telnika, wywołuje nieraz o wiele silniejsze 
wrażenie, niż doskonalsze, ale niejako za- 
nadto skończone, widuje się niemal codzien- 
nie. Jeżeli więc ten czynnik jest przez arty- 
stę w miarę użyty, stanowi zaletę dzieła 
sztuki i nazywa się jego „lotnością*, „głę- 
bokością*, „mocą porywającą*, czy jak tam 
inaczej, jeżeli natomiast brak w nim szcze- 
rości i miary, staje się, stosownie do okoli- 
czności, „pozą“, lub „sensacyjnością*, która 
jest złą i pogardy godną nietylko w podrzę- 
dnych kryminalnych romansach, ale tak sa- 
mo w malarstwie, w rzeżbie, w muzyce, a 
nawet w poezyi, choćby mającej nieraz na 
pozór pretensyę do wielkiej głębi i powagi. 

Wojciech Dabrowski. 


Uniwersytetu Jagiellońskiego, z panna Ireną 
Wolską, córką Ś. p. Franciszka i Ludwiki z 
Giintherów. 

A Nagła śmierć. W mieszkaniu wła- 
snem przy ulicy Snopkowskiej 1. 81 zmarł 
wczoraj wieczorem nagle Robert Nietrzeba, cze- 
ladnik piekarski. 

Wezwany lekarz stwierdził nagły zgon w 
skutek udaru sercowego. 

A W ulicy Żóżkiewskiej znaleziono 
wczoraj po południu nieprzytomnego mężczyznę, 
nieznanego z nazwiska. Odwieziono go do szpi- 
tala powszechnego. w 

A Nieostrożna jazda. Woźnica ak- 
cyjnego Towarzystwa browarów, Karol Kraus, 
jadąc wczoraj szybko ulieą Kraszewskiego, na- 
jechał na kilkuletnie dziecko dozorcy domu, Jana 
Kuryłowa, które odniosło dość znaczne obraże- 
nia cielesne. 

— Zmarli w ostatnich dniach: w Dra- 
ganówce, w pow. tarnopolskim, ks. Marcin Ma- 
lawski, tamtejszy proboszcz. 

We Lwowie, Aleksander Lévay, b. wła» 
ściciel i dzierżawca drukarni, w 69 roku ży- 
cia; — Jan Lawrenciów, ekspedyent pocztowy, 
w 388 roku życia. 

W Kulparkowie, Jan Mikrut, em. inżynier 
kolei państwowych. 

W Mostach wielkich, Maurycy Hoffmann, 
współwłaściciel hotelu „George'a*, w 81 roku 
życia. 

W Udnowie, Ludwik Borek, 
kierownik gorzelni, w 51 roku życia. 

W Przemyślu, Marya Kawalerska, wdowa 
po urzędniku sądowym, w 66 roku życia. 

W Rzeszowie, Albina Towarnicka, siostra 
8. p. dr. Ambrożego, b. nadkuratora fundacyi 
stypendyjnej tegoż imienia. 

W Wiedniu, radca Dworu dr. Andrzej 
Kornhuber, em. profesor tamtejszej Politechniki, 
w 84 roku życia. 

W Berlinie, prof. Aleksander Tondeur, 
znany artysta-rzeźbiarz, twórca pomnika Fryde- 
ryka Wilhelma III w Kolonii. 

— Z Krakowa donoszą nam : Doro- 
czne publiczne posiedzenie Akademii Umieję- 
tności odbędzie się dnia 20 maja b. r. pod 
przewodnictwem JE. dr. Juliana Dunajewskiego, 
zastępcy Protektora Akademii. Wykład wypo- 
wie tym razem prof. dr. Rostafiński „O pamięci, 
jako ogólnym podkładzie zjawisk życia“. 

Wybory połowy członków Rady miasta 
odbędą się w drugiej połowie maja. Losowanie 
ustępujących członków zarządzone zostanie na 
najbliższem posiedzeniu Rady. 

Aresztowano tu 23-letniego Jana Kazimie- 
rza Sł, który zbierał składki na nieistniejące 
Towarzystwo „ochronne, katolickie“. Wezwanie 
do składek zaopatrywał w sfałszowaną pieczęć 
i podpis: Piwarski. W drukowanych tych we- 
zwaniach powiedziano, że właściciele dóbr mają 
płacić po 20 koron, kupcy i rzemieślnicy po 10 
koron, subjekci handlowi i czeladnicy po 5 ko- 
ron rocznie. 

— Zjazd nauczycieli głuchonie- 
mych. Wczoraj rozpoczęły się w Wiedniu o- 
brady zjazdu nauczycieli głuchoniemych, w obe- 
eności reprezentanta Ministerstwa oświaty. Przy- 
byli uczestnicy z całej Austryi, także ze Lwo- 
wa. Omawiano kwestyę wychowania głuchonie- 
mych. Zjazd potrwa dwa dni. 

— Epidemia zapalenia opon mózgowo- 
rdzeniowych. W fabryce cegieł w Berendorfie, 
tuż pod Wiedniem, stwierdzono jeden wypadek 
zapalenia opon mózgowo-rdzeniowych, zawleczo- 
ny przez grupę robotników galicyjskich. 

Z Wrocławia donoszą: Podczas dwóch dni 
świątecznych na Szląsku Górnym i w Poznań- 
skiem zaszło 63 wypadków zapalenia opon, z 
tego 10 wypadków śmiertelnych. 

Jeden wypadek śmiertelny tej choroby 
stwierdzono także w Insbruku. 

Z Berna morawskiego telegrafują: W spra- 
wie epidemii zapalenia opon mózgowo - rdzenio- 
wych donoszą urzędownie: W powiecie Moraw- 
ska Ostrawa zachorowało w 6 gminach 34 osób, 
z tego 9 w Morawskiej Ostrawie a 14 w Wi- 
tkowicach. Z chorych tych 8 wyzdrowiało a 18 
umarło. W powiecie szumberskim zachorowały 
dwie osoby. W powiecie Hranice (Mährisch 
Weisskirchen) zachorowało w 3 gminach 7 osób, 
z nich jedna wyzdrowiała, 4 zaś umarły; w po- 
wiecie misteckim zachorowało w 4 gminach 4 
osoby; z nich 2 zmarły. 

— Proces morderców Sikory, mał- 
żonków Kleinów, rozpoczął się dzisiaj w Wie- 
dniu. Rozprawa rzuci niezawodnie dostateczne 
światło na mroki tej ohydnej zbrodni. Zanim to 
nastąpi, podnieść wypada, że najwięcej kłopotu 
sprawiły organom śledczym, zmienne ciągle ze- 
znania Franciszki Klein, która wszelkiemi siła- 
imi pracowała nad stworzeniem labiryntu, aby 
w nim zgubiła się prawda. 

Pierwotnie, jak wiadomo, usiłowała ona 
oczyścić męża od wszelkiej winy. W ostatnich 
czasach jednak zmieniła taktykę i całą winę 
stara się zepchnąć właśnie na męża. Listy wy- 
syłane przez nią z więzienia za zezwoleniem 
władzy, roją się formalnie od zarzutów przeciw 
Henrykowi Kleinowi. W jednym z listów z dnia 
5 b. m. przedstawia dzieje swojej z nim znajo- 
mości, swego zamążpójścia i rozczarowań, jakie 


techniczny 
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moje zaufanie i zaraz w pierwszych dniach po- 
życia, pomyślałam sobie, że taki człowiek do 
wszystkiego musi być zdolny*, W innym li- 
ście uskarża się Franciszka na brutalność Klei- 
na. Biciem i obelgami zmuszał ją, by mu do- 
starczała pieniędzy i dopiero pod zagrożeniem 
rozwodu, zaniechał tej taktyki, ale nie zanie- 
chał domagania się pieniędzy. Wobec tego mu- 
siała zawierać rozmaite znajomości, On to zmu- 
sił żonę do oddawania się innym za pieniądze. 
W tym samym liście oświadcza, iż istotnie do- 
puściła się rabunku, ale morderstwo nie spla- 
miło jej sumienia. 

W liście z dnia 8 b. m. opisuje Fran- 
ciszka szczegółowo wykonanie zbrodni. Sikorę 
podejmowała kolacyą i bawiła produkcyą tań- 
ców, podczas gdy mąż czekał w drugim pokoju. 
Prosiła Sikorę o pożyczkę 6.000 koron i on 
przyrzekł jej to uczynić, ale stosowny akt chciał 
podpisać dopiero nazajutrz. Gdy Sikora oszoło- 
miony usnął, Klein nalegał na żonę, by go za- 
mordowała, ponieważ pieniądze być muszą, — 
Usnnęła się wówczas do drugiego pokoju. Po 
chwili obudził ją z zadumy plusk wody. To 
Klein umywał ręce przy wodociągu. Wróciwszy 
do pokoju, gdzie biesiadowała z Sikorą, spo- 
strzegła, iż on już nie żyje. 

Franciszka opowiada też w jednym z li- 
stów wysłanych z więzienia, iż mąż prosił ją, 
aby wzięła winę na siebie, bo jej, jako kobie- 
cie, nie się nie stanie. Pouczał ją też, jakie 
składać ma w tym celu zeznania. 

— Karol Komzak, wirtuoz i kompo- 
zytor, znany z koncertów także publiczności 
lwowskiej, padł — jak donieśliśmy wczoraj — 
ofierą własnej nieostrożności, usiłując dopaść 
pociągu w ruchu. Skok nie udał się; Komzak 
padł pod koła pociągu i zgruchotany de niepo- 
znania, zginał na miejseu. 

Komzak urodził się d. 8 listopada 1850 
w Pradze. Ukończywszy tam konserwatoryum, 
objął obowiązki kapelmistrza w teatrze miejskim 
w Linzu. W roku 1871 został kapelmistrzem 
% p. p. w Insbruku, a w latach 1883—1892 
sprawował podobne obowiązki przy 84 p. p. 
Na tem stanowisku zyskał ogromna popularność. 
Skomponował mnóstwo tańców, marszów, pieśni 
i t. p., bardzo rozpowszechnionych. W r. 1892 
zwolmiwszy się z zobowiązań wojskowych, objął 
kierownictwo kapeli zakładowej w Badenie i 
zyskał z nią wielki sukces na wystawie w St. 
Louis. 

— Kongres dla wychowawczej nauki 
zręczności chłopców. W czasie Zielonych świąt 
w r. b. odbędzie się w Bernie V. kongres dla 
wychowawczej nauki zręczności chłopców. Obra- 
dy r6zpoczynaa się dnia 11 czerwca uroczystem 
otwarciem połączonej z kongresem wystawy, a 
kończą się 14 czerwca o godzinie 12 w połu- 
dnie. Porządek dzienny kongresu zostanie później 
ułożony. Wystawa ma przedstawiać o ile mo- 
żności dokładny obraz dotychczasowych usiłowań 
na polu nauki zręczności w krajach austryackich. 
Bliższych wyjaśnień w sprawie kongresu i wy- 
stawy udziela dyrektor szkoły wydziałowej w 
Bernie, p. Aloizy Noske (Eichhornstrasse 32). 

— Nowy wielki okręt austro - wę- 
gierskiej marynarki, który w dniu 21 maja b. r. 
spuszczony zostanie uroczyście w Poli na mo- 
rze, otrzyma — jak donoszą z Poli, — nazwę 
„Arcyksiążę Ferdynand Maksymilian“. Okręt ten, 
o pojemności przeszlo 10.000 ton, zbudowany 
został w zupełności z materyału i siłami kra- 
jowemi. Długość jego wynosi 118:55 metrów, 
szerokość 21772 metrów, średnia głębokość za- 
nurzania 7:48 m., uzbrojony zaś jest w wieże, 
pancerze i działa najnowszej konstrukeyi. Siła 
maszyn równa się sile 14.000 koni, najwyższa 
szybkość wynosi 1925 mil morskich na godzi- 
nę. Płyty pancerne i działa wykonane zostały 
w fabrykach Skody w Pilznie; dział jest na 
statku trzydzieści, a nadto cztery mitrajlezy. 
Oświetlenie wewnętrzne odbywa się za pośre- 
dnietwem 700 lamp żarowych ; do oświetlenia ze- 
wnętrznego służy siedm lamp łukowych o sile 
25.000 świece 

— Z Warszawy. W magistracie war- 
szawskim przed paru dniami zjawiło się pięciu 
przedstawicieli „sekcyi robót publicznych*. Po- 
mimo, że w tym czasie właśnie odbywała się 
sesya pod kierunkiem prezydenta miasta, gene- 
rała Bibikowa, zawiesił ją i przyjał deputacyę, 
zapewniając o najszezerszem poparciu projektów. 
Pierwszemi robotami będą: sypanie ulie na Sa- 
skiej Kępie i zakładanie skweru przy stacyi 
filtrów. 


— Strzały szaleńca. Z Warszawy do- 
noszą: Historya szaleńca Dąbskiego przy ul. 
Złotej, który strzelał do bezbronnych ludzi, po- 
wtórzyła się w Wielki Piątek w dzielnicy Sta- 
romiejskiejj z tą jednak różnicą, że szaleniec 
szedł przez ulice i strzelał do przechodniów, a 
nie był zamknięty w mieszkanin, jak Dąbski. 

O godz. 7 wieczorem, kiedy tysiące prze- 
chodniów dażyło, obchodząc groby w licznych 
kościołach staromiejskiej dzielniey, wyszedł z 
domu przy ulicy Brzozowej nr. 28 (róg Mosto- 
wej) pijany czy szalony Krasawczykow. Wy- 
szedłszy przed dom, Krasawczykow zaczął strze- 
lać i ciężko ranił Hersza Gelbseila i syna jego 
Szlomę. Ojciee ma przestrzelone kulą karabino- 
wą piersi, drugi raniony jest w brzuch. Trze- 


imować ładunków, których miał poddostatkiem, 
i strzelać na prawo i lewo. Piatą ofiarą była 
dziewczynka, którą zajęły się siostry Miłosier- 
dzia w przytułku dla sierot. Krzycząc, Krasaw- 
czykow kroczył dalej ulicą Rybaki i tu zabił 
na miejscu szóstą ofiarę, Stanisława Tropińskie- 
go, 55-letniego malarza. Następnie przez Ka- 
mienne Schodki dostał się do górnej dzielnicy i 
na ul. Kościelnej zranił ciężko w nogę przecho- 
dzącego feldfebla telegrafu wojskowego w cy- 
tadeli (siódma ofiara). Pojawienie się szaleńca 
wywołało straszny popłoch w całej dzielnicy, 
wszyscy uciekali, ostrzegani świstem i nawo- 
ływaniem polieyi. Dopiero na ul. Franciszkań- 
skiej zdołano szaleńca obezwładnić. Rannych 
opatrzyło pogotowie Towarzystwa ratunkowego. 

— Ludność Królestwa Polskiego. 
Według ostatecznego obliczenia spisu ludności 
państwa rossyjskiego, dokonanego w r. 1897, 
Królestwo Polskie liczyło wówczas 9,402.258 
ludności. Ludność miast wynosiła 2,125.847. 

— Miasto Poznań ma zaciągnąć po- 
życzkę 5/4 miliona marek, na co pruskie mi- 
nisterstwo finansów już w marcu r. z. dało 
swoje pozwolenie. Ze względu jednak na niski 
kurs, po jakim interesowane banki chciały pu- 
ścić emisyę tej pożyczki w obieg, odłożono zre- 
alizowanie pożyczki na jeden rok. Tymczasem 
uzyskał burmistrz dr. Wilms prolongacyę wy- 
płaty 1 miliona marek rządowi za zniesienie 
wałów, za które miasto dopiero 1 kwietnia 1906 
będzie musiało zapłacić. 

— Nowy ratusz w Dreznie. Rada 
m. Drezna uchwaliła onegdaj na budowę no- 


wego gmachu ratuszowego kredyt w kwocie 


7,500.000 marek. 

— Trzęsienie ziemi zauważono w 
ubiegły piątek w kilku miejscowościach połu- 
dniowego Tyrolu. 

Z Londynu telegrafują: W kilku okolicach 


W. Brytanii dało się w niedzielę uczuć silne 


trzęsienie ziemi, jednakże nie wyrządziło ono 
szkody. 


Kronika prowincyonalna. 


$ „Rodzina* w Przemyślu odbędzie do- 


roczne walne zgromadzenie we czwartek, dnia 
27 b. m., o godzinie 7 wieczorem w Rynku 
l. 18 w parterze. 


$ W Tarnopolu odbędzie się dnia 3 
maja b. r. wiec polski. Na porządku dziennym: 


sprawy organizacyjne, oświaty i gospodarcze. 


$ Samobójstwo. Ze Stanisławowa do- 


noszą: Onegdaj odebrał sobie tutaj życie wy- 
strzałem z rewolweru rewident kolei państwo- 
wych Adolf Hillenbrand. Powodem samobójstwa 


miały być fatalne stosuaki majątko wa. 


* W Rzymie odbędzie się w czasie od 


26 do 30 b. m. międzynarodowy kongres psy- 
chologów. 


* W eałej Szwajcaryi panuje nie- 
zwykle dotkliwe zimno. W niedzielę wiclkano- 


ceną nawiedziła kilka okolic gwałtowna burza 
śnieżna. 


* Kongres archeologów w Atenach 


został w ubiegłą sobotę zamknięty. 


* Pomnik Gam betty. Wezoraj w po- 


łudnie odbyło się w Bordeaux z wielką uroczy- 


stością odsłonięcie pomnika Gambetty w obe- 
eności prezydenta Loubeta. Szereg znakomitych 
mowców wygłosił przemowy. Uroczystość za- 
kończyła się kantatą, wykonaną przez 650 ar- 
tystów pod osobistym kierunkiem Saint Saćnsa. 

* Pożar. Z Moskwy telegrafują : W od- 
dzialo modeli jednej z tutejszych fabryk wybuchł 
w nocy z poniedziałku na wtorek, w skusek 
eksplozyi gazu, pożar. Podczas gaszenia pożaru 
odniosło kilkunastu strażaków ciężkie rany, 
Przez dłuższy czas nie zdołano ognia stłumić. 

* Cyklon na Madagaskarze. Z Ta- 
naariwy donoszą do Paryża o szczególnym 
cyklonie, który nawiedził przed kilku dniami 
Madagaskar, obróciwszy w ruiny całe okolice. 
Liczne wioski stoją pod wodą. Trupy topiel- 
ców płyną z nurtem powodzi; drogi zalane, za- 
mulone, zepsute. Koleje nadzwyczaj ucierpiały, 
przewidziane jest wstrzymanie komunikacyi na 
przeciąg kilku miesięcy. Na wschodzie i zacho- 
dzie wszystkie rzeki wystąpiły z łożysk. niszczące 
zasiewy. Zwłaszcza w Mangoro i Vohitru klę- 
ska ma być straszliwa. 

* Pożar klasztoru. Z Londynu do- 
noszą: W Montreal spłonął onegdaj klasztor 
Genevive, w którym pobierały nauki córki wy- 
bitnych rodzin. Ofiarą płomieni padło 19 pa- 
nien i 9 osób dorosłych. W przylegającym do 
klasztoru szpitalu spaliło się w łóżkach 6 sta- 
rych kobiet. 

* Marki pułkowe. Na zlecenie króla 
Wiktora Emanucla każdy z pułków armii wło- 
skiej otrzymał do wyłącznego użytku specyalne 
marki pocztowe z wyobrażeniem godeł pułko- 
wych. Dowiedziawszy się o tem, filateliści fran- 
euscy zwrócili się do ministra wojny Berteaux 


Związek filatelistów franeuskich przedstawił mu 
do wyboru cały szereg rysunków marek proje- 
ktowanych. Jeżeli zatem projekt powyższy bę- 
dzie urzeczywistniony, to rok bieżący zaznaczy 
się między innemi, również niezwykłą obfitością 
nowych marek pocztowych. 

* Milionowa defraudacya. Z Mil- 
waukee donoszą: Prezydent banku „First Na 
tional Bank* Bigelow, który — jak to juź wczo- 
raj donosiliśmy — zdefraudował przeszło milion 
dolarów, został aresztowany. Miał on kilku po- 
mocników, a między innymi głównego kasyera 
Banku. 

* Najgorętszą miejscowością w Euro- 
pie jest miasto Malaga w Hiszpanii. Przeciętna 
ciepłota roczna wynosi 191? C. 


PAPAE 


Z teatru donoszą: Jutro we czwartek, 
ujrzymy niezwykłą nowość, którą będzie trzy- 
aktowa komiczna opera Mieczysława Sołtysa: 
„Rzeczpospolita Babińska*, odznaczająca się bar- 
dzo piękną muzyką i dowcipnem libretem, pióra 
Adolfa Kitschmana. Część wokalną wykonają: 
pani Łopatyńska, pp.: Malawski, Okoński, Pasz- 
kowski i Janicki, a zaś żywioł komiczny stwo- 
rzą: pani Kasprowiczowa, pp.: Lelewicz, Kra- 
tochwil i Kosiński, którzy mają nadzwyczaj za- 
bawne role kupletowe. Piękne zadanie w tej 
nowości mają do spełnienia chóry i orkiestra, 
wyćwiczone świetnie wprawną dłonią prof. Słom- 
kowskiego. W akcie drugim będzie odtańczony 
charakierystyczny „Krakowiak“, w akcic trze- 
cim, ognisty „taniec tatarski“, układu p. Ży- 
mirskiego. Sadzące z przebiegu odbywających się 
od dwóch tygodni prób scenicznych, jutrzejsza 
premiera będzie się wszystkim podobać, gdyż 
cały personal dokłada wszelkich starań, ażeby 
utwór na wskróś polski, wykonany był jak naj- 
lepiej. 

Pani Wanda Siemaszkowa, w dalszym cią- 
gu swych gościnnych występów, grać będzie w 
piątek po raz drugi „Figurantkę*, a w niedzielę 
młynarkę w „Zaczarowanem kole“. 


Repertoar teatru miejskiego 

we Lwowie. 

Dziś we środę po raz pierwszy (nowość) „Fi- 
gurantka*, komedya w 3 aktach z francuskiego 
Franciszka Qurela. Gościnny występ Wandy 
Siemaszkowej. 

We czwartek po raz pierwszy (nowość) 
„Rzeczpospolita Babinska*, opera komiczna w 
8 aktach, słowa Adolfa Kitschimana; muzyka 
Mieczysława Sołtysa. 

W piątek po raz drugi „Figurantka*. 

W sobotę po raz drugi „Rzeczpospolita 
babińska*. 

W niedzielę o godz. pół do 4 po połu- 
dniu po raz dziesiąty „Małżeństwo na żart“, 
operetka w 2 aktach Franc. Lehóra. 

W niedzielę o godz. 7 wieczorem „Zacza- 
rowane koło“, baśń dramatyczna w 5 aktach 
Lucyana Rydla. Gościnny występ Wandy Sie- 
maszkowej. 


Ankieta 


nad reformą śledztwa wstępnego. 


nasa aj 


Ankieta nad reformą śledztwa wstę- 
pnego w procesie karnym ukończyła swe 
prace w minioną środę, dnia 19 b. m. Naj- 
pierw przemawiał wiceprezydent sądu kra- 
jowego p. Przyłuski, odpierając zarzut pod- 
niesiony ze strony niektórych ekspertów, iż 
sądy przy wyborze znawców z dziedziny 
psychiatryi postępują nierozważnie, przybie- 
rając jako znawców, lekarzy, którzy nie mają 
ku temu potrzebnych kwalifikacyj. Mowca 
wykazał, iż taki zarzut jest niesłuszny. Re- 
gulaminowego określenia pytania, kto ma 
być uważany za psychiatrę, nie znamy. W o- 
bec tego braku, sądy trzymają się w pra- 
ktyce tej zasady, że za psychiatrę uważają 
tylko takich lekarzy, którzy są w możności 
wykazać, że odebrali teoretyczne i prakty- 
czne wykształcenie z dziedziny psychiatryi. 
Lekarzy, którzy tych warunków nie posia- 
dają, nigdy sądy nie wzywają jako znaweów. 
Ograniczenie definiecyi psychiatry na lekarza, 
praktykującego w zakładzie dla umysłowo 
chorych, pomijając, iż byłoby nieusprawie- 
dliwionem ścieśnieniem tej definieyi, nie od- 
powiadałoby ponadto nieraz zadaniom, jakie 
ma spełnić lekarz, jako znawea sądowy. 
W tym charakterze zadania lekarza sięgają 
dalej, aniżeli lekarza praktykującego; psy- 
chiatra, jako znawca sądowy, ma obowiązek 
nietylko rozpoznać słabość umysłową, przy- 
czem musi się strzedz, iżby nie dał się spro- 
wadzić na manowce zręcznemu symulantowi, 
lecz co więcej ma orzec, czy i jaki wpływ 
miała stwierdzona słabość umysłowa ob- 
winionego na jego poczytność w chwili po- 
pełnienia czynu karygodnego. Lecz to jeszcze 
nie wszystko; u rzeczoznawcy sądowego 
nieodzowne 


istnieć muszą jeszcze dalsze 
warunki, a to: wszechstronne ogólne wy- 
kształcenie i swada, ta ostatnia dlatego, iżby 


z prośbą, aby polecił również dla każdego z 
pułków armii francuskiej przygotować takie mar- 
ki, a gdy minister przyjął prośbę przychylnie, 


spotkały ją w związku z ukochanym. „Miałam, | cią ofiarą furyi czy podchmielenia był szerego- 
pisze, szczere zamiary żyć uczciwie, być dobrą, | wiec, ranny w szczękę, czwartą policyant. Kra- 
wzorową żoną. On mnie oszukał, on podkopał I sawczykow, postępując ulicą, nie przestawał wyj- 


był w możności zdanie swoje w obec sędziów 
niefachowych w sposób zrozumiały objawić 
i uzasadnić. Również i dalszy zarzut, uczy- 
niony naszym sędziom, iż za mało dają ini- 
cyatywy do badania stanu umysłowego pod- 
sądnego, nie jest słuszny. Brak motywu 
zbrodni zarówno jak nie dowodzi sam dla 
siebie jeszcze istnienia słabości umysłowej 
u podsądnego, tak inie uzaszdnia wcale po- 
trzeby badania jego stanu psychicznego. 
U nas w kraju przeciwnie objawia się na 
punkcie zboczeń umysłowych pewne nawet 
przeczulenie; nader często są zmuszone sądy 
zarządzać badanie stanu psychicznego pod- 
sądnego tam, gdzie w zachodnich prowin- 
cyach Monarchii, w każdym razie pod wzglę- 
dem kulturalnym nie stojących niżej od na- 
szego kraju, nikomu nie przyszłoby nawet 
na myśl, powątpiewać o poczytności podsą- 
dnego. 

Po przemówieniu p. Przyłuskiego na- 
stąpiło resume referenta ankiety, prof. dr. 
Stebełskiego, który zestawił wyniki obrad 
ankiety i porównał je z ostatnimi kierunka- 
mi, panującymi w teoryi procesu karnego. 
Z przemówienia prof. dr. Stebelskiego wyj- 
mujemy jeden ciekawy szezegół, który szer- 
sze koła zainteresować powinien. Oto w An- 
glii, która jest ojczyzną zasady postępowania 
jawnego w śledztwie karnem i gdzie ta za- 
sada od wielu lat bezwzględnie obowiązuje, 
eoraz liczniej podnoszą się poważne głosy, 
żądające zaprowadzenia zasady tajnego po- 
stępowania w stadyum przygotowawezem pro- 
cesu karnego. 

Następnie przedstawił przewodniczący 
ankiety, Prezydent wyższego sądu JE. dr. 
'Tehorznicki ekspertom sześć pytań, dotyczą- 
cych zasadniczych kwestyj reformy śledztwa 
wstępnego i zarządził nad niemi głosowanie. 

Pierwsze pytanie, czy w śledztwie wstę- 
pnem ma być zgodnie z obowiązującą obe- 
enie ustawą przyjęta zasada tajności jako 
zasada organizacyjna, potwierdzili wszyscy 
eksperci prócz jednego. Wobec tego wyniku 
głosowania odpadły następne trzy pytania. 
które były postawione tylko na wypadek 
zaprzeczenia pierwszego pytania i przystą- 
piono wprost do głosowania nad piątem i 
szóstem pytaniem. Na pytanie piąte, czy po- 
żądaną jest zmiana ustroju lzby radnej w 
tym kierunku, iżby przy wszystkich rozstrzy- 
gnieniach Izby radnej miał być wysłuehany 
obwiniony i jego obrońea, siedmiu eksper- 
tów oświadczyło się przecząco, zaś ośmiu 
ekspertów głosowało za wprowadzeniem zmia- 
ny ustroju Izby radnej we wskazanym kie- 
runku, i te dwóeh ekspertów żądało wysłu- 
chania obwinionego i jego obrońcy przy 
wszystkich rozstrzygnieniach Izby radnej, 
trzej eksperci byli zdania, że należy wysłu- 
chać obwinionego i jego obrońcę tylko w 
tych wypadkach, w których obwiniony od- 
wołał się do Izby radnej, trzej zaś eksperci 
oświadczyli się za wprowadzeniem przesłu- 
chania obwinionego i jego obrońcy w wy- 
padkach, w których idzie o zarządzenie are- 
sztu śledczego i wdrożenie śledztwa wstę 
pnego- Pytanie szóste, czy jest pożądane, 
aby w wypadku przeprowadzenia dochodzeń 
przygotowawczych przez władze bezpieczen- 
stwa 8 w szczególności przy stwierdzeniu 

rzedmiotowej istoty czynu, podejrzany był 

uprawniony przybrać sobie doradcę prawne- 
0, zostało dziewięciu głosami na piętnaście 
głosujących potwierdzone. 

a tem głosowaniu zakończyła ankieta 
swe obrady nad reformą śledztwa wstępnego 
w procesie karnym. Zainykajac posiedzenie 
wyraził przewodniczący JE. dr. Tchorznicki 
w serdecznych wyrazach podziękowanie re- 
ferentowi ankiety prof. dr. Stebelskiemu i 
ekspertom za ich niestrudzoną pracę w o- 
pradach ankiety, Imieniem członków ankiety 
przemówił ekspert dr. Bieńczewski, podno- 
sząc 2 Żywem zadowoleniem, iż obrady an- 
kiety znalazły odgłos w sferach praktykują- 
cych prawników. Obrady ankiety skonstato- 
wały Jeden bardzo dotkliwy brak. a miano- 
wiele, że obowiązująca ustawa karna nie od- 

owiada już zupełnie wymogom doby współ- 
czestej. Pewną pociechę stanowi w tym 
względzie ów promień nadziei, który błysnął 
z zapowiedzi Rządu o bliskiem wniesieniu 
nowego projektu ustawy karnej. Ufać należy, 
że tym razem między ustami a brzegiem pu- 
haru Okaże się przestrzeń mniej rozległą, 
jak w ostatnich ubiegłych lat dziesiątkach. 
W końcu zwrócił się mowca z gorącem po- 
dziękowaniem do przewodniczącego ankiety 
JE. dr. Tchorznickiego za jego kierownictwo 
obradami ankiety, Powiedziano — mówił dr. 
Bieńczewski — kiedyś za czasów rozkwitu 
naszej potęgi politycznej, że Polska w róż- 
pyću Salęziach służby publicznej stoi je 
dnoStKaMi, ofiarnymi w pracy aż do poświę- 
cenia wszystkich sił. Takie jednostki spoty- 
kamy takie w czasach późniejszych w po- 
szczególnych dzielnicach naszej Ojczyzny a 
zaliczyć musimy słusznie do nich JE. dr. 
qehorzniekiego, który z niestrudzoną wy- 
trważOŚCIą i młodzieńczym zapałem spełnia 
rozległe swe obowiązki, przechodzące prawie 
sily Jednego człowieka. Życzyć nam sobie 
tylko wypada, aby JE. dr. Tehorznieki w tej 
swej pracy dja celów wszystkim nam dro- 
gića 1 wspólnych, znajdował zawsze jak naj- 


liczniejszych współpracowników, przejętych 
nietylko tą samą myślą ale i tą samą silną 
wolą i oddaniem się pracy dzielnych. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Stan zasiewów według sprawozda- 
nia Ministerstwa rolnictwa w połowie kwie- 
tnia b. r. wypadł w ogóle w całej Monar- 
chii stosunkowo dobrze. Zasiewy jesienne 
udały się przeważnie wszędzie. Znikąd nie 
słychać o znaczniejszych szkodach. Pszeniea 
wypadła jednak gorzej aniżeli żyto, zwła- 
szcza w południowej Morawii. Zasiewy wio- 
senne rozpoczęły się w wielu krajach już o- 
koło 20 marca; spóźnione są bardzo na Szlą- 
sku, w północnych Czechach i w Górnej Au- 
stryj Wiadomości o stanie zasiewów rzepa- 
ku brzmią niepomyślnie, koniczyna uda się 
z całą pewnością na południowych przestrze- 
niach Dunaju. Chmiel przezimował dobrze, 
również i winna latorośl. Kartofie wczesne, 
sadzone w niektórych okolicach w marcu, 
przeważnie wymarzły. 


Nowa ustawa o podwodach. We- 
dług nowo uchwalonej przez Izbę panów 
ustawy, dostawca podwody, zamiast dotych- 
czasowych 6 hal. za kilometr i konia, otrzy: 
imywać będzie przeciętnie 23:3 hal. ze skar- 
bu państwowego a więc prawie cztery razy 
tyle jak dotąd. Jeżeli n. p. dotąd dostawca 
podwody otrzymywał za jedną milę, t. j. 
71, kilometra i parę koni 90 hal., wedle no- 
wej ustawy, za tę samą przestrzeń otrzyma 
przeciętnie 5 korony 50 hal. Nadto otrzyma 
dostawca podwody — czego w dotychczasowej 
ustawie zupełnie nie było — wynagrodzenie 
za dostarczony wóz po % bal. za kilometr, 
co za milę wynosi 30 hal. Jeżeli tę cyfrę 
zestawimy z poprzednią, to okaże się, że do- 
stawca podwody otrzyma zamiast dotychcza- 
sowych 90 hal. za milę i parę koni z wo- 
zem. 3 korony 80 hal. Oprócz tego, nowa 
ustawa nadaje dostawcom podwód dalsze je- 
szcze korzyści. Rozróżnia bowiem podwody 
dla transportu do ściśle oznaczonego miejsca 
z maksymalnem oddaleniem 30 kilom. i pod- 
wody na czas i wynagrodzenie za kilometr 
i konia oblicza tylko przy pierwszych pod- 
wodach i to do maksymalnej odległości 30 
kilom. (w okolicach górskich 20 kilom.) i 
tu jeszcze nadto przyznaje za każdą godzinę 
czekania (ponad pierwsze dwie godziny) wy- 
nagrodzenie, równające się wynagrodzeniu 
za przebyte 2 kilometry drogi. Podwody zaś 
na czas. obliczane będa: użyte w ciągu cza- 
su, nieprzekraczającego 8 godzin. uważane 
będą za półdniowe podwody i otrzymywać 
wynagrodzenie, równające się wynagrodzeniu 
za 20 kilom. drogi przebytej, użyte zaś w 
ciągu czasu, przekraczającego 8 godzin, uwa- 
żane będą za podwody całodniowe, otrzymu- 
jąc wynagrodzenie, równające się wynagro- 
dzeniu za 81 kilom. przebytej drogi. Przy- 
znaje wreszcie nowa ustawa dostawcom pod- 
wód prawo żądania wynagrodzenia za wszyst- 
kie szkody, jakieby zwierzę pociągowe lub 
wóz nie z ich winy poniosły. 

Bank ziemski w Poznaniu odbył w 
tych dniach doroczne zgromadzenie. W za- 
stępstwie prezesa St. hr. Żółtowskiego, prze- 
wodniczył p. Stan. Morawski. Sprawozdanie 
bilansu i rachunek zysków i strat przyjęło 
walne zebranie, a po odezytaniu protokołu 
komisyi rewizyjnej, udzieliło zarządowi i ra- 
dzie nadzorczej jednoinyślnie absolutoryum. 
Również przedlożenie podziału zysku i strat 
zostało przyjęte z tem, że pozostawioną do 
dyspozycyi walnego zgromadzenia kwotę 
4260:23 marek przekazano do zysków na rok 
1905. 

Czysty zysk wynosił 216.452 marek, 
obrót ogólny 22,342.926 marek. Pozostałość 
w gruntach do rozsprzedania z poprzedniego 
roku wynosiła w 19 pozycyach 3461 * 2008 
hekt. W ciągu roku 1904 podjęto nowych 7 
interesów parcelacyjnych — w ogólnym ob- 
szarze 1212 * 4161 hekt. tak, iż ogółem 
było do rozsprzedania 4673 ' 6169 hekt. 
W ciągu roku 1904 rozsprzedano 1429 * 8113 
bekt. pomiędzy 141 osadników, przyczem 8 
objektów pareelacyjnych ukończono, tak, iż 
na rok 1905 pozostało do rozsprzedania 
3243 - 8056 hekt. w 18 majątkach. 


Targ bydła. (Telegram). Na wczoraj- 
szy targ bydła w Wiedniu spędzono ogółem 
4032 sztuk rzeźnych. W tem było z Galicyi 
399 sztuk, bukowińskich 69. 

Przebieg targu nie był ożywiony. 

Ceny spadły o 1 do 2 kor. 

Niesprzedanych pozostało 51 sztuk. 

Wołów z Galicyi i Bukowiny sprzeda- 
no: 13 sztuk po 6% do 71 koron; 197 sztuk 
po 72 do 78 koron, 240 sztuk po 79 do 84 
koron, 20 sztuk po 85 do 90 koron. 

Buhaje podtuczone bez różnicy pocho- 
dzenia kupowano po 66 do 76, krowy pod- 
tuczone po 60 do 76 koron, bydło chude po 
42 do 64 koron, wszystko licząc za centnar 
metryczny żywej wagi. 
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OSTATNIA POCZTA 


Nordd. Allg. Zty. i inne pisma omawiają 
zjazd hr Gołuchowskiego z Titto- 
nim i widzą w tem nietylko dowód ser- 
decznych stosunków, łączących Włochy z 
Austryą, lecz także dowód wzmocnienia trój 
przymierza. 


Na zgromadzeniu katoliekiego 
Związku chłopskiego, w Grazu, w 
którem wzięło udział przeszło 2900 osób 
uchwalono jednogłośnie po przemówieniu po- 
sła Morseya, który ostro krytykował stano- 
wisko polityczne Węgier, rezolucyę, doma- 
gającą się utrzymania mocarstwowego stano- 
wiska monarchii i sprzeciwiają się dawaniu 
Węgrom wszelkich koncesyj na polu woj- 
skowem. Gdyby atoli takie koncesye były 
dane, to zgromadzeni żądają bezzwłocznego 
rozdziału banku austro węgierskiego, oraz 
rozdziału ekonomicznego od Węgier i nało- 
żenia ceł na produkty rolnicze węgierskie. 

Uchwalono następnie dalszą rezolucyę, w 
której zgromadzenie protestuje przeciw fał- 
szywej interpretacyi ustawy o protestantach 
na rzecz Wszechniemców, oraz przeciw po- 
zwalaniu na agitacye pod hasłem Los von 
Rom ! 


Z Budapesztu donoszą do Czasu, że 
znowu rozpoczyna się bardzo gorliwa akcya 
celem zażegnania przesilenia. Zapowiedziano 
przyjazd Najj. Pana do Budapesztu na ko- 
niec tygodnia. Tymczasem już jutro ma przy- 
być hr. Tisza do Wiednia, poczem powołani 
zostaną do Wiednia Koloman Szell, Andrassy 
i Kossuth. 

Bardzo oryginalny projekt zażegnania 
przesilenia podaje hr. Teleki w Magyar Or- 
szak. Proponuje on mianowicie zniesienie 
delegacyj, przeniesienie agend wspólnego 
ministerstwa wojny i skarbu na oba rządy, 
utworzenie nowej organizacyi ministerstwa 
spraw zewnętrznych i reprezentacyj zagra- 
nicznych tak, aby składały się w połowie 
z austryaekich a w połowie z węgierskich 
urzędników. Minister spraw zewnętrznych 
oraz pierwszy szef sekcyi, mieliby naprze- 


mian być powoływani z Austryi i Węgier. |- 


Minister spraw zewnętrznych miałby być 
odpowiedzialnym przed obu parlamentami. 


Węgierskie biuro korespondencyjne do- 
nosi: Dnia 2 maja prezydent gabinetu hr. 
Tisza uda się do Wiednia, aby wziąć u- 
dział w uroczystościach, urządzonych z po- 
wodu przybycia króla saskiego. 

Wczoraj wyjechał do Wiednia sekretarz 
stanu w ministerstwie honwedów Gro mon. 


Z Berlina donoszą, że namiestnik 
Alzacyi i Lotaryngii, książę Herman 
Hohenlohe, zamierza jeszcze w ciągu bie- 
żącego roku ustąpić z tego stanowiska. Na 
stanowisko to wymieniają jako kandydata, 
syna jego, ks. Ernesta Hohenlohego, obec- 
nego regenta Sasko-Kobursko-Gotajskiego. 


Pet. Ag. tel. stwierdza, że zupełnie 
nieprawdziwe są wiadomości, rozszerzane w 
prasie zagranicznej, jakoby rząd rossyj- 
ski zamierzał zabrać depozyty, znajdujące 
się w instytucyach finansowych i płacić od 
nich 8'/, pre. 


Tegoroczne wielkie manewry 
armii włoskiej odbędą się w czasie od 
23 sierpnia do 1 września b. r. Wezmą w 
nich udział IX. i X. korpus oraz dywizya 
kawaleryi, postawione na stopie wojennej. 
Również mają się odbyć w roku bieżącym 
większe manewry marynarki włoskiej, połą- 
czone z ćwiczeniami w wysadzaniu na ląd 
większych oddziałów wojska. 


Agencya Havasa donosi z Rzymu: Osta- 
tnie wypadki na Krecie spowodowały 
zebranie się 4 ambasadorów. inocarstw gwa- 
rancyjnych. Wymienili oni tylko swe zapa- 
trywania, nie powziąwszy żadnej uchwały. 

Tribuna donosi, że na onegdajszej kon- 
ferencyi ambasadorowie Anglii, Francyi i 
Rossyi zgodzili się z włoskim ministrem 
spraw zagranicznych Tittonim co do tego, 
że w obecnych stosunkach połączenie Krety 
z Grecyą jest niemożliwe i że równocześnie 
z zawiadomieniem o tej uchwale ks. Jerze- 
go należy zaproponować zarządzenia, które 
mogą się przyczynić do uspokojenia umy- 
słów na Krecie. Uchwałę tę zaprotokołowa- 
no i będzie ona podana do wiadomości państw 
i ks. Jerzego, a ks. Jerzy ma oznajmić ją 
prowizoryczneinu rządowi w Therisso. 


Według angielskich wiadomości urzę- 
dowych z dnia 25b.m., Transvaal otrzy- 


mał nową konstytucyę, zaprowadzającą re- 
prezentacyę ludową. 


TELEGRAM GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 26 kwietnia. Dziś rozpoczął 
się przed tutejszym sądem przysięgłych pro- 
ces przeciw Janowi Henrykowi Kleinowi'i 
jego żonie Franciszce, oskarżonym o zamor- 
dowanie właściciela realności Jana Sikory, 
którego zwłoki później rozkawałkowali i u- 
kryli w swem rnieszkaniu. Kleinowie ucie- 
kli byli do Paryża i tam ich aresztowano. 

Poznań, 26 kwietnia. (Tel. pr.). P 
Edmund Rygier zatrzymuje nadal dyrekcyę 
teatru polskiego w Poznaniu. 

Dziennik Poznański donosi, że wieś 
Chwalibogowo w powiecie wrzesińskim, któ- 
rą p. Trzebiński sprzedał p. Mikulskiemu, 
przeszedłszy następnie kilkakrotnie z ręki 
do ręki za pośrednictwem różnych agentów, 
niebawem dostanie się przez podstawioną 
osobę do rąk komisyi kolonizacyjnej. 

Madryt, 26 kwietnia. Deput. Moret 
wręczył imieniem party? liberalnej prezy- 
dentowi gabinetu Villaverde adres, w któ- 
rym protestuje ona przeciw uchwale rządu 
nieukładania budżetu na rok 1905. Powie- 
dziano w adresie, że uchwała ta jest kom- 
promitująca i wezwano rząd, aby natych- 
miast zwołał parlament. 

Londyn, 26 kwietnia. Times donosi, 
że powstańcy na Krecie zawiadomili konsu- 
lów, że nie będą stawiali oporu obeym woj- 
skom. Krążownik angielski „Venus“ krąży 
u wybrzeży, aby miedopuścić do importu 
broni. 

Kanea, 26 kwietnia. Angielski krążo- 
wnik „Lewiatan* przybył tu z Malty wraz 
z 4 kontrtorpedowcami. 

Chrystyania, 26 kwietnia. Na pro- 
pozycyę regenta następey tronu, aby sprawę 
utworzenia samoistnych konsulatów norwe- 
skich odroczono, odpowiedział rząd Norwe- 
gii, że Norwergczycy jednomyślnie oświad- 
czyli się za wprowadzeniem samoistnych 
konsulatów i że nie jest pożądane dłuższe 
odraczanie sprawy. 


Wojna 


Londyn, 26 kwietnia. Do Daily Mail 
donoszą z Banghoe d. 24 b. m., że kilka 
rossyjskich krążowników znajduje się w po- 
bliżu zatoki Kamranh, a dwa krążowniki są 
jeszcze wewnątrz przystani. Słychać, że Ros- 
syanie przenieśli podstawę swych operacji 
flotowych do Hainan. 

'Tsingtau, 26 kwietnia. Bawiący tu 
oficerowie rossyjscy otrzymali wiadomość, 
że flota rossyjska opuściła zatokę (amranh 
w kierunku południowym, ażeby połączyć 
się z trzecią eskadrą. 

Poulo- Pinang, 26 kwietnia. Biuro 
Reutera donosi: Oczekują, że trzecia eska- 
dra bałtycka dziś przepłynie koło Penang. 
Wzmocniono straże u wszystkich dostępów 
do wyspy. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 26 kwietnia 1905. Zamknię- 
cie giełdy (Schłusscourse). Godzina 2 minut 
80. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego (,68:—, Akcye węgierskiego Zakładu 
«redytowego 776:50, Akcye Anglobanku 
50425, Akcye Unionbanku 54450, Akeye 
Landerbanku 557:50, Akcye Bankvereinu 
556:50, Akcye Bodeneredit 1009:—, Akcye 
galieyjskiego Banku hipotecznego 54850, 
Akcye kolei państwowych 661:75, Akcye 
kolei Południowej 9050, Akcye kolei Elbe- 
thal 420:50, Akcye kolei Północnej 5720—, 
Akcye kolei czerniowieckiej 594:—, Akcye 
Alpiny 543:—, Akeye Rima Muranyi 568—. 
Akeye praskiego Towarzystwa żelaz. 2681—. 
Akcye Fabryki broni 622—, Akcye Ture- 
ckie tytoniowe 358 —, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 1011*—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 97:75, 
Renta majowa 10045, Austryacka Renta ko- 
ronowa 100:25, Węgierska Renta koronowa 
9795, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 99.92, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 99:—, 4ipół pre. Listy Banku 
hipotecznego 101:90, 5 pre. Listy Banku hi- 
potecznego 111:50, 4 pre. Listy Banku kra- 
jowego 99:95, 4 i pół pre. Listy Banku kra- 
jowego 102:15, 5 pre. komunalne obligacye 
Banku krajowego 10275, 4 pre. Galicyjskie 
propinacyjne 100-10, 4 pre. Galicyjska poży- 
czka krajowa z 1898 roku 100:07, 4-pre. po- 
życzka miasta Lwowa 98:60, Losy tureckie 
14450, Marki 117-17, Ruble 25225. 


Usposobienie : Spokojne. 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Erechowiecki. 


NADESŁANE. 


Fizykalno -dyetetyczna lecznica 


pra Tarnawskiego 


w Kossowie, za Kołomyją 
(st. kol. Zabłotów) 


otwarta od 1. maja do końca paździer- 
nika. 


RRBEŻWBZNEBWREBEB 
Wszelkie wyroby ze złota i srebra 


poleca najtaniej 


JAN WOJTYCH 


6 


wd ZEN AN LOJEŹSL"U. KIRA 


A. KRZYSZTOFOWI IC. 


przedtem Hotel Georgea — przeniosła pozostałe towary do lokalu przy ulicy Kopernika |. (9 róg Lindego) i sprzedaje je jak długo zapas starczy, tanio 
bez konkurencyi. 


06G0GCGIG3GG%906906 
Utrzymuje na składzie 
dzienniki zagraniczne: 
francuskie ' 
FIGARO 


JOURNAL 
GAULOIS 


angielskie : 
DAILY CHRONICLE 

rosyjskie : 
NOWOJE WREMIA 


niemieckie : 


FRANKFURTER ZEITUNG 
sokołewskiege 


Utrzymuje na składzis czz-| 


sopisma zagraniczne 


FRANCUSKIE humorystyczne: 
Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui 
rit, Journal p. tous, Rire, Rire et ga- 
lanterie, Sourire, Vie en culotte rou- 
ge, Biblioteque moderne. 
ANGIELSKIE : 


Frys Magazine, Strand Magazine, 
Wide World Magazine, Ourent Lite- 
rature, Ladies Field, The King and his 
Navy a. Army, Outing, The Tatler. 


WŁOSKIE: 
Domenica del Oorriere. 
BOSYJSKIE: 
Oswobożdienie, Szut (humorystyczny). 


Sokołowskiego 


Lwów, Akademicka 6. Biuro dziesników, Pasaż Hausmaza 9. | Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń. 


PPP SOGLO 


CENNIK 
Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej 


Lwów, dnia 26. kwietnia 1905. [Pte Tadaa] żądają | 


waluta koron. 
I. Akcye za sztukę. K hAKR M 
Banku hip. gal. po 200zł. (400 kor.) 545 —|555 — 
Banku gal. dla handlu i przem. 
po zł. 200 (400 kor.) . . . . — —i260 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
w likwidacyi. . =—|= = 
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk. 
(420 kor.) . a | 
Kol. Lwów-Czern. „Jassy po 200 zł. 
w. a. w srebrze (400 kor.) . 589 —|596 — 
Garbarni w Rzeszowie po 200 zł. 
w. a. (400 kor.) . c == caj| c = 
Fabryki wagonów w Sanoku | rzed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. = —|300 < 
Tow. dła gal. przedsięb. elektry- © 
eznych wod. po 200 zł. (400 kor.) %0 |400 —|410 — 
II. Listy zastawne za 100 kor. 5 
Banku h. g.5% w.a. wyl. z 10% ma: |111 25| — — 
A n n 4a% „los w 50 L m |101 50| — — 
A „601. po200k. s | 98 80| 99 50 
= kraj. Al% p los w 51 l. — [101 70/102 40 
4% „los w571. „œ | 99 80/100 50 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw- 
sza emisya) B | 99 80) — — 
Tew. kred. galie. ziemsk. 4% a 
los. w 41'/; lat . . , -. . . © | 99 80| — — 
4% los. w 56 lat . a | 99 80/100 50 
III. Obligi za 100 kor. E 
Gal. funduszu propin. 4% w. a. 99 80/100 50 
Bukow. funduszu propin. 5% w.. N |102 80| — — 
Komunalne Banku kr. 5% (2em.) © |101 50| — — 
a A n4% (3 em.) œ |101 50/102 20 
4% (4 em.) 99 30/100 — 
Kol. "lokalne dtto 4% po 200 kor. 99 380/100 — 
Pożyczki kr. pr w. 8. z r. 1873 — —| — — 
4% po 200 kor. z ro- 
ku 1893”. 99 90|100 60 
Pożyczka m. Lwowa 4% po 200 kor. GU GB] = — 
n n n *la 200 „ 101 10|101 80 
IV. Losy. 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 86 —| 94 — 
V. Monety. 
Dukat eesarski . RE 11 24) 11 40 
20 frankówka . . 19 —| 19 25 
100 rubli rossyjskich srebrnych . 250 —|253 


100 rubli rossyjskich papierowych 252 —|254 — 
100 marek niemieckich . . 
Kars giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 23. kwietnia 1905. 


A. Ogólny dług państwa. 
Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listo ad agi 
styczeń lipiec. 


płacą żądają 


10045 100-65 
10030 10050 


Licytacye. 


L. cz. E. 742/4 [3168 3—3] 

Na żądanie Mikołaja Hryńkowa, wło- 
śeianina z Dziedziłowa jako współwłaściciela 
realności whl, 415 gm. Dziedziłów w drodze 
egzekucyi tus. wyroku orzekającego iż współ- 
własność tejże realności ma być przez licy- 
tacyę zmienioną odbędzie się w tus. sali 
rozpraw Nr. 2, lieytacya wymienionej real- 
ności whl. 445 gm. Dziedziłów będącej go- 
spodarstwem włościańskiem, składającem się 
z domu mieszkalaego i budynków gospodar- 
czych tudzież z 14 par. gr. 

Realność ta będąca współwłasnością 
dr. Juliana Czerkawskiego, Mikołaja Hryń- 
kowa, Oryszki Klimków i Teofila Rubacha 
po 1/5 części a małoletnich Anny, Marzi i 
Filipa Kzwałyków po 1 15 części została oce- 
nioną po potrąceniu ciężaru dożywocia na 
kwotę 6152 kor. 12", hal. i poniżej tej 
kwoty sprzedaną nie będzie, sprzedaż nastą 
pi według zasad postępowania niespornego 
a prawa zastawu tudzież prawa dożywocia 
na tej realności ciążące bez względu na cenę 
kupna pozostaną w mocy. 


LWÓW. Pasaż Hausmasa 9. 


AJENCYA 
Edwarda Schindlera 


w Stanisławowie załatwia ubezpieczenia 

na życie. Przeprowadza pożyczki dla pp. 

Oficerów i Urzędników państw owych bez- 
płatnie. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 26 kwietnia 1905. 


HOTEL GEORGEA. 

PP. J. ks Jabłonowska z Bursztyka, J. hr. 
Weissenwojff z Ruskiejwsi, A. Gorayski z Mode- 
rówki, ©. Trembałowicz z Liska, J. Zawadzki z Ki- 
jova, A. Mozdyniewicz z Taruowa, W. Belciński 
Z Sanoka, T. Jorkasch z Rossyi. 

HOTEL EUROPEJSKI. 
PP. F. br. Heydel z Berenian, W. Pieniążek 


z L pinai. 
HOTEL IMPERIAL. 
PP. J. Górkiewiez z Toporzysk, M. Cichoeki 
z Podala ros, Z Pietruski z Mościsk. 
HOTEL STADTMUELLERA. 


PP. W. Haszlakiewiez z Gończa, A. Kossecki 
z Grabówki. 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w srebrze 

luty-sierpien . 06 © 100:85 101:05 

kwiecień- -październik i 10090 101-10 

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 32 pr. — —— 

2 „ 1860 po500 zł. wa. 4 pr. 15960 16160 

H „ 1860 bo 100 zł. 4 pr. 1983-50 195-50 

7: n 1864 po 100 zł. ć sa — 293:— 

„ 1864 po 50 zł. . . — 298— 

Listy zast. domen państ. po 120 zł. 5pr. 20425 290:25 


B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa) 
reprezentowanych krajów koronnych). 


Anstr. renta złota wolna od podatku 
za 100 zł. 4 pr. . . . . . . . 11965 

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. 100:50 


C. Obligacye kolejowe. 
Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 10020 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 
od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 11950 
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 53, 
pr. EWĘ akeye). . 503— 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa: Z 100 
128-35 
100-15 
100-20 


zł. 51/, pr. 
Kol. Karola Ludwika po "200 zł. mk. 
(ostemp. akcye) 5 p 
Kol. Areyks. Badola a “wal. koron. 
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 
Obligacye pierwszeństwa (kolejowe) 
Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 105— 
w złocie za 200 zł. 5 pr. —— 
Kol. Czeskiej zach. za 200 1000 i 
5000 zł. 4 pr. 100-35 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 
kor. 4 pr. . 10050 
Kol bukowińskiej lokaln. za 400 kor. 
100:— 
10015 


T 100-19 
Kol. Areyks. Ru olfa (Salzkammer- 
gut) za 400 marex 4 pr. . . . 119— 


D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 
Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 

„ Ww wal. kor. za 200 

kor. 4 pr. - 1949079810. 

Weg. obl. pr. regul. Cisy za 100 zł. 4% 16885 17085 

poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 227:25 22925 

n n n 2850 zł. (100 kor.) 225— 227— 


E. Obligacye indemnizacyjne. 


Kroacyi i Slawonii . . 98:15 
Węgier za 100 zł. 4 pr.. 9780 


F. Inne publiczne pożyczki. 

Losy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 

zł. 5 pr. s 

Poż. regul. Dunaju zr. 1878 los 5 pr. 

Poż. kraj. Bukowiny z r. o los za 
200 kor. 4 pr. : : 


119-85 
100-70 


101-20 
12050 
507:— 
129-35 
101-15 
101:20 


Kol. ela Karola Ludwika za 200, 
100 zł. 4 pr. . . 

Kol. lwowsko- czern-jasskiej z r. 1894 
za 200 kor. 4 


101-15 
10110 


n 


99-15 
98:80 


27815 28175 
10670 107-60 


9940 10040 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Bukowińskie obl. propinacyjne los za 
100 zł. 5 pr. 02:80 103:80 
Gal. poż. kr. zr. 1873 za 100 zł. 6 pr. — —— 
» » » 1893 za 200 k. 4pr. 9930 10030 
A „ obl. Prop. „ 1889za 100 zł. 4 pr. 9960 100:50 
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za 
100 zł. 4 pr. . . 98:10 99-10 
Renta włoska za 100 lirów (26 kor.) 
4 pr. —— == 
Poż. aoi prem. “za 100 frank. 2 pr. 109— 114— 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 14360 14460 


G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 


(za 100 zł. Nom.) 


Anglo-Austr. banku los w 30 1. 4*/, pr. 

Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr. 

obl. prem. z r. 1880 3 pr. 

A „, 18893 pr. 

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 

„ los 4 pr. 

Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 
los 50 l. 4'/4 pr. 

non » 601. za 200 kor. 

"4 pr. 


Gal. Mów. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 
4 pr. los. 41 lat 
"SE, A n  4pr. stare . 
» . % pr. za200 kor. 
Banku krajowego dla Galieyi Lodom. 
41/4 pr. 51'/ą lat zwrotne ; 
Banku krajowego oblig. komun. 2 emi- 
sya 5 pr. . 
Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lat za 200 kor. 4"|s pr. 
Banku kr. losy 57*/ą 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-weg. banku 40*/a lat los 4 pr. —— 
5 a » 50 lat los. 4 pr. 101-05 


II. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom. 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 
200 zł. 6 JIG o 8 
Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 18864 pr. 
Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr. 
„ 1887 4 pr. 
1888 4 pr. 
n n 18914 pr. 
Kolej "Lwów-Czern.- "e z r. 1884 za 
300 zł. 5 pr. . 
Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300 
zł. 4 pr . 
Gal. kol. lok. wschod. za 100 zł. 4 pr. 
Weg. gal. kol. em. 1870 za 200 zł. 5 pr. 
„ 1878 za 200 zł. 5 pr. 
„ 1887 za 200 zł. 4 pr. 


J. Losy (za sztukę). 


Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł.. . 
Zakład kred. dla hand. i przem. 100 zł. 
Clary 40 zł. m. k.. . R 
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. 
Losy miasta Krakowa 20 zł. : 
Pożyczka miasta Fubkorai 20 zł.. 
Palfy 40 zł. m. k.. . . : 


100:70 
319— 
315— 
103:80 
100— 
112— 
102-30 


100:-- 
100:40 


100-50 


. 


n n 


n n » n 


n » v n 


101-70 
10250 


10170 
99:30 


10270 
103-50 


102-70 
100:30 


102:— 


116:25 
11610 
10140 
10135 
10140 
101-40 


93:80 
99:70 


ii = 
112— 
99-75 


n n n n n 
v n n n n n 


n n ŁU 
n non 


27-60 
485— 
159— 

19— 

89:— 

66:— 
175— 


ai licytacyjne tudzież inne do- 
kumenta do tej nieruchomosci się odnoszące 
moża m w godzinach urzędowych przej- 
rzeć w ts. 2 biurze. 

Tak:e prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić najpóźniej podezas licytacyi, inaczej 
nie zostaną uwzględmicne. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 


Busk, dnia 3. marca 1905. 


L. cz. E. 1273,4 (5) [8215 3—3] 

Na żądanie p. Estery Rosenkranz jako 
cessyonaryuszki Zakładu kredytowego dla 
handlu i przemysłu w Mikulińcach odbędzie 
się dnia 5. maja 1905 o godz. 9 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. II. licytacya realności obj. wyk. 
hip. 1. 627 ks. gr. gm. kat. Bohatkowce skła- 
dającej się z pgr. Tkat. 604 1. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona ma 800 kor. 

Najniższa cena wynosi 583 kor. 88 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 


Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokcły ocenie- 
nia 1 t. d.) może każdy, mający ch:ć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądz w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, Jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Wiśniowcezyk, dnia 29, marca 1905. 


Eb Z S EZ W NW E HA U Ma Z LĘ Eb GB GWW || 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł.. 5075 58:75 
Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . . 38—  40:— 
Losy fund. Arcyks. Rudolfa 10 zł.. 65—  69— 
Salma 40 zł. mk. . 218— 226— 
Pożyczku miasta Salzburga 20 zł. 75:— 8i— 
St. Genois 40 zł. mk. == —— 
Pożyczka m. Stanisławowa 00 --— "BE 

5 n Tryestu 100 zł. mk. 4th pr. —— —— 

R n » Tryestu 50 zł. 4 pr. . . —— —— 

K. Akcye banków (za sztuka), 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . 80475 30575 
Peszt. Banku handl. 500 zł. . 2820— 2830 — 
Zakł. kred. dla handlu i przem.. 666 — 665— 
Węg Banku kredyt 200 zł. Tl:— 772:— 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. 54350 54550 
Galic. banku hip. 200 zł. . . 58:50 549-50 
„ dla di i przem. 200zł, —— 200 — 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 456:— 457— 
„  Austro-węg. 1400 k.. . . . 1648:— 1658— 
„. Związku (Unionbank) 200 zł.. 545775 54625 
Czeskiego banku związkowego 100 zł NE. 24150 
Zivnosteńska banka 100 zł. mo 249 — 


L. Akcye Przedsiębiorstw t14 í mewych. 


Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. 44) — 454-—. 
akcye zakład. 200 zł. $ — 


Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. E  - 5720— 
Kołom. kol. lok. (ake. pierw.) 200 zł. | SEE 
Kol. Lwów-Bełzee (akc. pierw.) 200 "SĄ —— 
„  Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . a 596— 
„  wschod.-galie.-lokaln. 200 zi. 3 =) 400-— 
» państwowych 200 zł. . . . . = —— 
„ południowej 200 zł. : 

węg. galie. I. 200 zł. 4 4 404. 50 


Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500zł. mk. 9 35o 946 — 
M. Akcye Przedsiębiorstw ;rzemy łom ch. 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 6L- 66180 
Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 10*7*— i027 — 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 5:850 53959 
Pragskiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 26 2— 2674'— 
Sehodniey 500 kor. . &3— 648 — 
Tureck. zarz. tytoniow. 500 franków 


Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 268:— 272 — 
N. Weksle. 
Berlin za 100 marek 5. pr. . . 41710 117:30 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 23985 24005 
Paryż za 100 franków . . . 95:87, 95:50 
Petersburg za 100 rubli i 5h G —— 0 — 
Niemieckie banki . $ 17:15 117:55 
Włoskie banki 95:30 95-40 
Francuskie banki —— —— 
Szwajcarskie banki . 95:15 9527'/ą 
0. WALUTY. 
Dukat cesarski . « 1130 11:34 
Austr. węg. ia złota moneta —— —— 
20-frankówka . 19-07 1909 
20-markówka 2 5 23:48 23:51 
Rosyjski półimperyał $ == 
Niemieckie banknoty za100 marek LIT 123, 117-3213 
Włoskie R Za aa u 95 40 95:60 
Ruble Ą 2521 2583" 


L. ez. E. 193/5 a. 1935 (4) [3237] 

Na żądanie Fisehla Fischmańa w Gród- 
ku, odbędzie się dnia 30. maja 1995 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 5, lieytacya realności 
objętej lwh. 1032 ks. gr. gm. kat. Gródek, 
Anny z Borowiczów Stepałkowski -j własnej 
wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość, wystawiona 
cyę, jest oceniona na 1729 kor. 

Najniższa cena wynosi 115% kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które : ẹ niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się «0 tej nie- 
ruchomości dokumenta może każdy, chęć 
kupna mający, przejrzeć w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej ‘przy WyZnaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Gródek, dnia 30. marca 1905, 


a licyta- 


K. k. 45 Landwehr - Truppendivisionskommando, Przemyśl. 
Nr. 1035 J. A. 


Kundmachung 
(Offertausschreibung). 


1. Zur Sicherstellung der beim Neubau des Landwehrtruppenspitales I. Kategorie auf 


Komenda c. k. 45 dywizyi obrony krajowej w Przemyślu. 


Nr. 1035 J. A. [3221] 


Ogłoszenie. 
(Rozpisanie ofertowe). 


1. Celem zabezpieczenia wykonać się mających robót budowlanych, dostaw i dodat- 


Staatskosten jn Jaroslau fur 40 Kranke vorkommenden Bauarbeiten, Lieferungen und Ne- | kowych robót, przy budowie szpitala wojskowego l. kategoryi dla obrony krajowej w Ja- 
benleistungen, findet infolge Erlasses des k. k. Ministeriums fur Landesverteidigung Nr. | rosławiu, odbędzie się wskutek rozporządzenia c. k. Ministerstwa obrony krajowej Nr. 
40.425 XI. vm 13. Februar 1905 am 5. Mai 1905 um 10 Uhr vormittags in der Kanzlei | 40425,XI. z dnia 13. lutego 1905, w kancelaryi komendy c. k. 45 dywizyi obrony krajo- 
des k. k. 45 'Landwehr - Truppendivisionskommandos in Przemyśl, (ichagasse Nr. 11, |wej w Przemyślu, ulica Cicha Nr. 11, dnia 5. maja 1905 o godz. 10 przed południem 


eine .schriftliche Offertverhandlung statt. 2 

2. Unternegmunhslustige werden demnach eingeladen, sich durch Uberreichung 
schriftlicher Offerte an dieser Verhandlung zu beteiligen. 

3. Die zur Vergebung gelangenden Leistungen sind: 


a) Erdarbeiten veranschlagt mit 3.506 K 51 h 
b) Maurerarbeiten ` " (R e a a 
cY Zimmermannsarbeiten ,„ sę 6.975 „ 66 , 
d) Spenglerarbeiten > 5 10.714 „ 838 , 
e) Tischlerarbeiten » 7 6.718 „ 88 , 
f) Schlosserarbeiten 5 A 1349 435, 
g) Glaserarbeiten A s 18746, 38, 
h) Anstreicherarbeiten x A 3.456 „ 79 , 
i) Zimmermalerarbeiten „ 5 26u 69 
k) Lieferungen und dieverse Arbeiten veranschlagt mit 10.812 „ 83 ,„ 

Zusammen veranschlagt mit 126.460 K 36 h 


4, Simtliche Leisstungen werden nur im Gesamten d. h. an einen einzigen Unter- 
nehmer überlassen. 

5. Die Anbote sind nach Prozentnachlassen oder Zuschüssen auf die dem Voran- 
schlage zugrunde liegenden Einheitspreise des in Kraft stehenden Preistarifes fur den 


pisemne urzędowe załatwienie ofert. 

2. Ubiegających się o otrzymanie tego przedsiębiorstwa zaprasza się do wniesienia 
pisemnych «fert. 

3. wykonać się mające roboty są nastepujące: 


a) roboty ziemne w przybliżonej kwocie 3.506 kor. 51 hal. 
i 


b) „ murarskie E f 64.912 „ 387 , 
©)  „ ciesielskie à Ę 6.975 „ 66 
d) „ blacharskie 5 sj TOTAA „oc 
e) „ . stolarskie > 5 6.718 „ 38 , 
f) „ ślusarskie : a 17.347 „ 48 , 
g) „ szklarskie $ > 1.746 „ 38 , 
h) „ lakiernicze z i 3.456 „ 78 , 
i)  »„ pokojowo malarskie „ s ZAJ god a 
k) dostawy i inne w zakres tej budowy wcho- 

dzące poszczególne roboty 10.812 „ 83 


Razem w przybliżonej sumie 126.460 kor. 36 hal. 


4 Wszystkie wykonać się mające czynności zostaną w ogólności, to znaczy, tylko 
jednemu przedsiębiorcy oddane. 
5 (eny otert należy zestawić według opustów lub dodatków procentowych do cen 


Territorialbereich des 10 Korps und auf die diesen Tarif ergänzende Preistabelle zu stellen. | jednostkowych kosztorysu, sporządzonego na podstawie taryfy cen obowiązującej w obrę- 


6. Die Konkurenzbedingungen, welche jeder Offerent zu erfüllen hat, wenn auf sein 
Ofert Rücksicht genommen werden soll, dann die genau einzuhaltenden Offertformula- 
rien sind in der im Punkte 1 erwahten Kanzlei gegen Empfangsbestatigung zu iiber- 
nehmen. 

7. Dasselbst sind auch die fir den abzuschliessenden Vertraggeltenden allgemeinen 
und besonderea Bedingungen, die Projektsplane und die detaillierten Kostenvorauschlage, 
Sowie des Preistarif und die Preistabelle zur Einsicht und -Bestätigung durch die Kon- 
kurrenten oder deren gehörig legitimierten Vertreter aufgelegt und kónnen in der Zeit 
vom 25. April bis 4. Mai 1905 taglich wahrend der gewohnlichen Amtsstunden d. i. 
von 9 vormittags bis 1 nachmittags eingesehen werden. 

8. Das von den Offerenten zu erlegende Vadium ist mit 5 Prozent der Gtesamtko- 
sten bemessen. 

Dasselbe ist vor dem (Punkt 1) fir Beginn der Verhandlung bestimmten Zeitpunkte 
beim k. k. 45 Landwehr-Truppendievisionskommando in Przemyśl gegen Depositenschein 
zu iibergeben. 

9. Die.von dem Ersteher zu erlegende Kaution ist mit dem doppelten Betrage des 
Vadiums bemmessen. 

10. Jeder Offerent hat sich gegenwartig zu halten, dass er laut Artikel I. der all- 
gemeinen Vertragsbedingungen bezuglich der Erklärung des Arars über die Annahme 
des Offertes auf das Rucktrittsbefugnis, sowie auf die Einhaltung der gesetzlich normir- 
ieu Frister-zur Annahme seines Versprechens oder Antrages verzichtet und dass sein 
Anbot für- ihn vom Tage der Offerteinreichung unwiderrufiich, für das Arar aber erst 


bie 10 korpusu i tabeli cen, tą taryfę uzupełniającej. 

6. Warunki konkurencyjne, które każdy oferent, na wypadek uwzględnienia jego 
oferty, wypełnić jest obowiązany, jakoteż formularze ofert, mogą być za pctwierdzeniem 
odbioru w kancelaryi w punkcie l-szym oznaczonej, podjęte. 

7. W tejże kancelaryi znajdują się do przejrzenia i potwierdzenia przez konkuren- 
tów, względnie tychże należycie wykazać się mających upełnomocnionych zastępców, co- 
dziennie w czasie zwykłych godzin urzędowych, tj. od 9 godziny przed południem do 1 
godziny po południu w terminie od 25. kwietnia do 4. maja 1905 ogólne i szczegółowe 
warunki zawrzeć się mającego kontraktu, plany projekcyjne, szczegółowe kosztorysy, jako- 
też taryfa i tabela cen. 

8. Wadyum, które oferenci złożyć mają, wynosi 5 procent od ogólnej kwoty ko- 
sztów. 

To wadyum należy złożyć w kancelaryi komendy e. k. 45 dywizyi obrony krajowej 
w Przemyślu przed rozpoczęciem urzędowego załatwienia ofert (punkt 1-szy) za wyda- 
niem potwierdzenia depozytowego. 

9. Otrzymujący powyższą budowę jest obowiązany złożyć kaucyę w wysokości po- 
dwójnego wadyum tj. 100/,. 

10. Zwraca się uwagę każdego oferenta na to, że tenże według artykułu I. ogólnych 
warunków kontraktowych względem oświadczenia się do rządu co do przyjęcia oferty, 
prawa odstąpienia, jak również co do dotrzymania ustawowo określonego terminu, wzglę- 
dem przyjęcia jego przyrzeczenia lub wniosku, się zrzeka, i ża jego oferta dla niego od 
dmia wniesienia tejże nieodwołalnie, dla rządu ale dopiero od dnia przyjęcia jej przez 


Vom Tage *geneżmigung durch die berufene 
"Brzemyśl, am 20. April 1905. 


Militarbehórde rechtskraftig bindend ist. 


Vor; k. k. 45 Landwehr - Truppendivisionskommando in Przemyśl. 


L. ez. E. 1590,4 (9) [3265 1—3] 

Dnia 25. maja 1905 godz. 9 przed po- 
łudniem odbędzie się w biurze Nr. 7 sądu 
tutejszego lścytacya : 

I. reażności whl. 142 ks. gr. gm. Po- 
siecz wraz z przynależytościami ocenionej 
na 26.761 kor. 31 hal., 

II. realności whl. 876 ks. gr. gm. Sta- 
ry Łysiee ocenionej na 3002 kor., 

IM. przynależytości ocenione na 712 kor. 

, Najniższa cena, niżej której :przedaż 
nie nastąpi, wynosi ad I. 17.840 kor. 85 hal., 
ad II. 2001 kor. 34 hal, ad III. 474 kor. 
68 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
Szym, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniej- 

sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
.. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o daiszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
Sądowej, jęśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k, Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bohcrodezany, dnia 10. kwietnia 1905. 


hi 


L. cz. E. v24/1 (24) [3254 1—3] 
. Na żądanie p. Mojżesza Minstera Ww 
Zabiu, oč iędzie się dnia 15. maja 1905 o 
godz. 9 „rzed południem w sądzie niżej 
wymienio..jm, w biurze Nr. 8, relicytacya 
1/3 części realności objętej wyk. hip. l. 1941 
Ls. gr. gm. kat Żabie małol. Petra, Kata- 
rzyny, Wasyłyny, Anny i Paraski Prokopy- 
szynów własnej składającej się z parceli 
gruntowej lkat. 8155/5 (pastwisko). 

Nieruchomość ta względnie jej trzecia 
część, wystawiona na licytacyę, jest oce- 
nioną na 1266 kor. 67 hal. 

Najniższa cena wynosi 633 kor. 34 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 


larny, wyciąg katastralny, protokoły oce-|cytacya połowy realności whi. 687 gminy 
i może każdy, mający chęć 


nienia i t. d.) 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1I. 

Żabie, dnia 3. kwietnia 1905. 


L. z. E. 2185 (5) [3234 1—3] 
Na żądanie Jana Turczyna odbędzie 
się dnia 19. maja 1505 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze, Oddział III. w Bursztynie licytacya 
realności whl. 294, 295, 506, 578 580 i 572 
ks. gr. gm. Sarnki górne tej ostatniej wraz 
z przynależytościami, składającemi się z 60 
do 70 sztuk drzewek owocowych, tudzież 
inwentarzem żywym i martwym. 

Nieruchomości, wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione wraz z przynależytościami 
i inwentarzem na 34,071 kor. 

Najniższa cena wynosi 22.714 kor., 
poniżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne niniejszem się za- 
twierdza i takowe tudzież odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Oddziału II. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział HMI. 

Bursztyn, dnia 25. marca 1905. 


L. cz. E. 1585 (5) [8233 1—83] 
Dnia 16. maja 1905 o godz. 9 przed 


powołaną wojskową władzę prawomocnie obowiązująca jest. 
Przemyśl, dnia 20. kwietnia 1905. 
Z komendy c. k. 45 dywizyi obrony krajowej w Przemyślu. 


Budzanów. 

Połowa nieruchomości, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona 255 kor. 

Najniższa cena wynosi 127 kor. 75 
hal., poniżej tejże sprzedaż nie nastąpi. 

Warunki licytacyjae i inme odnośne 
dokumenta można przejrzeć biuro Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby miedopuszcezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być skutecznie podnoszone. 

Teosoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie iuż istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Budzanów, dnia 4. kwietnia 1905. 


L. cz. E. VIII. 3955 (5) [3291] 

Na żądanie Salomona Rittermanna w 
Krakowie, zastąpionego przez adw. dr. Friih- 
linga, odbędzie się dnia 30. maja 1905 o 
godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w Krakowie sala I. parter ul. 
św. Jana l. 22, licytacya realności wh!. 536 
i 587 ks. gr. gm. kat. Kraków wraz z przyna- 
leżnościami realności lwh. 586, składającemi 
się z jednej okiennicy. , 

Nieruchomości, wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione na 42.838 kor., przynale- 
żności zaś na 30 kor. 

Najniższa cena wynosi 21.4381 kor. 75 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości do- 
kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 47. 

Takie prawa, w obee których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 


południem odbędzie się w biurze Nr. 5 lı- | nym terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia 


»Gazeta Lwowska« Nr. 95 z dnia 27. kwietnia 1906. 


tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla których jakie prawa 

ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Kraków, dnia 7. kwietnia 1905. 


L. cz, E. 483/5 (8) [3240] 

Na żądanie Majera Streifera, kupca w 
Berhomecie, odbędziegsię dnia 26. maja 1905 
o godzinie 12 w południe w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 6, licytacya re- 
alności whl. 159 gm. Rożeń wielki. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 2150 kor. 

Najniższa cena wynosi 14384 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
4 pi niżej wymienionym, w biurze 

r. 2. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej) przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Kuty, dnia 10. kwietnia 1905, 


L. cz. E. 43/5 (4) [3268] 
Dnia 1. maja b. r. o godz. 9'/4 przed 
południem odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności lwh. 152 i 85 gm. Nielepice, 
pierwsza oszacowana na 74 kor. zaś druga 
na 5999 kor. przynależności na 90 kor. 
Najniższa cena pierwszej wynosi 74 
kor., zaś druga 6089 kor. 
Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tus. kancelaryi. 
O. k. Sąd powiatowy, w Krzeszowicach. 


L. cz. E. 445 (4) 

Dnia 1. maja b. r. o godz. 9 przed 
południem odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności lwb. 178 gm. Nowojowa Góra 
oszacowanej na 1641 kor. 

Najniższa cena wynosi 1'41 kor. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tus. kancelaryi. 

C. k. Sąd powiatowy, w Krzeszowicach. 


L. cz. E. 203/5 (3) 

Dnia 26. czerwca b. r. o godz. 10 przed 
południem odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności lwh. 102 gm. Siedlec, oszaco- 
wanej na 2992 kor., a przynależności na 
80 kor. 

Najniższa cena wynosi 2048 kor. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tus. kaacelaryi. 

C. k. Sąd powiatowy, w Krzeszowicach. 


L. cz. E. 2025 (3) 

Dnia 19. czerwca 1905 o godz. 1i 
przed południem odbędzie się przymusowa 
Sprzedaż połowy realności lwh. 25 gminy 
Brzezinka, oszacowanej na 5400 kor. 

Najniższa cena wynosi 365) kor. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tus. kaneelaryi. 

C. k. Sąd powiatowy, w Krzeszowicach. 


L. cz. E. 466483 [3245] 

Na żądanie Nuty Bullera w Manaster- 
sku, odbędzie się dnia 22. maja 1905 o godz. 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, licytacya połowy realności whl. 282 
gm. Riezka Anastazyi z Pityleków Gregor- 
czuk własnej. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest oceniona na 5735 kor. 

Najniższa cena wynosi 3824 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kosów, dnia 14. kwietnia 1905. 


L. cz. E. VII. 101,5 (6) [3266] 

Dnia 22. maja 1905 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 14, odbędzie się licytacya poło- 
wy realności whl. 1321 gminy Mikuliczyn 
wraz z przynależnościami. 

Połowa nieruchomości, wystawionej na 
licytacyę, jest ocenioną na 1100 kor., przy- 
należności zaś na 70 kor. 

Najniższa cena wynosi 780 kor. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 14. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby miedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie ma tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII 

Delatyn, dnia 15. kwietnia 1505. 


L. cz (5). 
1395 ( 3263] 

W niżej wymienionym sądzie w biurze 
Nr. 2 w domu p. Turzańskiego odbędzie się 
dnia 24. maja 1905 licytacys następujących 
nieruchomości: 

1) realności whl. 324 gm. Łosiacz oce- 
nionej na 125 kor., o godz. 8 rano, 

2) 2/4 części realności whl. 1293 gm 
Głęboczek ocenionej na 580 kor., o godz. 9 
rano, 

3) połowy z 55/100 części realności 
wbl. 70 gm. Skała ocenionej na 9/4 kor., 
o godz. 10 rano, 

4) połowy realności whl. 525 gm. Skała 
ocenionej na 5694 kor. o godz. 1l przed 
południem. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad l) 88 kor., ad 2) 
386 kor. 66 hal. ad 3) 487 kor., ad 4) 
3196 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 


E. 301/5 (4), 65 (4), 455 
4) [ 


8 


dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym, biuro Nr. 2, Oddział II. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby miedopuszczalną, nalży 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Borszeczów, dnia 17. kwietnia 1905. 


nym, w biurze Nr. 6. 


mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 


lub ciężary na 


sądu zamieszkałego. 
C, k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Tłuste, dnia 3. kwietnia 1905. 


L. cz. E X. 2919,4 (6) [3230] 
Dnia 25. maja 1905 o godz. 11 rano, 
odbędzie się w biurze Nr. 34 tutejszego są- 
du licytacya realności (domów) Nr. porząd- 
kowy 57 (Nrk. 4805/,, 41753/,) przy ul. Sa- 
pieżyńskiej w Stanisławowie whl. 1294 gm. 
Stanisławów, ocenionej na 7750 kor. 

Najniższa cena, poniżej której sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku, wynosi 3879 kor. 

Warunki licytacyjne, które równocze- 
śnie się zatwierdza i inne odnośne dokumenta 
przejrzeć można sądzie tutejszym, biuro 
Nr. 38. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
sgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k Sąd powiatowy, Oddział X. 

Stanisławów, dnia 15. kwietnia 1905. 


Konkursa. 


L. 46052/11. 
Konkurs: 


dzie pocztowym i telegraficznym w Ohlado- 
wie z poborami 3 klasy 2 


urzędzie pocztowym w Wisznowie ob Buka- 


czałtem 630 koron rocznie na służącego 


fów we Lwowie. 
Lwów, dnia 20. kwietnia 1905. 


Wyroki prasowe. 


L. cz. Pr. 53/5 (2) [3220] 
Ogłoszenie. 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie orzekł na mocy $$ 489 i 493 
p. k. i $ 37 ust. pras., że treść artykułów 
umieszczonych w Nr 16 czasopisma: „Mo- 
nitor“ z dnia 16. kwietnia 1905 pod napisami: 

1. „Przecież się przyznali* od słów 
„Nie reagowaliśmy* do „przez władzę* i od 
słów „My idziemy“ do końca, tudzież 

2. „Nowy skandal w Zaleszczykach* 
od słów „W tej sprawie* do końca zawiera 
znamiona występku z § 300 u. k. a zatem 
usprawiedliwioną jest zarządzona przez c. k. 
Prokuratora rządowego konfiskata tego cza- 
sopisma. 

W skutek tej uebwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tych artykułów, a 
zabrany nakład ma być zniszczony. 


Lwów, dnia 20. kwietnia 1905. 


L. ez. E. 2801;4 (9) [3253] 

Na żądanie Banku krajowego we Lwo- 
wie odbędzie się dnia 11. maja 1905 o go- 
dzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. III. w Ubno- 
wie licytacya całych realności whl. a) 11, 
b) 104, c) 247, o) 271 ie) 275 ks. gr. gm. 
kat. Dyniska z przynależnościami. 

Wartość szacunkowa ad a) 700 kor., 
b) 170 kor., e) 480 kor. d) 160 kor. i e) 
150 kor. Wartość przynależności 1072 kor. 

Najniższa cena ad a) 609 kor. 66 hal., 
b) 256 kor. 32 hal., c) 463 kor., d) 249 
kor. 66 hal., c) 243 kor. wraz z przynale- 
żnościami. 

Akta i warunki do przejrzenia. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Uhnów, dnia 11. marca 1905. 


L. cz. Pr 8/5902) 
Ogłoszen iĝe. 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C. k. sąd obwodowy w Przemyślu jako 
„Trybunał dla spraw prasowych orzekł na 
mocy $$ 487 i 493 p. k., że następujące 
karty pocztowe zabrane według pisma c. k. 
Komisaryatu policyi w Przemyślu z dnia 14. 
kwietnia 1905 1. 4160 w handlu przyborów 
do pisania Majera Rubinfelda w Przemyślu 
a mianowicie: 

1. przedstawiającą trzy nagie postacie 
kobiece trzymające się pod ręce z umieszczo- 
nym po prawej stronie u dołu napisem 
Wiene Temp II., 

2. przedstawiającą nagą postać kobiecą 
w pozycji leżącej z napisem u dołu Wiene 
Tempo IV. i A 

3. przedstawiającą nagą postać kobiecą 
w objęciach Satyra z napisem Wiene Tem- 
po V. wykazują znamiona występku przeciw 
publicznej obyczajności z $ 516 u. k., zatem 
usprawiedliwioną jest konfiskata tych kart 
pocztowych przez c. k. Prokuratoryę Państwa 
zarządzona. 

Wskutek tego wzbronione jest dalsze 
tych kart rozpowszechnianie a zabrane egzem- 
plarze mają byé zniszczone. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział VI. 


Przemyśl, dnia 19. kwietnia 1905. 


[3258] 


L. cz, E. 2525 (3) [3274] 

W sprawie egzekucyjnej p. Dwojry 
Erdman w Trembowli przeciw p. Małce 
Erdmann w Trembowli o zniesienie współ- 
własności odbędzie się dnia 17. maja 19(5 
o godz. 9 rano w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 17 lieytacya realności objętej 
whl. 656 gk. Trembowla ©. Nr. 73/2, a sta- 
nowiącej własność wierzycielki w 17 24 czę- 
ściach zaś własność zobowiązanej w 724 
częściach. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę jest oceniona na 600 kor. 

Cena wywołania, równające się najniż- 
szej cenie wynosi 600 kor., poniżej tej eeny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Osobom, dla których jakie prawa luc 
ciężary na powyższej nieruchomości istnieją, 
zastrzega się takowe bez względu na cenę 
kupna. 

Warunki licytacyjne i inne odnoszące 
się do tej nieruchomości dokumenta może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 17. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tremdowla, 15. kwietnia 1905. 


q. Pr. 525 (2) [3219] 
OroaomeHe. : 

B Imenu Gro BeasmgecrBa icapa! 

IĮ. x. Cyg kpaeBuń ga CHpaB Kap- 
HAX y JlsBosi pimuB Ha noxrcTaBi $$ 489 
i 498 Bak. Kap. i $ 37 Bak. npac., mosMicr 
aprukyay yMIIĘeHOTO B YMCA | daconneu: 
„JIacTok npaBru* 8 gua 1. nbBiraa 1905 
nią Hannceto: „Ulo xyMarorz Ioga qy:kix 
kpaia upo PeBonroniio B Poci“ sig „Ilicza* 
FO „B3IOUMHOM* BIĄ „mo poserpinaaa* 0 
„STORHI* BIN „Tak nacaau* go „Haporiim* 
i sią „Ha nix“ ro „3a BOJIJO“ MICTHUTE B CO- 
6i sHameHa upoBuHm 3 $$ 491 1494a 3. K. 
i nmporo yenpaBeqInBAeHa ECTE BAPAJĘKEHA 
uepes n. k. IIpokyparopa xepskaBHoro KOH- 
Qickara cei 4ACONKCH. 


L. cz. E. 139/9 (3) [3275] 

Dnia 18. maja 1905 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. VI. odbędzie się licytacya 1.3 
niewydzielonej części realności objętej wyk. 
hip. l. 87 gminy Szypowce. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cję, jest oceniona na 980 kor. 

Najniższa cena wynosi 653 kor. 40 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumeata może każ-! 


dy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 


Takie prawa, w obee których niniej- 
sza relicytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie relicytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 


Te osoby, dla których jakie prawa 
powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada- 
miane będą o dalszych wydarzeniach tego po- 
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 


[3255 2—3] 
Na posadę expedyenta przy c. k. urzę- 


stopnia i ryczał- 
tem 931 kor. rocznie na służącego i przy 


czowiec z poborami 3 klasy 4 stopnia i ry- 


Podania należy wnieść najpóźniej do 9. 
maja br. do e. k. Dyrekcyi poczt i telegra- 


B macsmigok roro pimems 360poHeHe 
€CTE gabime mapene Toro apTAKyAYy A 3a- 
ŐpaHnË Haka Mae YTH 8AmneHHK. 

Jpeis, gua 20. nbBiraa 1905. 


4. Pr. 515 (2) 
OroaomeHe. 
B Ïmenn Ero BesmqecrBa Llicapa! 
I. x. Cyg kpaeBuhń aaa cupaB Kap- 
Hax y JIbBOBI piituB Ha mogerasi $$ 489 
i 493 sax. kap. i § 37 Bak. mpac., mo BMiCT 
apTAKyJİB yMUNGHHX B JACH 3 gACONUCH: 


[3218] 


1) „Joro Ham rpeóa um seMcKoro co60py 
au  BeeHaporHoi KoHcrmryniBioi Pagu“ 
„Y sperureJsnaro Coópania* BiA „/[ymo- 
ryó gap“ mo „wusoceprAni* Bią „JBLYKA:K* 
Ko „nymoryóa* Bią „la ópeme* go „coóa- 
Ka“ Bią „lakam paóom* go „pecnryójmka* 
Bią „AKkux xoge* FO „BJIOTłora* BI „KOJM 
MOHA* [TO „dHHOBHMKA* Bij „HAN 6pexAN- 
Buh* qo „amowe* Big „Tań Bmg“ go „Ha- 
pony“ Big „sHecru* go „pecnyóanku! i Big 
„Ame gap“ go Kinna, 2) „Ilogaso ca“. Big 
ple sonu“ qo „y IBMS“ BIY „Myce ma- 
Mararuc* A0 „xysiłń nogarsy“ 1 BIĄ „To- 
My npusHadańmo* go kinna, 3) „Olo mam 
Myce MATH Halie MOBCTAHA“ BIĄ „ra KOJIM“ 
BO „uomimnk* i Bią „Tak moBogasBca“ 40 
„xecaruk*, 4) „Ipo peBononio* Big „A 
renep* g0 „qireń* sig „Ix mymoryón* „o 
„óopouruch* Bią „Amre* xO „KpoBonuBNi* 
Bix „Bpemyrs* go „norpeón* sig „B Po- 
cmi“ go „uap* BiĄ „HE nomimyuk* go „Zo: 
qi“ i BIg „lieka He sipHi“ go kinna, 5) 
„pPosrpom Kyponartkina nią Mysgenom“ Bią 
„l Tak“ go „ysópoemnk* i sią „Ier“ mo 
Kinga i 6) „3a micank* Big „xymoryóa* go 
„Ta ero“ BiĄą „akaó* go „pecmyóniky* Big 
„Mm conia.zjremokpara* go „zoópe aHae* 
i Big „Ler gapa“ go „Pecnyónika* MieTATE 
B COÓ1 BHAMEHA BJIOTHAY 3 § 58 a, b, c 
i 662 i nposuma s $$ 302, 305, 491 i494 a 
3. K. i HpOTO ycrpaBex.IuB.IeHa ECTE B8ApA- 
MkeHa sepes m. K. IIpokyparopa gepwa- 
BHOrO KOHỌickaTA cel 4ACONMCH. 

B nacH/iqOK Toro pimeHa sóoponene 
ECTE XaAJbIIE INAPeH€ THX APTHKRYJIB a 83a- 
6pannki Hak.iaq Mae Óyrm sHmmeHnfh. 

JIGBis, zaa 20. ueBiraa 1905. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. CG. I. MRS) [3238 2—3] 
Przeciw Janowi Lachowieckiemu, któ- 


rego miejsca pobytu jest nieznane, wniesio- - 


ny został do e. k. sądu powiatowego w Grzy- 
małowie przez Juletę Łysą pozew o wysta- 
wienie i podpisanie kontraktu kupna. 

Na podstawie pozwu wyznaczony Zo- 
stał termin do rozprawy na dzień 3. maja 
1905 godz. 10 rano biuro 4. 

(elem strzeżenia praw Jana Lacho- 
wieckiego, ustanawia się dr. H. Koflera, 
adwokata w Grzymałowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie te- 
goż w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Grzymałów, dnia 15. kwietnia 1905. 


L. ez. Cg. I. 96/5 (2) [3225 2—3] 

Przeciw Jakóbowi Paszkowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do c. k. sądu obwodowego w Rzeszowie 
przez Apolonię z Paszków Zamorską z Go- 
dowy pozew o zniesienie współwłasności re- 
alności whl. 151 ks. gr. gm. kat, Godowa 
objętej i złożenie rachunków z pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono 1 au- 
dyencyę na dzień 27. kwietnia 1905 o godz. 
9 przed południem w tutejszym sądzie, biu- 
ro Nr. 32. 

Celem strzeżenia praw Jakóba Paszka, 
ustanawia się p. adw. dr. Hanasiewicza w 
Rzeszowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie Jakó- 
ba Paszka w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomoenika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Rzeszów, dnia 12. kwietnia 1905. 


L. cz. ©- TI 169/5 (1) [3260] 

Przeciw nieobecnym Pawłowi Chudemu 
i Józefowi Chudemu, wniosła małoletnia An- 
na z Kawulów Chuda skargę o zniesienie 
współwłasności realności lwh. 37 gm. Świer- 
czków. 

Rozprawa ustna odbędzie się dnia 26. 
sierpnia 1905 o godz. 10 rano, w biurze 
Nr. 10. 

Ustanowiony dla Pawła i Józefa Chu- 
dych, kurator w osobie Jana Padło, wójta 
w Świerczkowie, będzie ich zastępował, do- 
pokąd się w sądzie nie zgłoszą lub pełnomo- 
enika nie zamianują. 

C. k. Sgd powiatowy, Oddział II. 

Tarnów, dnia 13. kwietnia 1905. 


„llpaBra* 3a mapene 1905 mig uamnacero: 


Ga Pu i GE RÓ 


L. 59.426. 
Obwieszczenie 
e. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z 20. 
kwietnia 1905 L. 16.986, normujące aż do od- 
wołania przywóz zwierząt i mięsa z krajów 
korony węgierskiej do królestw i krajów 
zastąpionych w Radzie państwa. 


I. 


Poniżej wymienia się te gminy na Wę- 
grzech i w Kroacyi-Siawonii, z których w myśl 
artykułu 1., ustęp 1. i 2., rozporządzenia mi- 
nisteryalnego z dnia 22, września 1899 (Dz. 
u. p. Nr. 179) z powodu istnienia chorób 
stadnych zakazane jest wprowadzanie szcze- 
gółowo podanych gatunków zwierząt. 

Te zakazy, które już z mocy samej 
umowy obowiązują, rozciągają się na gm ny 
imiennie wymienione i na gminy sąsiednie. 


W myśl tego jest zakazane: 
1. Z Węgier: 


a) z powodu zarazy pyskowo-raci- 
cwwej wprowadzanie zwierząt racico- 
wych (bydła rogatego, owiec, kóz i świń): 

komitat Arad. powiat sądowy Boros- 
jenó: z gminy Śzóllóesigerćl ; 

komitat Bihar, powiat sądowy Cséf- 
fa: z gminy Inand; powiat sądowy Sza- 
lard: z gminy Tataros; 

komitat Csanád, powiat sądowy Ko 
vacshśz: z gminy Tótbanhegyes; 

komitat Fejer, powiat sądowy Nzó- 
kesfehóryśr: z gmin Inota, Serególyes; 

komitat Heves, powiat sądowy Heves: 
z gminy Boconśd ; powiat sądowy Tiszafüred : 
z gminy Sarud; 

komitat Jasz- Nagykun-Szolnok, 
powiat sądowy Jaszsagi-alsó: z gminy Ti- 
szaüly; powiat sądowy Tisza-felsó: z gminy 
Kenderes ; powiat sądowy Tisza-Kózep: z gmin 
Fegyvernek, Törökszentmiklós ; 

komitat Kis-Küküllö, powiat sądo- 
wy Dicsöszentmårton : z gminy Kakńllóvar; 

komitat Moson, powiat sądowy Ma- 
gyaróvór: z gminy Mecsór; 

komitat Nyitra, powiat sądowy Na- 
gytapolesany: z gmin Nagyrippóny, Nezsit- 
terippóny, Paczolaj; powiat sądowy Vag- 
sellye: z gminy Farkasd; l 

komitat Pest-Pilis-Solt-Kiskaun, 
powiat sądowy Vae: z gminy Rakospalota ; 

komitat Pozsony, powiat sądowy Na- 
gyszombat: z gmin Istvśnfalu, Pudmerie ; 
komitat Somogy, powiat sądowy 
Lengyeltót: z gminy Osztopan; powiat są- 
dowy Marcal: z gmin Mesztegnyó, Tapso- 
ny; powiat sądowy Napyatad: z gminy 
Bolhas ; + 
komitat Sopron, powiat 
Kapuvár: z gmia Osli, Veszkóny ; 
komitat Szaboles, powiat sądowy 
Dada-Alsó: z gmin Tiszadada, Tiszaeszlar; 
powiat sądowy Kisvárda: z gminy Dóge; 
„ komitat Szilśgy, powiat sądowy Szi- 
śgysomlyć : z gminy Bagos; 

komitat Tolna, powiat sądowy Du- 
nafóldyar: z gmin Nagydorog, Paks; powiat 
sądowy Kózpont: z gminy Simonmajor; po- 
wiat sądowy Simontornya: Z PIminy Gyönk; 
powiat sądowy Tamás: z gminy Fürged; 

komitat Veszpróm, powiat sądowy 

apa: z miasta Papa; 

komitat Zala, powiat sądowy Kesz- 
thely; z gminy Karmacs; , 

i z mumieypalnego miasta Szeged, 
JII. rej. ; 


b) z powodu pomoru świń Wpro- 
wadzanie świń: 
~ komitat Alsó-Fehér, powiat sądowy 
Kisenyed: z gminy Vingard; powiat sądo- 
Wy Marosujvar: z gminy Olahszilvas; 

komitat Arad, powiat sądowy Nagy- 
halmágy: z gminy Brusztur; 

komitat Bacs-Bodrog, powiat sądo- 
wy Ujvidók: z gminy Begecs; 

komitat Bars, powiat sądowy Ara- 
nyoSmarót: z gmin Kisapat', Valkóc ; 

komitat Bókós, powiat sądowy Gyo- 
ma; powiat sądowy Szeghalom: z gmin Tù- 
zespyarmat ; 
„., Komitat Bereg, powiat sądowy Me- 
zókaszony: z gminy Tiszaszalka; powiat są- 
dowy Tiszahat: z gmin Beregardó, Gót; 

komitat Bihar, powiat sądowy Belć- 
Dyes: z gminy Buntyesd; powiat sądowy 
Cséffa: z gminy Nagyharsśny; powiat sądo- 
WJ Ńarrót: z gminy Biharudvar; 
(, komitat Borsod, powiat sądowy 
Szentpóter ; z gmin Apatfalva, Szilvás; 
„. „komitat Osongrad, powiat sądowy 
Lisząninnen: z gminy Kistelek ; 

komitat Fejér, powiat sądowy Sár- 
bogård: z gminy Igar; 

komitat Gómór-Kis-Hont, powiat 
Sądowy Nagy-Rócze: z gminy Gice; powiat 
Sądowy Rosznyó: z gmin Feketelehota, 
rasznahorkevaralja, Pelsiie ; 

komitat Jasz-Nagykun-Szolnok, 
Powiat sądowy Tisza-Felsó: z gmin Abad- 
8zalók, Dóvavanya, Tiszaderzs; powiat są- 
dowy Tisza-Kózóp: z miasta Szolnok; 

komitat Kolozs, powiat sądowy 
Gyalu: z gminy Gyalu; powiat sądowy 
Móes: z gmin Alsózsuk, Magyarfrata, Vi- 
sa; powiat sądowy Nadasment: z gmin Ma- 


sądowy 


gyargorbó, Türe; powiat sądowy Teke: z 
gminy Mezóerked; 

komitat Krassó-Szóróny, powiat 
sądowy Moldova: z gminy Langenfeld; po- 
wiat sądowy Oravieca: z gminy Kistikvśny; 

komitat Maramaros, powiat sądowy 
Sziget : z miasta Mśramarossziget ; 

komitat Maros-Torda, powiat są- 
dowy Regen-Alsó: z gmin Görgénylibanfal- 
va, Górgenyorsova, Toldalag; i 

komitat Nagy-Kukiulló, powiat są- 
dowy Nagysink: z gminy Kissink; 

komitat Nógrad, powiat 
Gács: z gminy Nagyliberese; - 

komitat Nyitra, powiat sądowy Gal- 
góc: z gminy Tótsók; 

komitatPest-Pilis-Solt-Kiskun, 
powiat sądowy Våc: z gmin Osomśd, Rå- 
kospalota, Vacratót ; 

komitat Szaboles, powiat sądowy 
Bogdány: z gminy Demecser; powiat sądo- 
wy Dada-Felsó: z gminy Vencelló; powiat 
sądowy Kisvárda: z gmin Dombrśd, Jeke, 
Kócse, Komoró; powiat sądowy Tisza: z 
gmin Eperjeske, Eszeny ; 

komitat Szatmár, powiat sądowy Fe- 
hórgyarmat: z gminy Matoles; 

komitat Szeben, powiat sądowy Na- 
gydisznót: z giminy Telek; powiat sądowy 
Nagyszeben: z gmin Nagycsiir, Szelindek; 
powiat sądowy Ujegyhśz: z gminy Ujegyhaz, 
Vurpod ; 

komitat Szepes, powiat sądowy Gól- 
nicbanya : z gminy Kalyava; i 

komitat Szilágy, powiat sądowy Zi- 
lah: z gminy Mocsolya; 

komitat Temes, powiat sądowy Bu- 
zás: z gminy Rickifalva; powiat sądowy Det- 
ta: z gminy Szkuja; powiat sądowy Rókńs: 
z gmin Jezvin, Margitfalva; powiat sądowy 
Ujarad; z gminy Fibis; powiat sądowy Vin- 
ga: z gminy Murśny; i 

komitat Torda-Aranyos, powiat Sẹ- 
dowy Felvine: z gminy Schókelyfólddar; 

komitat Torontal, powiat sądowy 
Antalfalva: gminy Baranda; powiat sądowy 
Nagy-Becskerek: z gmin Bógasszentgyórgy, 
Jankabid, Lukścsfalra, Szerhelemór; powiat 
sądowy Tórókkanizsa: z gminy Tórókkanizsa; 

komitat Udvarhely, powiat sądowy 
Udvarhely: z gminy Bibarefalva, Kisbacon; 

komitat Zemplen, powiat sądowy 
Bodrogköz: z gmin Karesa, Nagycigand; 
powiat sądowy Varanno: z gmin Opalhepy. 
Ujszomotor; 

komitat Zólyom, powiat sądowy Na- 
gyszalatna: z gminy Nagyszalataa; powiat 
sądowy Zólyem: z miasta Zólyom ; 

jakoteż z munieypalnego miasta Ko- 
lozsyńr ; 


e) z powodu zarazy róży wągliko- 
wej wprowadzanie świń: 


komitat Aisó-Fehlór, powiat sądowy 
Marosujvar: z gminy Nagylak; powiat są- 
dowy Nagyenyed: z gminy Tövis; 
komitat Bacs-Bodrog, powiat są- 
dowy Zenta: z miasta Zenta II. rejon; 
komitat Bihar, powiat sądowy Sår- 
rót; z gminy Nagyrabć; 
komitat Csongrád, powiat sądowy 
Tiszśninnen: z gmin Kistelek, Sandorfalva; 
komitat Gómór-Kishont, powiat są- 
dowy Rozsnyó: z gminy Kórós; 
komitat Hajdu, powiat sądowy Hjdu- 
bószórmóny : z gminy Hajdnbodrog; 
komitat Jasz-Nagykun-Szolnok, 
powiat 6ądowy Tisza-Felsó: z miast Kar- 
cag i Turkeve; powiat sądowy Tisza-Kózćp: 
Z ia Törökszəentmiklos i z miasta Szol- 
nok; 
komitat Kis-Küküllö, powiat sądo- 
wy Hosszuaszó: z gminy Nagyekemezö ; 
„komitat K olozs, powiat sądowy Mezö- 
örmenyes: z gminy Mezóujlak; powiat s3- 
dowy Nådasment: z gmin Magyarsård, Ma- 
gyarszentpál 5 
komitat Krassó-Szóreny, powiat 
sądowy Jam: z gminy Mirkova'; powiat 
sądowy Moldova: z gminy Bereńszka; 
komitat Mśramaros, powiat sądowy 
Jóksó: z gminy Tecsó; 
komitat Maros-Torda, powiat są- 
dowy Marosfólse: z gmiu Kisnyulas, Mezó- 
szabód, Sśromberke; 
komitat Nyitra, powiat sądowy Vag- 
ujhely: z gminy Vśgujhely; 
komitat Pest-Pilis-Solt-Kiskun 
powiat sądowy Dunaveese: z gminy Ordas ; 
powiat sądowy Vác: z gminy Galgagyórk; 
komitat Pozsony, powiat sądowy 
Malaczka: z gminy Kiripolz; 
komitat Saros, powiat sądowy Alsó- 
tárca: zZ gminy Bunyita ; 
komitat Szabolcs, powiat sądowy 
Bogdåny : z gminy Råd; 
komitat Szepes, powiat sądowy Lö 
cse: z gminy Némessån ; 
komitat Szilagy, powiat sądowy Zi- 
lah: z gminy Balla; 
komitat Torontal, powiat sądowy 
Pancsova: z gminy Sżadoregyhaz; powiat 
sądowy Pardany: z gminy Esebza; 
komitat Trencsén, powiat sądowy 
Ban: z gminy Halacs; 
komitat Turóc, powiat sądowy Mo- 


sądowy 


"sócznió: z gminy Valesa; powiat sądowy 
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Szent-Martonblatnieca: z gmin Szklabinya, 
Turócszentmarton, Zaturesa; 

komitat Udvarhely, powiat sądowy 
Udvarhely: z gminy Felsóboldogaszonyfalva; 

d) z powodu espy u owiec, Wpro- 
wadzenie owiec : 

komitat Kis-Kukilló, powiat sądo- 
wy Erzsebetvaros: z gminy Szaszórmenyes ; 

komitat Krassó-Szóróny, powiat 
sądowy Oraviea: z gminy Zsurzsova; powiat 
sądowy Teregova: z gminy Lunkovica; 

komitat Maros-Torda, powiat są- 
dowy Maros-Alsó: z gminy Kelementelke; 
powiat sądowy Nyśrśdszereda; z gminy Ha- 
vad; 

komitat Nagy-Kukiilló, powiat są- 
dowy Kóhalom: z gminy Datk; 

komitat Nyitra, powiat sądowy Pri- 
vigye: z gminy Szolka; 

komitat Torda-Aranyos, powiat 
sądowy Felvinc: z gmin Dombró, Mohács; 

komitat Torontal, powiat sądowy 
Alibunar: z gminy Alibunar; 

komitat Udvarhely, powiat sądowy 
Szekelykeresztur: z gmin Bózód, Tarcsafal- 
va, Tordátfalva; powiat sądowy Udvarhely: 
z gmin Kapolnasolahfalu, Kecsetkisfalud, 
Marófalva, Palfalva, Parajd; 

komitat Veszpróm, powiat sądowy 
Veszpróm: z gminy Osi; 


2. £ Kroacyi-Slawonii : 


al z powodu pomoru Swin wprowa- 
dzanie świń: 

komitat Lika-Krbava, powiat Brin- 
je: z gminy Brinje; powiat Otočac: z gmin 
Brlog, Dakar: 

komitat Zagrzeb, powiat Kostajnica: 
z gmin Majno, Staza; powiat Jaska: z gmi- 
ny Sv. Jana; 

b) z powodu zarazy stadniczej wpro- 
wadzanie zwierząt jednokopytowych 
(koni, osłów, mułoosłów: *) 

komitat Belovar-Krizevei, powiat 
Gjurgevac: z gminy Birje; 

Komitat Varazdin, powiat Ludbreg: 
z gmin Dol. Rieka, Ludbreg; 


IL. 


Z dawniej wydanych zakazów z powodu 
zawleczenia zaraz zwierzęcych utrzymuje się 
nadal w mocy zakazy: 


1. Węgier: 


a) z powodu zawleczenia zarazy py- 
skowo-racicowej zakaz wprowadzania 
zwierząt racicowych (bydło rogate, owce, 
kozy, świnie) : 

z następujących powiatów sądowych: 
Hegyhat (komitat Baranya), Igal, Kaposvár 
łącznie z miastem tej samej nazwy (komitat 
Somogy), Dombovar (komitat Tolna); 

b) z powodu zawleczenia pomora świń 
zakaz wprowadzania świń: 

z następujących powiatów sądowych: 
Oserehat, Füzer, Göncz, Szikszó, Torna (ko- 
mitat Abauj-Torna), Arad, Borosjenó, Elek, 
Kis-Jónó, Pécska, Ternova, Világos, (komitat 
Arad), Apatin, Hodsag, Kula, (komitat Bacs- 
Bodrog), Baranyavar, Hegyhát, Mohács, Pecs, 
Siklós, Szent-Lórincz (komitat Baranya), Léva 
łącznie ;z miastem tej samej nazwy, (komitat 
Bars), Bókćs, Bókós-Osaha, Gyula łącznie z mia- 
stem tej samej nazwy, Oroshaz, Sarvas (komi- 
tat Békés), Alóvereczke, Felvidek, Latorcza, 
Munkács; łącznie z miastem tej samej nazwy 
Szolyva (komitat Bereg) Bel, Berettyó-Ujfalu, 
Derecske, Elesd, Er-Mihóalyfalva, Kóspont, 
Magyar-Osóke, Margitta, Mezó-Keresztes, Na- 
gy-Szalonta, Szalard, Szókelyhyd, Tenke, (ko- 
mitat Bihar), Eger, Mezóesat, Miskolez łącznie 
z miastem tej samej nazwy, Szendró (komi- 
tat Borsod), Battonya, Kovacshaz, Központ 
łącznie z miastem Makó, Nagylak (komitat 
Csanád), Usongrad, Tiszan-Tul łącznie z mia- 
stem Szentes (komitat;Csongrad), Esztergom 
łącznie z miastem tej samej nazwy, Parkany 
(komitat Esztergom) Mór, Szókes-F'ejórvar (ko- 
mitat Fejér), Rimaszócs, Rimaszombat łącznie 
z miastem fej samej nazwy Tornalia (komitat 
Gömör Kıs-Hont), Puszta, Toszigetesilizköz, 
(komitat Györ), Hajdú-Szoboszló łącznie z 
miastem tej samej nazwy (komitat Hajdú), 
Eger łącznie z miastem tej samej nazwy, Gy- 
óngyós łącznie z miastem tej samej nazwy, 
Hatvan, Heves, Petervśsar, Tisza-Fiired (ko- 
mitat Heves), Ipolyság, Szob (komitat Hont), 
Algyógy, Brad, Déva łącznie z miastem tej 
samej nazwy, Hunyad łącznie z miastem Vaj- 
da-Hunyad, Kórósbanya, Maros-Illye, (komi- 
tat Hunyad), Alsó Jaszsag, Also-Tisza, F'elsó- 
Jaszsag łącznie z miastem Jasz-Berćny, (ko- 
mitat Jasz-Nagy-Kun-Szolnok), Diesó Szent- 
Marton, Radnót (komitat Kis-Kisklló), Ko- 
loszvár łącznie z miastem Kolosz, (komitat 
Kolosz), Csallóköz, Gesztes, Tata, Udvśrd 
(komitat Komarvm), Balassa:Gyarmat, Fü- 
lek, Losoncz łącznie z iniastem tej samej 
nazwy, Nógrád, Szécsény, Szirak (komitat 
Nógrad) Abony łącznie z miastami Ozeglėd 
i Nagy-Kórós, Alsó-Dabas, Gódólló, Kalocsa, 
Kis- Kun- Felegyhaza łącznie z miastem tej sa- 
mej nazwy, Kun-Szónt- Miklos, Monor, Nagy- 
Kata, Pomaz łącznie z miastem Szent Endre, 


*) Zakaz ten nie dotyczy się koni woj- 
skowych. 


' Raczkeve (komitat  Pest-Pilis-Solt-Kiskun), 
Barcs, Csurgó, Igal, Kaposvár łącznie] z mia- 
stem tej samej nazwy, Lengyeltót, Marczal, 
Nagy-Atad, Szigetvár, Tab, (komitat Somogy), 
Csepreg, Csorna, Felsópulya. Kapuvar, Kis- 
marton łącznie z miastami Kismartoa i 
Ruszt, Nagymarton (komitat Sopron), Alsó- 
Dada łącznie z miastem Nyiregyhaza, Nagy- 
Kalló, Nyir-Bator, (komitat Szaboles), Csen- 
ger, Erdód, Mateszalka, Nagy-Banya, łącznie 
z miastem Nagy-Banya i Felsó-Banya, Nagy- 
Károly łącznie z miastem tej samej nazwy, 
Nagysomkit, Szatmár, Szinyćr-Varalja (ko- 
mitat Szatmár), Szilaągycseh, Szilagy-Somlyó 
łącznie z miastem tej samej nazwy, Tasnad, 
Zsibo, (komitat Szilágy), Deés łącznie z 
miastem tej samej nazwy, Kékes, Magyar- 
lapos, Nagyilonda, Szamos-Ujvar łącznie z 
miastem tej samej nazwy (komitat Szolnok- 
Doboka), Dombovar, Dunatóldvar, Kózpont, 
Simontornya, Tamas, Vólgysók (komitat Tol- 
na), Maros-Ludas, (komitat Torda-Aranyos), 
Nagy-Szent-Miklós, Perjamos, (komitat To- 
ronthal), Kapos, Szobrancz (komitat Ung), 
Felsóór, Kis Czell, Kórmend, Kószeg łą- 
cznie z miastem tej samej nazwy, Nómentuj- 
var, Sárvár, Szombathely łącznie z miastem 
tej samej nazwy, Vasvar (komitat Vas), De- 
vecser, Enying, Papa łącznie z miastem tej 
samej nazwy, Veszprem łącznie z miastem 
tej samej nazwy, Zircz (komitat Veszprem), 
Alsó-Lendva, Osśktornya, Kanizsa łącznie 
z miastem Nagy-Kanizsa, Keszthely, Lete- 
nye, Nova, Pacsa, Perlak, Sümeg, Tapoleza, 
Zala-Egerszeg łącznie z miastem tej samej 
nazwy, Zala-Szent-Grót (komitat Zala), Gal- 
czócz, Nágymibály, Szerencs, Tokay (komi- 
tat Zemplén), jakoteż z municypalnych miast 
Kecskemét, Komárom, Szátmár-Németi. 


2. Z Kroacyi-Slawonii: 


z powodu zawleczenia pomora zakaz 
wprowadzania świn z następujących powia- 
tów: Belovar łącznie z miastem t:j samej 
nazwy, Grubiśaopolje, Gjurgjevae, Koprivnica 
Jącznie z miastem tej samej nazwy, Kriżevri 
łącznie z miastem tej samej nazwy (komitat Be- 
lovar-Kriżevci), Vojnić (komitat Modrus-Bie- 
ka), Brod łącznie z miastem tej samej nazwy, 
Daruvar, Pakrac, Pożega, łącznie z miastem 
tej samej nazwy, (komitat Pożega), Irig, Mitro- 
viea łącznie z miastem tej samej nazwy, Ru- 
ma, Vinkovei, Zupanje, (komitat Sriem [Syr- 
mien]) Ivanec, Klanjec, Krapina, Ludbrieg, 
Novimarof, Pregrada, Varażdin, Zlatar, (ko- 
mitat Varażdin), Djakovo, Miholjac dolnji, 
Nasice, Osiek, Slatina, Virovitica (komitat 
Virovitica), Dugoselo, Karlovac łącznie z 
miastem tej samej nazwy, Pisarovina, Sisak 
łącznie z miastem tej samej nazwy, Stubica, 
Velika, Gorica, Vrgiumost, Zagreb (komitat 
Zagreb), jakoteż z municypalnego miasta 
Varaźdin. 


II. 


Z powodu zaraz w granicznych powia- 
tach i tak: 


a) z powodu zarazy pyska i racie 
w granicznych powiatach sądowych Rajka 
(komitat Moson), Berezna (komitat Ung) 
na Węgrzech zakazane jest wprowadzanie 
zwierząt racicowych (bydła rogatego, owiec, 
kóz, świń). 

b) z powodu pomoru w powiatach są- 
dowych Okómezó (komitat Maramaros) Sze- 
pesszombat łącznie z miastem Poprad (ko- 
mitat Szepes), Szentgotthard (komitat Vas), 
Homonna, (komitat Zemplén) jakoteż z mu- 
nicypalnego miasta Pozsony na Węgrzech 
i w powiatach Cirkvənica, Delnice (komitat 
Modruś-Rieka), w Kroacyi-Slawonii zakazane 
jest wprowadzanie świń 

z powyżej nazwanych powiatów do 
królestw i krajów reprezentowanych w Ra- 
dzie państwa na podstawie zarządzeń wyda- 
nych przez c. k. Starostwa Bruek n. L., Do- 
linie, Feldbach, Gottschee, Lisku, Lussin, 
Nowym Targu, Stryju, Tschernembl, Turce. 


Dla zwierząt przeznaczonych do wpro- 
wadzenia winny być dostarczone paszporty 
bydlęce, wydane urzędownie i udowadniają- 
ce, że w miejscu pochodzenia zwierząt ani 
w gminach sąsiednich, względnie w rejo- 
nach gmin sąsiednich w ciągu ostatnich 40 
dni przed wysłaniem dotyczących zwierząt 
nie panowała żadna chorobs stadna, któraby 
się nie mogła udzielić tym zwierzętom i 
względem której Istnieje obowiązek dono- 
szenia. 

Gdyby u zwierząt takiego pochodzenia 
stwierdzono w stacyi przeznaczenia istnienie 
jakiejś zarazy, natenczas należy odnośny 
transport — o ileby nie można zezwolić na 
przewiezienie zwierząt wprost do publicznej 
rzeźni połączonej torem ze stacyą kolejową — 
przy zachowaniu obowiązujących pod tym 
względem szezególnych przepisów, zwrócić 
do stacyi nadawczej obszaru pochodzenia 
zwierząt. 

Posyłki świeżego mięsa mają być za- 
opatrzone eertyfikataini, stwierdzającymi, że 
zwierzęta przy oględzinach przedsięwziętych 
według przepisu tak przed, jakoteż i po rzezi 
uznał weterynarz urzędowy za zdrowe. 

Niniejsze rozporządzenie znosi rozporzą- 
, dzenia c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych 
'z 80. marca, 6., 18. i 18. kwietnia 1905, 


L. 18.418, 14.514, 15.997 i 17.045, ogłoszo- 
ne tutejszemi obwieszczeniami z 31. marca 
8., 15. i 19. kwietnia 1905 L. 47.498, 51.401, 
55622 i 58.301 („Gazeta Lwowska* z 4., 
11. 18. i 21. kwietnia 1905 Nr. 76, 82, 
88 i 91). 

Przekroczenia niniejszego zakazu karane 
będą według $$ 44. i 45. ogólnej ustawy 
o tłumieniu chorób stadnych, a do trans- 
portów zwierząt, wprowadzonych wbrew Za- 
kazowi, będą zastosowane przepisy $ 46. 
ustawy z 29. lutego 1880 (Dz. u. p. Nr. 35). 

Powyższe zarządzenia wchodzą w Ży- 
cie z dniem ogłoszenia w urzędowej „Gaze- 
cie Lwowskiej“. 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 22. kwietnia 1905. 


L. cz. Cg. I. 35,5 (4) [3285 1—3] 

Przeciw Janowi Kuzieli, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu obwodowego w Nowym Sączu 
przez Henryka Kanla pozew o 1694 kor. 
10 hal. 

Na podstawie pozwu wyznacza Się I. 
audyencyę do rozprawy na dzień 3 maja 
1905 o godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Jana Kuzieli, 
ustanawia się pana dr. Sterkowicza, adwokata 
w Nowym Sączu kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie Jana 
Kuzielę w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 


Nowy Sącz, dnia 20. kwietnia 1905. 


L. cz. C. IV. 218,5 (1) [3232] 

Przeciw Janowi Odbierzychlebowi z 
Rudki, którego miejsce pobytu jest niezna- 
ne, wniesiony został do c. k. sądu powiato- 
wego w Tarnowie przez Franciszka Środa- 
wę z Rudki i Jana Molczyka z Komorowa 
pozew o 107 kor. 70 h. i 128 kor. zpn. 

"Na podstawie] pozwu wyznaczona z0- 
stała audyencya do ustnej rozprawy na dzień 
23. maja 1905 o godz. 10 przed południem, 
w tut. sądzie, w biurze Nr. 14. 

Celem strzeżenia praw kuranda usta- 
nawia się pana Jana Judasza, wójta w Rud- 
ce kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tarnów, dnia 11. kwietnia 1905. 


L. ez. ©. II. 33/5 (1) [3278] 
Przeciw Janowi Poradowskiemu wła- 
ściwie Trzóśle i nieobjętej masie spadkowej 
Tomasza Poradowskiego właściwie Trzósły 
w Zoni, wniesiony został przez Apolonię z 
Poradowskich Ligasową w Połomiu małym 
pozew o uznanie za właścicielkę 2/3 części 
realności lwh. 14 ks. gr. gm. kat. Zonia. 

Na podstawie pozwu wyznaczono do 
rozprawy audyencyę na dzień 28. maja 1905 
o godz. 9 przed południem, 

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 
spadkowej Tomasza Poradowskiego własci- 
wie Trzosły, ustanawia się pana Jędrzeja 
Kortę w Zoni kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie tąż 
masę w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki taż objętą nie Z0- 
stanie a spadkobiercy w Sądzie się nie zgło- 
szą lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wiśnicz, dnia 23. marca 1905. 


L. cz. VI. 107,5 (1) [3248 | 
Przeciw nieobecnemu Mikołajowi Wójtow1- 
czowi przedtem w Podniebylu, wniósł Grze- 
gorz Sajdak w Kopytowy pozew 0 własność 
realności lwh. 134 gm. Kopytowa. 

Ustna rozprawa odbędzie się dnia 20. 
kwietnia 1905 o 11 rano, w biurze Nr. 2. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanego kuratorem adw. dr. Robert Pawło- 
wski w Krośnie, będzie go zastępował dopo- 
kąd się w sądzie mie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuj:. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Krosno, dnia *. kwietnia 1905. 


Na 
śluby 


na bluzki, suknie we wszystkich cenach, jakoteż najnowsze czarne, białe i kolorowe jedwabie HENNE- 
BERGA“ od 60 cnt. do złr. 1185 za metr, franco i już oclone aż do domu. — Wzory odwrotną pocztą. 


10 


L. ez. ©. II. 85,5 (1) 
Przeciw Stamisławowi Dudkowi przed 


tem z Udrzykonia, niewiadomemu z miejsca 
pobytu, wmósł Antoni, Dudek z Odrzykonia 


pozew o 210 kor. 
Rozprawa 14. kwietnia 1905 o godz. 
11 ramo, w biurze Nr. 4. 
Kuratoreinm ustanowiono dr. 
Pawłowskiego, adwokata z Krosna, 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Krosno, dnia 3. kwietnia 1905. 


L. cz. E 684 (3) [3283] 

Józefowi Jakóbowiczowi, który w osta- 
tnich czasach przebywał w Trójcy ma być 
w sprawie toczącej się przed c, k. sądem 
obwodowym w Kołomyi Wilhelma Fassa 
przeciw temuż Józefowi Jakubowiczowi 0 
28'50 kor. zpn. doręczoną uchwała z dnia 
28. listopada 1904 1. ez. E. 684, którą ze 
zwoloao na wpisanie przymusowego prawa 
zastawu dla kwoty 2850 kor. majętności So- 
roki wyk. hip. l. 188 dla większych posia- 
dłości tut. sądu objętej. 

Ponieważ niewiadomo gdzie Józef Ja- 
kubowicz przebywa, ustanawia się w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie p. 
adw dr. Haczewskiego. 

Tenże kurator zastępować będzie pana 
Józefa Jakóbowicza w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 

Kołomyja, dnia 23. stycznia 1905. 


L. cz. C. 62,5 (1) [3298] 
Przeciw Mikołajowi Paserpowi zSchlach- 
towy wniesiony został do e. k. sądu powiato- 
wego w Krościenku przez Mojsę Paserpa w 
Szłachtowy pozew o zapłatę 400 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono šu- 
dyencyę na dzień 3. maja 1905 godz. 9 ra- 
no Sala Nr. I. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Mikołaj Pa- 
serp przebywa, ustanawia się w celu strze- 
żenia jego praw, kuratora w osobie pana 
adw. dr. Przybyły w Krościenku. 

Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krościenko, dnia 15. kwietnia 1905. 


L. cz. ©. II. 285 (4) 
Sprostowanie. 
Ogłoszony w Nr. 84 „Gazety Lwow- 
skiej“ tusąd. edykt z daia 28. marca 1905 
l. ez. ©. II. 28,5 (8) prostuje się o tyle, że 
kuratorem dla Jędrzeja Strugały ustanowio- 
no Jana Wieciecha, a nie jak mylnie wy- 
drukowano Jana Wojciecha z Lipnicy Górnej. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Wiśnicz, dnia 20, kwietnia 1905. 


18302] 


L cz C. III. 98 (1) [8297] 
Przeciw Jędrzejowi Tomlau, niewiado- 

memu z pobytu wnicsła Agnieszka Hye z 

Zakopanego pozew o 630 kor. zpn. 


rano. 


dr. Kohna kuratorem. 


nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Nowy Targ, 15. kwietnia 1900. 


L. 582 06. 


do Krakowca lecz do Mielca. 
Z Wydziału Izby adwokackiej. 
Kraków, 14. kwietnia 1905. 


L. cz. Prez 1098 185 


Jedwab =Jedwab -Jedwab"-Jedwab 


radryka jedwabiu HENNEBERG, Zarych CAANG. === 


[8241] 


Roberta 


Na pozew ten wyznaczono audyencję 
do rozprawy na 9. maja 1905 o godz. Y 


Dla pozwanego ustanowiono adwokata 


Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w Sądzie się 


[3280] 
Dr. Ozyasz (Oskar) Isenberg adw. w 
Krakowie przesiedla się 13. maja 1905 nie 


[3284| 

Na drugą zwyczajną dnia 2. czerwca 
1905 rozpocząć się mającą kadencyę sądu 
przysięgłych w Nowym Sączu, zamianowani 
zostali: prezydent Edward Kostka przewodni- 
czącym, radcy sądu krajowego: Jan Sitowsii, 


Dr. Teofil Matusiński, Franciszek Pisztek i 


Witold Pawłowski jego zastępcami. 
Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
Nowy Sącz, dnia 22. kwietnia 1905. 


L. cz. Cw. 197/5 (3) [3223] 
Przeciw Wineentemu Kowalezykowi i 
Zofii Kowalczyk, których miejsce pobytu 


jest nieznane, wniesiony został do e. k. sẹ 


du obwodowego Oddział II. w Nowym Są- 
czu przez Jakóba Mastbauma pozew 0 wJ- 
danie nakazu zapłaty dla sumy 2200 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty z dnia 24. marca 1905 Cw. 197 5 (1). 

Celem strzeżenia praw Wincentego Ko- 
walczyka i Zofii Kowalczyk, ustanawia się p. 
dr. Tadeusza Gałkiewicza adw. w Nowym 
Sączu kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie Win- 
centego Kowalczyka 1 Zofiy Kowalczyk 
w rzeczonej sprawie na ich koszt i niebez- 
pieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Nowy Sącz, dnia 47. kwietnia 1905. 


L. ez. ©. II. 124/5 (2) [3259] 

Przeciw Aronowi Moldauer, byłemu 
kupcowi w Brzeżanach, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesiony został do c. k. 
sądu powiatowego Oddział Il. w Brzeżanach 
przez Chaima Schwadrona, kup a w Brzeża- 
nach pozew o uznanie prawa własności do 
sum 61 złr. 60 ct. i t. d. 

, Na podstawie pozwu a w skutek rela- 
cyi organu dla doręczeń, iż miejsce pobytu 
pozwanego nie jest znanem, odroczoną Zo- 
stała rozprawa i termin do ponownej roz- 
prawy wyznaczono na dzień 10. maja 19 5 
godz. 9 rano w tut. sądzie, sala Nr. Il. 

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Arona Moldauera, ustana- 
wia się p. dr. Rawicza, adw. kraj. w Brze- 
żanach kuratorem. 

„Tenże kurator zastępować będzie wyż 
wymienionego pozwanego w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Brzeżany, dnia 18. kwietnia 1905. 


L. cz, ©. II. 815 (1) [3244! 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po 
bytu Samuelowi Mendlowi 2 iwion Baum- 
garten, przedtem z Korezyny, wniesiony zc- 
stał pozew o zapłatę 1000 kor. p:zez Brein- 
dlę Baumgarten z Korczyny. 

Rozprawa wyznaczona na 11. maja 1905 
godz. 10 rano, biuro Nr. 4. 

Kuratorem ustanowiono Leiba Lesera, 
kupca z Korczyny. j 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krosno, dnia 6. kwietnia 1905. 


L. cz. ©. III 115,5 (1) 


trów mały, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do c. k. 


nomotnika Szczepana Krzyżka 
375 kor. 


Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do rozprawy na dzień 22. maja b. r. 


o 9 rano. r 


Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Jana Sawickiego, ustana- 
wia się p. Kaspra Serwona w Dymitrowie 


małym kuratorem, 
Tenże kurator zastępować będzie po- 


zamianuje. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
[arnobrzeg, dnia 16. kwietnia 1905. 


Spadki. 


L. cz. A. 27498 (17) 


] [8273] 
Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Janowi Sawiekiewu z Koła ad Dymi- 


sądu po- 
wiatowego w Tarnobrzegu przez Stanisława 
i Maryannę Majków w Ameryce przez peł- 
pozew 0 


wyższego niewiadomego w rzeczonej sprawie 
na, jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 


[3205 3—3] 

r k. sąd powiatowy w Wadowicach 
zawiadamia, że w stycznu 1897 zmarła w 
Wadowicach Muryanna Miarka bez pozosta- 


wienia rozporządzenia ostatniej woli. Do 
spadku po zmarłej konkurują w 1/4 części 
spadkobiercy rodziców ś. p. Maryi Polako- 
wej. Ponieważ sądowi cl spadkobiercy ro- 
dziców ś. p. Maryi Polakowej nie są znani, 
przeto wzywa się wszystkich, którzy z tego 
tytułu roszczą sobie prawo do tej części 
spadku, aby w przeciągu roku licząc od dnia 
niżej podanego swe prawa dziedziczenia w 
tut. sądzie zgłosili i wykazując takowe wnie- 
sli oświadezenie do spadku, w przeciwnym 
razie ta część spadku, dla której kuratorem 
został ustanowiony dr. Daniel adwokat w 
Wadowicach, będzie przyznaną tym, którzy 
swe prawa do spadku zgłosili. 

C. k. Syd powiatowy, Oddział I. 

Wadowice, dnia 7. kwietnia 1905. 


L. cz. A. 741,3 (6) [5145 3—3] 

„0. k. sąd powiatowy w Sokalu zawia- 
damia, że daia 8. kwietnia 1900 w Radwan- 
cach zmarła Marya Fiałkowska bez rozpo- 
rządzenia ostatniej woli. 

_. Ponieważ sądowi miejsce pobytu Fed- 
ka i Hryćka Iwanowa nie jest znanem, prze- 
to wzywa się ich, aby w przeciągu jednego 
roku, licząc od dnia niżej podanego, zgłosili 
się w tutejszym sądzie i wnieśli oświad- 
czenie eo do dziedziczenia, w przeciwnym 
bowiem razie spadek zostanie przeprowadzo- 
ny ze zgłaszającymi się dziedzieami i dla 
nieobecnych ustanowionym kuratorem panem 
adw. dr. Fraenklem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sokal, dnia 10, lipca 1904. 


[3185 3—3] 


z wezwaniem dziedzica, którego pobyt 
jest niewiadomy, 

~ C. k. sąd powiatowy w Ulanowie za- 
wiadamia, że 20. grudnia 1904 w Borkach 
zmarł Antoni Mierzwa pozostawiając rozpo- 
rządzenie ostatniej woli, którem przeznaczył 
Franciszkowi Mierzwa spłat w kwocie 200 
koron. 

. Ponieważ sądowi miejsce pobytu Fran- 
ciszka Mierzwy uie jest znanem, przeto wzy- 
wa się go, aby w przeciągu jednego roku 
licząc od dnia niżej podanego, zgłosił się w 
sądzie tutejszym i wniósł oświadczenie co 
do dziedziczenia, w przeciwnym bowiem ra- 
zie spadek zostanie przeprowadzony ze zgła- 
szającymi się dziedzicami i dla ni obecnego 
ustanowionym kuratorem Piotrem Sarzynia- 
kiem z Borków. z 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Ulanów, dnia 17. marca 1905, 


L cz. A. 15 (5) 
Ed 


„ Amortyzacye. 


L. cz. T. 2,5 (2) [2957 3—3] 

C. k. sąd obwodowy w Kołomyi wzy- 
wa posiadacza wekslu z daty Kołomyja dnia 
6. października 1904 płatnego 1. stycznia 
1905 przez firmę Bahr 1 Waldmann i Józefa 
Zawadzkiego podpisanego na 200 kor. opie- 
wającego by do dni 45 od dnia ostatniego 
ogłoszenia edyktu w gazecie urzędowej rze- 
czony weksel w tut. sądzie zgłosił i przed- 
łożył tem pewniej, ileże po bezskutecznym 
upływie tego czasokresu weksel ten za umo- 
rzony 1 pozbawiony mocy prawnej będzie 
uznany. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Kołomyja, dnia 9. marca 1905. 


L. cz. T. IL. 45 (1) [3158 3—3] 

Na żądanie dra Maryana Lisowieckie- 
go w Dzikowie wzywa się dzierżyciela we- 
ksli na 600, 500 i 300 kor. wystawionych 
podpisanych „Dr. Maryan Lisowiecki* wzglę- 
dnie „Dr. Maryan Ritter von Lisowiecki* 
w charakterze akceptanta, datą wystawienia, 
ani płatności jeszcze niewypełnionych, rze- 
komo razem z listem do Ludwika Kadena 
w Krakowie adresowanym i temuż w osta- 
toch dniach marca lub pierwszych dniach 
kwietnia b. r. przesłanym zaginionych, aby 
w ciągu 45 dm, licząc od dnia ostatniego 
ogłoszenia tego edyktu w „Gazecie Lwow- 
skiej” weksle te tutejszemu sądowi przedło- 
żyś4, gdyż w przeciwnym razie za umorzone 
uznane Zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II, 

Rze-zów, dnia 7. kwietnia 1905. 


j Doniesienia prywatne- 


Artystyczny Zakład rytowniczy 
Maksa Glasermana 


Lwów, ulica Sykstuska I. 17, 

wykonywa gustownie i tanio: Stampilie metalowe i SOA k 
tablice i napisy metalowe, numera orjentacyjne, tablice graniczne, 
odznaki dla straży, obcęgi do plomb, numeratory i stampilie z da- 
tami dla c. k. Starostw, Sądów i t. p., marki pieczątkowe, oraz 
różne grawury na wszelkich metalach. Skład drukarń kauczuko- 
wych i farb do stampili. 


Ogloszenie. 
XIV. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


Towarzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu w Sanoku odbę- 
dzie się dnia 16. maja 1905 r. w lokalu Towarzystwa z następują- 
cym porządkiem dziennym: 


1. Sprawozdanie Dyrekcyi i Rady nadzorczej z czynności i rachunków 
za rok 1904. 

2. Udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z czynności i rachunków za r. 1904. 

3. Rozdział zysku osiągniętego w roku 1904. 

4. Wybór jednego członka do Rady nadzorczej w miejsce wylosować 
się mającego. 

5. Zmiana statutu. 

6. Wnioski i interpelacye. 


Sanok, dnia 24. kwietnia 1905. 


Prezes Rady nadzorczej: 
Pinkas Englard. 


Ogłoszenie. 


Rada zawiadowcza ma zaszczyt nminiejszem zaprosić pp. Akcyo- 
naryuszy Międzynarodowego Towarzystwa transportowego na 


34. twyczajne Walne Zgromadzenie, 


które się odbędzie dnia 6. maja o godzinie 5 po południu w gma- 
chu Dolno-austryackiego Towarzystwa eskomptowego w Wiedniu 
(I. Freiung 8). 
Przedmioty obrad: 

1. Przedłożenie rachunkowego sprawozdania Rady zawiadowczej i prze- 
dłożenie bilansu za rok 1904. 

2. Sprawozdanie Rewidentów rachunkowych, dotyczące zamknięcia ra- 
chunków za rok 1904 

3. Powzięcie uchwały nad udzieleniem absolutoryum pod względem 
obrotu przedsiębiorstwa i bilansu za rok 1904. 

4. Projekt zarządu, dotyczący zmiany statutów (w szczególności $$ 1, 2, 
4 5, 6, 7, 8, 10, 11, 13, 16, 20, 24, 25 26, 28, 30, 37). 

5. Wybór członków Rady zawiadowczej. 

6. Wybór rewidentów dla sprawdzania rachunków. 


Ci pp. Akcyonaryszy, którzy chcą być obecnymi na Walnem Zgromadzeniu i swe prawo 
głosowania użyć, mają najdalej do 29. kwietnia swoje akcye Kasie Towarzystwa (I. Franz Jo- 
sefs Kai 5) lub też w likwidaturze Dolno-austryackiego Towarzystwa eskomptowego Wiedeń 
(1. Freung 8) przedłożyć, poczem im dotyczące karty legitymacyjne zostaną wydane. 

W razie zastępstwa musi być na odwrotnej stronie tejże karty legitymacyjnej uwidocznione 
pełnomocnictwo, własnoręcznie podpisane i najdalej jeden dzień przed Walnem Zgromadzeniem 
Radzie zawiadowczej doręczone. 


Wiedeń, 19. kwietnia 1905. 
(Przedruk nie będzie uwzględniony), Rada zawiadowcza. 


Związek kredytowy we Lwowie. 


Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną ą poręką. 
z ann — a 


Zaproszenie, 
Dnia 29. kwietnia 1905 r. o godz % wieczorem odbę- 
dzie się w lokalnościach Lwowskiej Izby handlowej i prze- 


mysłowej 
piii 1. żwycząjne Ogólne Zgromadzenie 


na które się niniejszem członków Związku kredytowego 
zaprasza. 
Porządek dzienny 


1. ŹWYGZAJNSGO Owólnego Zgromadzenia z dnia 29, kwietnia 1905. 


1. Sprawozdanie Dyrekcyi za rok 1904 i przedłożenie bilansu. 
. Sprawozdanie Komisyi kontrolującej. 

. Wnioski eo do podziału zysków za rok 1904. 

. Wybór czterech członków Rady nadzorczej. 

. Zatwierdzenie członków Dyrekcji. 

. Ewentualne wnioski członków. 


DOT BW D em 


| Raz KRAAŹA ZAAAAAAKAE Lekke keke 


Krakowski Zakład Witraży, Oszkleń artystycznych 
i Fabryka mozaiki szklannej 


| Prot. W. KEkielski i A. Tucha 


Kraków, ul. Wolska 36. 
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Ogłoszenie. 


V. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


członków Towarzystwa zaliczkowego i oszczędności w Bukaczoweach 
odbędzie się dnia 8. maja b. r. o godzinie 4 po południu w lokalu 
Towarzystwa lk. 18 w Bukaczowcach, na które ezłonków Stowarzy- 
szenia się zaprasza. 
Porządek dzienny: 

1. Sprawozdanie z rachunków za rok 1904 i udzielenie absolutoryum 
Dyrekcyi. 

2. Wnioski co do rozdziału zysku. 

3. Zmiana statutów. 

4. Wnioski członków. 


Bukaczowce, 24. kwietnia 1905. 
Towarzystwo zaliczkowe i oszczędności w Bukaczowcach, 


Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką, 
DYREKCY A: 
I. Schapira. A. Horn. 


BRZER RREREB REBRERERAU BREE WEBER 


Miastowe Biuro e e e e œ œe 


c. k. austr. Kolei Państwowych we Lwowie 


a ZB 
C C © C C CCEC Pasaż Kausmana 9. 
Wydaje: 

BILETY ZESTAWIAŁNE (Fahrscheinhefty) kombino- 
wane-okrężne (Rundreise) i powrotne do wszystkich i ze wszyst- 
kich znaczniejszych miejscowości Europy z ważnością 45 —60 
i 90 dni i opustem od 12—35 procent od cen normalnych. 

BILETY KARTONOWE zwykłe do wszystkich stacyj 
w kraju i zagranicą. 

Na obeeny sezon poleca się zeszyty jazdy powrotne z odpo- 
wiednim opustem do wszystkich miejscowości południowych jak: 
Biaritz, Fiume (Abbazyi), Wenecyi (Lido), Triestu, Capri, Ne- 
apolu, Nizzei, Florencyi, Rzymu etc. 

Do Karlsbadu, Wrocławia, Drezdna, Lipska, Berlina, Bremy, Ham- 

burga, Paryża z ważnością 45—60 i 90 dni. 

Do Wiednia z ważnością 45 dni. 

Sprzedaż wszelkich rozkładów jazdy i przewodników. 
Zamówione bilety na prowincyę wysyła się za zaliczką pocztową 
lub też za pośrednictwem odnośnej stacyi kolejowej. 


Przy zamówieniu biletu zestawialnego należy nadesłać 4 koron 
zadatku i podać dzień od którego bilet ma być ważnym. 


KEG E R LGRWRK ERER WE WRW WREBRK ZEK 
Ogłoszenie. 


Ogólne Zgromadzenie 


członków Kasy zaliczkowej w Nadwórnej odbędzie się dnia! 14. maja 
1905 o godzinie 5-tej po południu w sali ratuszowej z następującym 
Porządkierrm dziennym: 


1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1904. 

2. Sprawozdanie Rady zawiadowczej ze sprawdzenia czynności i rachun- 
ków za rok 1904 i udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z czynności i rachun- 
ków za rok 1904. 

3. Zmiana statutu. 

4 Wybór 4 członków Rady zawiadowczej, względnie takiej ilości, jaka 
wskutek zmiany statutu okaże się potrzebną. 

5. Wybór 1 zastępcy Dyrektora, względnie wskutek zmiany statutu 2 
zastępców Dyrektorów. 

6. Wnioski. 

Gdyby na Zgromadzenie zwołane na dzień 14. maja 1905 nie jawiła się ilość członków 
przewidziana dla zmiany statutu w $ 42, natedy na tem Zgromadzeniu przyjdą pod obrady 
sprawy ad 1, 2 i 6, a POWTÓRNE OGÓLNE ZGROMADZENIE, na którem w sprawie zmiany 
statutu może decydować każda ilość zebranych członków, odbędzie się dnia i n 1905 r. 


06% KREWERREKEREUWA 


BRERA RAKKAWEGA RRBWEKZWEGWRGE 


| RELRRRKU TIIT 


Zwraca się uwagę, że w myśl $ 36 statuty tylko ci członkowie mają |” godzinie 5 po południu w sali ratuszowej z porządkiem dziennym pod 3, 4, 


prawo głosowania na Ogólnem Zgromadzeniu, którzy wpłacili pełny udział. 
We Lwowie, dnia 20. kwietnia 1905. 


Dr. M. Chiger, Juliusz Klarfeld, 


sekretarz. Zastępca przewod. Rady nadzorczej. 


Nadwórna, dnia 22. kwietnia 1905. 


Z Rady nadzorczej Kasy zaliczkowej w Nadwórnej. 


Sekretarz: 
S. Nowakowski w. r. 


Prezes: 
Ks. A. Mojseowicz, w. r. 
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W. PRIMUS & S$. IGLICKI .... |Jlągją Pracownię tapicer 


Lwów, ul. Jagiellońska 12, 


GG G66G66€ 6566663 j Ządajcie darmo l Robię papierosy 5 centów od setki, Ya Żmas” 1 
i opłatnie, obszerny cennik krajowych wyrobów Zamorska, ul. Hausnera 10. dla Panów Gvklistó 
tkackich na rok 1905 płócien domowych, web > Węże (sz! in y= STÓW. 
A a ` . O a e z VAF Ą p. z 
czysto lnianych, bielizny stołowej, ręczników, Story 1 zaluzye Elektra 2.30 A E A E 


dym, chustek do nosa i t. p wytobów pierw- Duulopa złv. 3.50 


szej jakości — ceny niskie. Adres: M. Gonet wszelkich systemów. Piaszcze po złr. 850 i 4. 


i = a 1 1 Ą 2 
PPR. Cennik! wysyła gratis i france Ozyglaniae Danlepa uł 50, 


bez wyjątku dzienników lwowskich, 
krakowskich, warszawskich, wie» 
deńskich, szoskich, francuskich ete., 


czasopism fachowych misjscewych, za- 


Po cenach 
redakcyjnych ogłoszenia do wszystkich © 


R : : s ć NR : z 3 war Ó Lat:rki acetyl d zdr. 2 
PORA Pate ara > Dostawca o. K, Kit onlstyczej ve Larie | W. Adamski |, „TM owy od air 2. ij 
p enumeiaio na na Pim BOGUMIŁ PIRKEL Lwów, Akademicka 2 i Sobieskiego 4, | FEBUS ROSENMA z wy. 
przyjmuje tyk chanik (dawniej Jürgens). Lwów, Karola Ludwika 27. 
Ajencya dzienników i ogłoszeń % T SB : ==- poczt 
SOKOŁOWSKIR60 G) ulica Akademicka liczba 6. DARMO i OPŁATNIE ulica 
two Lannio. Paec: Hausmaaai. 8, Wszelkie kombinacye okularów z przepisów Wnych > S y z Maui 
a PP. okulistów wykonywa ściśle według recept su- wysyła na żądanie 
Kosztorysy gratis. miennie. Reperacye szybko, dokładnie, najt niej. A a 9 P Wyre ow aC 10 
© z ———ipróbki i cennik 
299099 QO99 SOD? |, Ostatnie nowreści! 
P a= 


7 s LJ a LJ u 
= arek | Mehal Mięsowicz, Fkalnia w Korczynie 


dwany. | oco |, PERUURIA POŁONIECKIECI 


petitem 4 halerzy. iR ZY NSZ: - i - SE RE A- 
DE SA, j) Skład i Wypożyczalnia fortepianów i pianir 
ealność z wolnej ręki do sprzedania ul. Ceny najniższe (z perłowej masy od % zł) (obok Księgarni Polskiej) | 


: Krzywa 1. 5 (Zamarstynów). —  Wiado- 


domość tamże u dozorcy, albo u właściciela ul 20P i ja a on i SEB przy nl. Akademicki ej L 24. a 
D a SP. 

S PSE ra "a Sprzedaż na dogodnych warunkach. A 

Polecamy liteściwym sercom - 4 
65-letnią staruszkę S. J. z Litwy nauczycielkę Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 20. lipca 1904 r. (Czas środkowo-europejski). 

prywatną, pozostającą bez żadnych środków do cie 

życia w największym niedostatku. | Pociag || Pociąg ni 

Łaskawe datki przyjmuje z grzeczności sklep | |.Posp- | osob. Do Lwowa | posp. | osob. | Ze Lwowa Pe 

p. Heleny Jaworskiej ul. św. Szymona. przych. 0 g Na dworzeo główny FDL WE, ne Z dworoa głównego 
z Ickan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Żydaczowa, Dela- 12:45] — jf do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, Ży 
Przekłady tyna (nd 1/10 do 30/4), Zaleszezyk, Nowosielicy, Bei komethu, Karlsbadu), Rozwadowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego przez | be 


Gzudina, Serethu, Radowiec, Dorny Watry i Suczawy 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia „Karlsbadu, 
Pragi), Wieliczki, Orłowa, Nowego Sącza, Jasła, Chabówki, 
Zakopanego. 

z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. 


— 600 | z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi), Orłowa, Nowego Sącza, Oświęciina, Zakopanego przez 


do Iekan, (Jass, Bukaresztu, Constancy), Kórósmezó (od 1/5 do ni 
30/9), Słob. rung., Seretu, Berhometu, Brodiny, Suczawy, B 
Dorny Watry, Koemania. ni 
do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadn), 
Chyrowa, Pesztu, Sambora, Sanoka, Mōzō Laboreza, Ryma- q4 
nowa, Iwonicza, Jasła, Stróż, Mielca, Orłowa, Wieliczki, IC 
Oświęcima. B 


dzieł nankowych (treści filozoficznej, socyologicznej, 251 — 
ekonomicznej i przyrodnicz*j) oraz beletrystycznych 
z języków: niemieckiego, francuskiego, angielskiego, 
ruskiego 1.a polski, ewentualnie na niemiecki. 
Dr. FELICYA NOSSIG, Lwów, ul. Ossolińskich 1. 11, 
III. schody. 


Rzeszów, Orłowa, Nowsgo Sącza. 


Przemyśl, Wieliczki, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. p” z i 
H erb aty — 610 | z Iekan, Czortkowa, Kałusza, Delatyna przez Kołomyję (cd 11/6 — | 620 | do lekan (Jass, Bukires.tu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, | P 
do 30/9 w niedziele i święta), Kórózmezó (od 1/5 do 30/9 Kórósmezó, Ozortkowa, Nowosielicy, Brodiny, Putny, Dorna n 
znakomite w smaku i aromatyczną wonią her- wł.), Brodiny, Putny, Suczawy, Dorny Watry (od 1/7 do , Watry (od 1/7 do 31/8). Buczawy. o 
bata C E A araia KA Son- 31/8), Seretu, Berkomethu — | 630 | do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniu, Husia- k 
© lic: 5 CABO UREO c o TEND _. | 730 | z Rawy ruskiej, Sokala. tyna, Czorukowa 
chong zbiór majowy K. 6, Kaysow K. 8— za — | 740 | z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 6:45 | do ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia 
y, Kijowa), y 
pół klgr. poleca handel herbaty i kawy 7 7:45 | z Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Borysławia, Kałusza. — | 650 | do Jaworowa. _ F l 
e Tri- E3 800 | z Sambora, Chyrowa. 825 | — do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), f 
Edmunda Ried la, Lwów. — | 610 | ze Stanisławowa, Żydaczowa, Potutor. i Lubaczowa, Sambora, Chyrowa, Roawadowa, Nadbrzezia, ` 
! — | 820 f z Jaworowa. | Zakopauego (vin Krakow od 25/6 do 15/9). 
li 855 | z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, | 8:35 | do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, Ą 
Przeprowadzenia Pragi), Zakopanego przez Kraków, Wieliczki, Stróż, Orłowa, Brn e, Iwonicza, Tarnobrzegu, Stróż, N. Bącza, Orłowa t 
Mez6 Laborcz (Pesztu). R (od 3/7 do 12/9), Oświęcima. I 
z — |1002 | ze Stryja, Borysłiwia, = do Ławocznego, Chyrowa, Borysławia, Kałusza, Chodorowa. 
pat. wozy 6 i 8 metr. =a] 10 a owa, zac, pkaczona. = pz rk Sambora, iiaa, a . 
— |112 z Kołomyi, Żydaczowa, Potutor, Kórostnezó. = r o Tarnopola, Potutor, 
Gwarancya za całość. — | 110] z Ławocznego, Kałusza, Ohyrowa, Borysławia, Kochawiny. = 1045 do Czerniowiec, Delatyna, Zaleszezyk, Nowosiejiay | 
1:30 — z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia. Karlsbadu, Pragi), — |1050 | go Bełzca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej. i 
52 własnych wozów meblowych patentow. Nowego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonicza, Sa- | 155| — |do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy). Brodów, Kopyczyniec, Czort- 
| noka, Chyrowa., W. kows, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzymałowa. 
a t40! — {2z I[ckan, Czortkowa, Kałusza, Zaleszezyk, Kocmania, Nowosielicy | 245 | — | do Ickan, (Roruszan, Jass, Bukar.sztu), Kałusza, Żydaczowa, 
CA R 0 l JELLING K przez Zuczkę, Wyżnicy, Serethu, Suczawy. Rałowiec. Czortkowa, Zaleszczyk, Wyżniey, Kórósraezó, Koemania, 
230| — |z past (Oceany, Kijowa), Brodów, Grzywmałowa, Hasia- 2:55 ; Domy vay Suczawy, Nowosieliey. í 
tyna, Kopyczyniee, Kozowy. 05 | — 0 Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu) Ja- 
Wiedeń, Sehottenring 27. — | 4g5 | z Tacki (od 15/6 do 309), Skolego (od 1/5 do 30/9), Stryja, sł, „Chabówki, Zakopanego, Wieliezki, N. Sącza, Lubaczowa, 
rohobycza, Borysławia. więcima. 
Budapeszt, Arany Janos uteza 34. — | 445 | z Jaworowa. — | 305 | do Tuehli (ed 15/6 do 30/9 włącznie), Skolego (od 1/5 do 30/9 
p ; 9 a i = 5.03 | z Betzen, Sokala, Lubaozowa, Rawy ruskiej. 4 EaI Stryja, Chyrowa, Borysławia M Ka- 
— 530 | z Fodwołoczys essy, Kijowa), Brodów, (łrzymałowa, Potu- 3 ' 
Lwów, Jagiellońska 22. tor, Zaleszczyk, ilusiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniec. = 3m do Rzeszowa, Lubaczowa, Chyrowa. 
Telefor 408 — | 540 | z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), f ~ SiS do Sambora Chyrowa. 
3 Oświęcima, Suchy, Kocmyrzowa, Wieliezki, Orłowa, Mielca Z | 55 do Jaworowa 
z A via Dembica, Sambora, Chyrowa. A iz 85 | do Kołomyi, Żydaczowa. 
N owość! — | 80 [= kz Żydaczowa, Nowosielicy, Serethu, Berhomethu, Czudina, Ea do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy), Pragi, 
a: _ Karlsbadu, Chyrowa, Mezó Laborez (Pesztu) Nowego 84073, 
na puchu, wierzch i spód jednakowy, | |-<==uwssama i dwa Daa eA , 
ba z Eo a e A i | owa, Oświęcima. 
Ko td r TATE W. a a e. 840) — z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), Za- | — : 640 A Tawognena (Pesztu, Chyrowa, Borysławia, Kałusza. 
i RATE ST p i 5 kopanego przez Kra*ów (od 25/6 d> 15/9) Nowego Sącza, || - 105 jj do Rawy ruskiej, Sokala. 
o zł. 20, 25, 30 da zł. 4U Kołdry zwykłe od zł. Olaa od 1 7 do 15/9 ALE SA Se | — | 900 |] do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów. 
50, 4, 5, 6, 7, 8, 9, 10 do zł. 14; atłasowe jedwa- (od 1/ 19) , , > Ey; yax A Ma RE 
I 1olĘQ A 16 20 do R0. nowa, Iwonieza, Chyrowa. NFS [52 o +rzemyśią (0 SA WEGA Smyk sda LENA 
bne po zł. 1250, 14, 16 18, 20 do 30 i ; , Chy , 1005 jj do Przemyśia (od 1/5 do 30/9 włącznie), C , N. Zagórza 
SE kk z RESE ; — | 910 Í z lckan, (Bukaresztu), Potutor, Żydaczowa (od 1/5 do 30/9) 1042 | do Ickan, Czortkowa, Zalaszezyk, Delatyna, Wyźniey, Nowosie- 
czysto włosienne za 3 poduszki zł pa ) o Gal ( 19) 3 i A 
Materace ih 16, 18, 20 do zł. 80. Materace Qzortkowa, Husiatyna, Kórósmezó, Nowosielicy, Dorny Watry, | RK Berhomethu, Qzudina, Serethu, Brodiny, Dorny Watry, 
Koi 50 % 8 10 SER: Suczawy. | — uczawy. . 
; EA p 45 18 7 24 Wn iT — | 950q z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Pragi, 1055 ją do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Chyrowa, RJ- 
ki EaR O ZAANO OSSEEKI rzeki >: I Karlsbadu, Oświęcima, Wieliczki, Lubaczowa, Tarnobrzegu, i | manowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Orłowa, Wieliczki, Chabówki, 
radła it. d P ZĘ P Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. — Zakopanego (od 1/5 do 24,6 i od 16/9 do 30/4), Jasła. 
tl arowa cdówiaża i Łci — | 1000] z Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Jasła. 1100 ff do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Iwania pustego, Potut 
Nowość! A eai para oc f e — |1020} z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- = Skały, Husiatyna, Zaleszezyk, Qrzymałowa. 
we po 30 ct. za ki] wa 7 EA 0 tal GR gk szczyk, Skały, lwania pustego, Husiatyna. — | 11.05 jj do Stryja. i ` ca 
P KEY EECZERCAJ 10:40 | z Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Kałusza, Borysławia, Kochawiny. — |1110 ff do Rawy ruskiej, (każdej niedzieli). | 
e Ę A : S a 
pracowni kołder i materaców e= z z - 


Józefa Schustera Pociągi lokalne. 


z Brzuchowie 642, 730 runo, 1145 przed poł., 147, 315, 430 i 5'03 po p. do Brzuchowie 548 rano, 9'30 i 10:50 przed połud, 1232, 2.05, 3:35, 5'05 


we Lwowie, ul. Kopernika 5. 7:54 | 912 wieczór (do 11/9 włącznie). po poł. 7:08 i 804 wieczór (do 11/9 włącznie), IWO w nocy (kar | wg 
z Janowa 820 rano, 116, 445 po południu, 9:25 wieczór (od 1/5 do 30/9 źdej niedzieli). 
T NE boa 30 włącznie), IC'10 wieczór (od 15/5 do 31/8 włącznie w niedziele , | 
zr i święta). do Janowa 6:50 rano, 915 przed poł. (od 1/5 do 30/9 włącznie), 1-35 poł. 
Słabość męska ze Szczerca 9'35 wieczór od 1/6 do 11/9 włącznie w niedziele i święta). (od 15/5 do 31/8 w niedzielę i święta), 3'18 po poł. (od 1/5 do 30/9 p 
skutki szezególniej tajnych grzechów młodo- z Lubienia W. M'35 wieczór (od 15/5 do 11/9 włącznie w niedziele i święta). włącznie) i 548 po poł. 


Boi oraz innych nadużyć niszczących zdrowie, 
jak pewnie i trwale usunąć, poucza jedynie 
w licznych wydaniach rozpowszechniona już 
książka ilnstrowana 


do Szezerea 145 po poł. (od 1/6 do 11/9 ES niedziele i więta). 
do Lubienia W. 2'15 po poł. (od 15/5 do 11/9 w niedziele i święta). 


š | Na dworzeo ,„Podzamoze' Z dworoa „Podzamoze“ 
Dr. Retawa pez | 304]| z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa — | 643 | do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Husia- 
Ochrona własna i — | 780 | z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. à — |1052 | do ARA C Ees 
Cena wydania polskiego zł. 1. — Cena wy- $ =" * Be M ra), Brodów Haren oea iH %09) — | do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Za- 


dania niemieckiego zł. 2. 


x leszezyk, Hausiatyna, Skały, Iwata pustego, Grrzymałowa, 
Tysiące znalazło w niej objaśnienie swych Ej zde 


Czortkową. 


— | 5-06 | z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Kopyczyniec, Zaleszezyk, Potu- 
tor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Brodów, Grzymałowaą 


3 i 
RE py ? a 8 ; z= p oczy ijowa, Odessy), Brodów. 

TON WAG A A =: eż z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- — 11 4 A BRA ba Bair. Kopyczpaike, Iwania pustego, Skały, 
za en franco należytości, otrzyma JĄ || I gzezyk, Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna. Potutor, Husiatyna, Zaleszczyk, Grzyraałowa. 

Siç książkę w kopercie franco przez magazyn Œ - ; 

E OM e M ZZ Uwaga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Czas środkowo-europejski jest poźniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego. Zwykłe bilety do jazdy 


i wszelkiego innego rodzaju bilety, ilostrowane przewodniki, rozkłady jazdy i t. p. nabywać można przez cały dzień w biurze miejskiem e. k. kolei pań- 
stwowych, pasaż Hxusmana l. 9. 


Z drukarni WŁ. Łozińskiego, (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527. Papier z fabryki Braci Fiałkowskich. 


